
STAN POGODY
Dziś będzie pogoda słoneczna i nieco 

cieplej, po chłodnym ranku. Temperatura 
najwyższa dojdzie do 70 stopni, najniższa 
do około 35 stopni. Słabe wiatry połudn.- 
wschodnie, zmieniające się później na po­
łudniowo-zachodnie.

We wtorek — zachmurzenie częściowe, 
chłodniej.

Wschód słońca o godz. 7:08 rano; zachód 
o godz. 6:04 wieczorem.
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KALENDARZYK
Dziś poniedziałek, dnia 19-go paździer­

nika, — Piotra, Pelagii.
Jutro wtorek, dnia 20-go Października,

— Jana Kantego, Ireny.
Pojutrze środa, dnia 21-go października,

— Hilariona, Urszuli,
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STRAJK W STALOWNIACH OPRZE SIE 0 SAD

Tajfun “Charlotte” 
Sroźy Się Dzisiaj 
Nad Japonią

Tokio. (UPI)—-Tajfun “Char­
lotte** tracił dzisiaj na sile, za­
mieniając się nad Japonią w 
zwykłą tropikalną nawałnicę, 
lecz napięcie okrężnego wichru 
burzy dochodziło wciąż dziś ra­
no do 75 mil na godzinę. “Oko** 
burzy przeszło na wschód od 
Tokio. Spodziewano się tu, że 
napięcie wichru zmaleje do 40 
mli na godzinę w dalszym po­
chodzie nad lądem.

Na Okinawie tajfun uśmier­
cił 47 osób, uderzywszy w tę 
wyspę wichrem o natężeniu 90 
mil na godzinę, w wielkiej ba­
zie amerykańskiej szkody ma­
terialne wynoszą setki tysięcy 
dolarów, ale z personelu bazy 
nie zginął. Ofiarą padil wy­
łącznie cywilni tubylcy wsku­
tek lawin górskich i nagłych 
powodzi.

Gomułka Zarządził 
Podwyżkę Ceny 
Mięsa o Połowę

Warszawa. (CT) — Włady­
sław Gomułka, szef polskiej 
partii komunistycznej pod szyl­
dem Polskiej Zjednoczonej Par­
tii Robotniczej, zapowiedział w 
sobotę podwyżkę ceny mięsa o 
50 procent po uprzednim zarzą­
dzeniu przez jego reżim bez­
mięsnych poniedziałków i re­
dukcji mięsa na podaż rynko­
wą.

Zawadzki Leci 
Dzisiaj z Korei 
Do Mongolii

Tokio. (UPI) — Aleksander 
Zawadzki, przewodni c z ą c y 
Rady Państwa PRL, odleciał 
dzisiaj z Pyongyang, kapitolu 
komunistycznej Półn o c n e j 
Korei, do Mongolii Zewnętrz­
nej, gdzie ma złożyć ostatnią 
wizytę przed powrotem do 
Warszawy. Na lotnisku Za­
wadzki, podróżujący na czele 
delegacji partyjno-rządowej, 
był pożegnany przez Czoi 
Yong Kun, głowę komuni­
stycznego reżimu północno- 
koreańksiego, i drugich przy­
wódców.

Na masowym zebraniu w 
Pyongyang Zawadzki powie­
dział między innymi, jako roz­
mowy prezydenta Eisenhowe­
ra i premiera Chruszczowa 
“dowodzą o istnieniu możli­
wości odwrócenia istniejących 
wojen”.

Przy przybyciem do Pyong­
yang Zawadzki wziął udział 
w rocznicowym obchodzie 
komunistycznym w Pekinie. 
Stamtąd udał się z wizytą do 
komunistycznego reżimu w 
Północnym Wietnamie na 
granicy Laosu i ponad czer­
wonymi Chinami przybył do 
Północnej Korei.

Bombardowali 
Szkołę Mąką

Mobile, Ala. (UPI—Dwóch 
18-letnich studentów z tutej­
szej szkoły średniej kupilii w 
grosemi wór mąki, torby pa­
pierowe, zrobili z tego “bom­
by,” wynajęli prywatny aero­
plan. wznieśli się w powietrze 
i temi bombami bombardowa­
li- szkołę. Obu aresztowano.

Walka o Miejsce w Radzie Bezpieczeństwa Wznowiona
Od Wczoraj 
Do Dzisiaj

—CZY NIKITA 
—NAPRAWDĘ 
—BOI SIĘ 
—CHIN?

♦ ♦ ♦
W pewnych kołach amery­

kańskich zaczyna się umac­
niać przekonanie, że Chrusz­
czów w swych dążeniach do 
osiągnięcia pokojowego współ­
istnienia z Zachodem, kieruje 
się po części obawą przed ros­
nącą potęgą Chin komuni­
stycznych.

♦ ♦ ♦
Pogląd ten opiera się z jed­

nej strony na pewnych mate­
riałach zebranych w czasie 
wizyty Chruszczowa w Ame­
ryce, a z drugiej na ocenie 
jego podróży do Pekinu.

♦ ♦ ♦
Dyplomaci ameryka ń s c y 

mają do dyspozycji olbrzymi 
materiał dokumentacyjny z 
wizyty Chruszczowa, m. in. 
dwie notatki odręczne prez. 
Eisenhowera z ro z m ó w z 
Chruszczowem, odbytych bez 
świadków, z wyjątkiem jedy­
nie tłumacza sowieckiego.

♦ ♦ ♦
Archiwum to obejmuje rów­

nież szczegółowe sprawozda­
nia ambasadora Lodge, który 
towarzyszył Chruszczowowi 
w czasie podróży i po Amery­
ce i często z nim rozmawiał.

♦ ♦ ♦
Jak słychać sprawa Chin 

komunistycznych była nieraz 
poruszana w tych rozmowach, 
przy czym Chruszczów nieraz 
uchylał się od zabierania gło­
su przykładając palec do ust 
na znak milczenia, ale kiedy 
indziej oględnie wypowiadał 
aię.

(Dokończenie na str. 2ej).

Amerykańska 
Komedia Wywołuje 
“Eksplozję” Śmiechu

Warszawa (FEC). — w 
Warszawie wyświetlano osta- 
nio komedię amerykańską p.t. 
“Franciss-muł, który mówi”. 
Film ten — jak podało reży­
mowe radio stale wywołuje 
"żywiołowe reakcje i eksplo­
zje śmiechu” wśród publi­
czności.

Po dwukrotnym obejrzeniu 
tej “zabawnej komedii” — o- 
świadczyła spikerka—“chcia- 
łabym wyobrazić sobie taki 
film wyświetlony w jakiejś 
jednostce wojskowej u nas i 
żeby postacie na ekranie by­
ły ubrane w polskie mundu­
ry a także by np. generał za­
pytał pułkownika, jakie jest 
jego zdanie o takim filmie 
polskim?... Dowiedzielibyśmy 
się wówczas, że jeden muł 
może oszkalować całą armię 
polską, która ma tyle zalet”, 
ale "najbardziej brak jej po­
czucia humoru”. W Polsce 
żaden z reżyserów nie odwa­
żyłby się na realizację takie­
go filmu.

Niespodziankę 
Stanowią Kraje 
Przyjazne U. S.
Połudn. Ameryka 
i Skandynawia Za 
Poparciem Polski
United Nations, N.Y. (UPI) 

— Powszechne Zgromadze­
nie Narodów Zjednoczonych 
wznowiło dziś ostrą i nieu­
stępliwą walkę o niestałe 
(dwuletnie) miejsce w Ra­
dzie Bezpieczeństwa, do któ­
rego kandydują Polska i Tur­
cja.

Po południu zgromadzenie 
wysłucha mowy brytyjskiego 
ministra stanu, Davida Orms­
by Gore, a jutro przeprowa­
dzi debaty nad sprawą ludo­
bójstwa dokonywanego na 
Tybecie przez komunistyczne 
Chiny.
Dziwny Układ

Nad kandydaturą Polski i 
Turcji zgromadzenie głoso­
wało w ubiegłym tygodniu 25 
razy. Żadne z państw nie u- 
zyskało statutowych 2 trze­
cich większości, ale w każ­
dym głosowaniu Polska gó­
rowała nad Turcją.

Radio Moskwa dziś oskar­
ża Stany Zjednoczone o roz­
jątrzenie zimnej wojny przez 
niespodziewane wysunięcie i 
popieranie Turcji na członka 
Rady Bezpieczeństwa.

Niezwykłością głosowania 
jest fakt, że 15 narodów, któ­
re stale głosowały ze Stana­
mi Zjednoczonymi obecnie 
sprzeciwia się kandydaturze 
Turcji. Za Polską opowie­
działy się wszystkie państwa 
skandynawskie, osiem z dwu­
dziestu państw Ameryki Ła­
cińskiej — Argentyna, Brazy­
lia, Chile, Kuba, Ecuador, 
Panama, Peru i Veinezuela, 
oraz pięć państw należących 
do brytyjskiej wspólnoty na­
rodów — Canada, Cejlon, 
Ghana, Inidle i Nowa Zelan­
dia.
Powtórna Historia?

Zanosi się na powtórzenie 
historii z roku 1955, kiedy to 
zgromadzenie głosowało 36 
razy nad kandydaturą Jugo­
sławii i Filipin. Ant jedno ani 
drugie państwo nie otrzyma­
ło wówczas wymaganej więk­
szości. Jugosławia 1 Filipiny 
zgodziły się na "podział ter­
minu” 1 były jednorocznymi 
członkami Rady Bezpieczeń­
stwa.

Losowanie rozstrzygnęło, 
które państwo wejdzie do Ra­
dy w pierwszym roku. Jugo­
sławia wyciągnęła “szczęśli­
wy los” 1 była pierwsza.

Tym razem jednak, mini­
ster spraw zagranicznych re­
żimu warszawskiego, Adam 
Rapaoki, zapowiedział, że 
nie będzie żadnego kompro­
misu”.

Biurokracja 
Tworzy Nowy Język

Warszawa (FEC). — War­
szawski “Dziennik Ustaw*’ 
nr. 44 zamieszcza rozporzą­
dzenie ministra Przemysłu 
Spożywczego. Wymienia ono 
zawody, które można wyko­
nywać bez kwalifikacji. Oto 
niektóre: “Obdzieracz rysów, 
spławiakowy, woreczkowy na 
cedzidłach, dzwonkacz jaj” 
itp.

Jak widzimy z tego, biuro­
kracja komunistyczna w 
Warszawie tworzy nowy ję­
zyk polski.

Z Wysokości 
1,500 Stóp

Yakima, Wash. (UPI) — 
Z nasypu wysokiego 1,500 
stóp do przełęczy Chinook 
spadł automobil z 5 ludźmi. 
Czterech zabitych, jedna o- 
soba krytycznie poraniona 
znajduje się w szpitalu.

Senator Zada Odwetu Za 
Szykany Dyplomatyczne

Washington. (UPI).— Sen. 
John Sherman Cooper (R- 
Ky.), były ambasador Sta­
nów Zjednoczonych do Indyj 
oświadczył dziś, że Rosja do­
konała “wstrętnego afrontu”, 
gdy aresztowała, oskarżyła o 
szpiegostwo a później wyrzu­
ciła jako “personę non-gra- 
ta”, Russella A. Langelle, 
szefa beepieczeństwa w 
ambasadzie Stanów Zjedno­
czonych w Moskwie.

Departament Stanu już 
potępił i odrzucił sowieckie 
oskarżenia, Jakoby Langelle 
uprawiał w Rosji szpiego­
stwo.

“Jeśli nie będzie bardzo 
jasnego przeproszenia ze 
strony Sowietów za ten krok”, 
oświadczył Cooper, “to pozo- 
staje nam tylko jedyna rzecz 
wyrzucenie stąd jednego z 
ważniejszych członków am- 
sady sowieckiej.”

Podobne zdanie wyraził a-

systent przywódcy demokra­
tycznej większości w Sena­
cie, Mike Mansfield (D- 
Mont.).

Departament Stanu oskar­
żył Rosję o aresztowanie 
Langelle’a i próbę wymusze­
nia na nim groźbą terroru lub 
ofertą przekupstwa, szpie­
gowania na rzecz Sowietów. 
Gdy nie uległ pogróżkom ni 
pokusom przekupstwa, Rosja 
nakazała mu wynosić się z 
ambasady.

Departament Stanu na ra­
zie odmówił wyjaśnienia, co 
zamierza w tej sprawi* zro­
bić.

W przeszłości jednak, Ro­
sja wyrzuciła ze swoich gra­
nic 11 dyplomatów amery­
kańskich. Stany Zjednoczo­
ne w każdym wypadku od­
płacały się “pięknem za na­
dobne” i podobną ilość so­
wieckich dyplomatów wypro­
siły z Washingtonu.

Łunik ‘Sfotografował’ To, 
Czego Wcale Nie Widział?

Cambridge, Mass. (Sp.) — 
W związku z szumnem ogło­
szeniem przez moskiewskie ra­
dio, że sowiecki Łunik (do­
mniemanie aż “trzeci”) zro­
bił zdjęcia fotograficzne z 
“ciemnej strony księżyca” (z 
41% powierzchni, która skut­
kiem dziwnego zbiegu obrotów 
księżyca naokoło swej osi i 
wzdłuż orbity ziemskiej nigdy 
nie jest widziana przez czło­
wieka) ,—dr. Charles A. Whit­
ney, z astrofizycznego obser­
watorium Smithsonian 
oświadczył, że Łunik, jak wy­
kazują obliczenia dokonaąe 
przy pomocy elektronicznych 
komputerów, nigdy nie oble­
ciał księżyca wzdłuż jego 
zwrotnika, ale przeleciał pod 
księżycem w odległości 4,375 
mil. Dr. Whitney zgadza się z 
sowieckimi naukowcami, że 
Łunik doleciał na odległość

4,375 mil od księżyca, ale 
stwierdza, że sowiecka rakie­
ta dokonała tego z trzygodzin- 
nem opóźnieniem od czasu wy­
znaczonego przez “radziecką 
wiedzę" i nie obleciał księżyca 
naokoło, ale we wzmiankowa­
nej odległości przeleciał pod 
południowym biegunem księ­
życa i zawrócił olbrzymim pół- 
kołem ku ziemi.

(Zmajstrowanie “fotogra­
fii” z ciemnej strony księżyca 
nie jest żadna sztuka. Sowiec­
cy uczeni z góry zapowiedzieli, 
że zdjęcia będą dokonane tyl­
ko drogą radarowych impul­
sów, a nie “okiem” telewizyj- 
nem. “Interpretacja” impul­
sów może być dowolna. Logi­
ka zresztą wskazuje, że ciem­
na strona nie może się wiele 
różnić od widzialnej przez 
człowieka części księżyca.— 
Przyp. red.) 

Moskwa Odrzuciła Protest Stanów 
Zjedn. i Wyrzuca Dyplomatę Dziś 
Russell A. Langelle Był Porwany i Terroryzo­

wany Przez Agentów MWD, Gdy Nie 
Chciał Zostać Szpiegiem

Moskwa. (Depesza opóźnio­
na przez cenzurę sowiecką). 
(UPI) — Rząd sowiecki od­
rzucił protest Stanów Zjedno­
czonych przeciwko wyrzuce­
niu jednego z czołowych u- 
rzędników amabasady U.S.A, 
w Moskwie i ponowił swe żą­
danie, aby ów urzędnik opu­
ścił granice Związku Sowie­
ckiego w ciągu trzech dni — 
ujawniła ambasada U.S.A.

Charge d’affaires ambasa­
dy amerykańskiej, na konfe­
rencji prasowej w sobotę o 
północy, podał o odrzuceniu 
amerykańskiego protestu 
przeciwko po traktowaniu 
(przez agentów sowieckiego 
MWD) dyplomaty, Russella 
A. Langelle, urzędnika bez­
pieczeństwa ambasady.

Sowieckie minist e r s t w o 
spraw zagranicznych odpo­
wiedziało, jako trzy dni jest 
odpowiednim okresem czasu” 
na opuszczenie ZSSR, pono­
wiwszy zarzut szpiegostwa.

Langelle, po wyjściu w pią­
tek, o godzinie 9-ej rano z 
autobusu sowieckiego w po­
bliżu. ambasady USA, był na­
padnięty przez pięciu osobni­
ków ubranych po cywilnemu 
(jak się później okazało funk- 
cjonari uszów MWD), był 
przez nich obezwładniony, 
wpakowany przemocą do sa­
mochodu i zawieziony do 
kwatery. Tam był poddany 
groźbom fizycznego gwałtu. 
Jego legitymacja dyploma­
tyczna była wyśmiana. Agenci 
MWD grozili jemu i całej jego 
rodzinie (żonie i trojgu dzie­

ciom). Przy tym był on na­
gabywany do przejścia na 
służbę szpiegowską dla ZSSR. 
Było mu obiecane sute wyna­
grodzenie. A kiedy Langelle 
to wszystko odrzucił, był w 
końcu odstawiony na miejsce 
porwania i zwolniony z za­
rzutem działalności szpiegow­
skiej.

Ambasada U.S. zaaranżero- 
wała dla Langelle odlot z 
Moskwy do Kopenhagi dzisiaj 
(w poniedziałek) po południu. 
Jego żona, Miriam, i troje 
dzieci prawdopodobnie pozo­
staną parę dni dłużej, aby 
spakować swoje rzeczy.

ZmarłPoGrze
Newark, N. J. (UPI)—Jan 

Ohroniak, lat 14, zmarł w tu­
tejszym szpitalu na skutek 
pęknięcia czaski, jakiego do­
znał podczas gry w piłkę noż­
ną na piaszczystej parceli 
miejskiej.

Rówieśnicy jego zebrali 
$1,400 na ratowanie jego ży­
cia, ale lekarze orzekli, że 
Chronik, skutkiem zbyt cięż­
kiej rany, nie może przejść 
operacji.

/ TakTtak
(UPI).—Najgoręcej, bo aż 

103 stopnie, było wczoraj w 
Yuma, Ariz. i w Imperial, Cal. 
Najzimniej, 11 stopni, było 
dziś rano we Fraser. Colo. Na 
biegunie południowym zano­
towano wczoraj 59 stopni po­
niżej zera.

“Na Wszelki Wypadek, Zostaw Drzwi Lekko Uchylone”
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Zimne “Przyjemności” Warszawiaków 
w Uspołecznionych Przez Reżim Domach
Wszystko To Idzie Tak Zgrabnie, Ze Postron­

ny Obserwator Przestaje Się Orientować, 
Kto Za To Wszystko Jest Odpowiedzialny

Warszawa. —(ŻW).—Zna­
na kelnerska zasada: “Nie ja. 
Kolega!” lansowana jest o- 
statnio z niemałym powodze­
niem przez stołecznych spe­
ców od ciepła. Wszystko po 
to — pisze “Życie Warszawy”
— żeby zmylić przeciwnika
— zziębniętego na kość loka­
tora. Doświadczyli tych prak­
tyk na własnej skórze miesz­
kańcy z Celnej 2/4, którzy 
wprowadzając się w środku 
słonecznego lata (sierpień) 
nie przeczuwali jakie to at­
rakcje czekają ich na jesieni. 
Wszystko praw dopodobnie 
dlatego, że jesienne chłody 
mają, jak co roku, niemiły 
zwyczaj zaskakiwania wyko­
nawców — w tym przypadku 
Przedsiębiorstwo Budowy 
Sieci Ciepłych.

Zresztą, żeby lokatorzy z 
Celnej nie czuli się zbyt osa­
motnieni, bez ogrzewania do 
tej pory są również zziębnię­
ci sąsiedzi z Brzozowej 1/3 i 
z nowego bloku na Kanonii. 
Sieć uliczna doprowadzająca 
ciepło ma być gotowa już na 
dniach, tak samo lokalne u- 
rządzenia wymiennikowe, a 
Miejskie Ciepłownie przymy­
kając oko na przepisy i pew­
ne niedokładności, obiecują 
dać ciepło.
Nie gorzej przy 
ulicy Wareckiej

Nie gorzej urządzono też 
lokatorów z ul. Wareckiej 11. 
Ci wiedzą chociaż co tracą: 
dom był w ub. roku ogrzewa­
ny. Niestety, sąsiedni budy­
nek, w którym mieściły się 
wszystkie u r z ą dzenia o- 
grzewcze rozebrano na wio­
snę a nowych pomieszczeń, 
mimo obietnic, że będą w 
końcu września — nie wznie­
siono. Nie dopilnował tego 
inwestor, Przedsiębiorstwo 
Warszawskich Inwestycji Cie­
płych.

Podobna sytuacja jest i na 
Senatorskiej 8, dom ogrze­
wany w ub. sezonie przez 
kotłownię.
Lodowate żeberka 
przy Miodowej

Z przeróbką instalacji do 
tej pory się nie uporano, a w 
wielkim grzechu centralne o- 
grzewanie zastępują obecnie 
elektryczne piecyki. Jak pra­

cują lekarze w przychodniach 
na parterze, lepiej nie mówić.

Lodowate żeberka zasta­
liśmy również na Miodowej 
20.

Zresztą, cóż się dziwić, że 
czasem idzie nie sporo. Po 
wczorajszej wizycie w domu 
przy Ogrodowej 11, nikt na 
przykład nie potrzebuje już 
wyjaśniać dlaczego od czerw­
ca do tej pory niewymeinlono 
tam grzejników. Podobno 
główną przeszkłodą jest nie­
obecność lokatorów z miesz­
kań Nr. 78 i 100. Widać z tego 
powodu pracownicy Miej­
skiego Przedslęb. Instalacji 
Domowych topili swoje nieu- 
kontentowanie w jakimś moc­
niejszym napoju o własno­
ściach rozgrzewczych, o czym 
poinformowali lokatorzy.
Nic nowego — bo to 
powtarza się każdej jesieni

Jeszcze mniej pocieszające 
jest chyba to, że nie wiado­
mo do kogo mieć pretensję, 
do jakiej instalacji zwrócić 
się z żalami. Gosp. Cieplnej 
nie odpowiada, zleciło pracę, 
nie ich ludzie, z MPID rzad­
ko ktoś zagląda. Wykonaw­
cy tłumaczą się znów trud­
nościami obiektywnymi, brak 
ludzi, brak materiałów, brak 
gazów technicznych. Żeby 
tylko zrzucić z siebie odpo­
wiedzialność i z sezonowych 
opresji wyjść obronną ręką.

Wszystko to idzie tak zgra­
bnie, że postronny obserwa­
tor przestaje się orientować 
kto za to wszystko jest od­
powiedzialny i kto wreszcie 
zapanuje nad tym nieporząd­
kiem, nie nowym zresztą, bo 
powtarzającym się regular­
nie każdej jesieni.

Nie Będzie Zderzeń 
w Powietrzu

Minneapolis, Minn. (UPI) 
— Federalna Agencja Awia- 
tyczna aprobowała nowy o- 
świetlający system w powie­
trzu, który ma zapobiec zde­
rzenia się samolotów. Odpo­
wiedni przyrząd pobudowała 
tutejsza Honeywell Regulator 
Co., i umieszcza się go na 
skrzydłach samolotu. Światło 
jest tak silne, że pędzący sa­
molot można widzieć z odleg­
łości 100 mil.

Prezydent Gotów 

Do Zastosowania 
Drogi Prawnej
USW Zapowiada 
Dalszy Strajk 
Po 80 Dniach
Washington. (UPI) — Sen. 

John Sherman Cooper (R- 
Ky.), członek senackiego ko­
mitetu spraw robotniczych 
zapowiedział dziś, że Jeśli po 
80-dnioweJ przerwie strajk 
będzie wnowiony w stalow­
niach, io 86-ty Kongres, na 
swej drugiej sesji przeprowa­
dzi ustawę nakazującą "przy­
musową zgodę" w zatargach 
pomiędzy przemysłem a zor­
ganizowaną pracą.

W programie telewizyjnym 
Cooper oświadczył wczoraj, 
że winę za najdłuższy w hi­
storii strajk w stalowniach 
"równą winę ponoszą oby­
dwie strony", ij. przedstawi­
cielstwo stalowni 1 unia ro­
botników ..stalownianych — 
United Steel Workers (USW).

Washington. (UPI) — Pre­
zydent Eisenhower jest gotów 
udać się na drogę sądową dziś 
w celu uzyskania zakazu prze­
ciw 97-dniowemu strajkowi 
w stalowniach.

Dziś o godzinie U-ej przed 
południem, Wydział Badaw­
czy (Board of Inquiry), zło­
żony z trzech wybitnych eko­
nomistów i znawców spraw ro­
botniczych, przedłożył Prezy­
dentowi swój raport, stwier­
dzając “z głębokim żalem”, że 
skutkiem nieustępliwego sta­
nowiska obydwu stron, nie 
mógł znaleść pokojowego 
wyjścia z zawiłej sytuacji. 
Tymczasowy Krok

Prezydent dał już wielo­
krotnie do zrozumienia, że nie 
chce wykorzystać swych 
uprawnomocnień przewidzia­
nych aktem Taft-Hartley, a 
jeśli uda się na drogę sądową 
po 80-dniowy zakaz przeciw 
strajkowi, to krok taki będzie 
oznaczał niemożliwość inne­
go, polubownego załatwienia 
sprawy.

Sekretarz Pracy, James P. 
Mitchell, jakoteż przewodni­
czący Wydziału Badawczego, 
George W. Taylor wręcz o- 
świadczyli, że zakaz sądowy 
będzie “tymczasowym kro­
kiem”, który niczego nie roz- 
wiąże.

Prezes USW, David J. Mc­
Donald zapowiedział, że po 80 
dniach, w których zakaz są­
dowy będzie obowiązywał, 
strajk wybuchnie na nowe.

Eisenhower wyjaśnia, te 
głównie brak stali dla prze­
mysłu obronno - dozbrojenio- 
wego skłania go do zastawa­
nia aktu Taft-Hartley w 
strajku.
O Co Chodzi?

USW żąda ogólnej zwyżki 
płac o 19.5 centa na godzinę, 
rozłożonej na dwa lata. Z 
sumy tej 9.32 centa ma by€ 
wyznaczonych na ulepszenie 
systemu ubezpieczeń społecz­
nych i zdrowotnych, a 10.5 
centa na rzeczywiste pod­
wyższenie płac w drugim 
roku od podpisania kontraktu.

Stalownie oferują ogólną 
podwyżkę 30 centów na go­
dzinę, na przestrzeni trzech 
lat. USW oblicza, że wynosi­
łoby to tylko około 15 centów 
na godzinę. Unia domaga się 
dalej, aby fabryki pokryły w 
pełni koszt ubezpieczeń, obec­
nie opłacony w połowie przez 
USW i w połowie przez fa­
bryki.

Fabryki domagają się da­
lej zmiany teksju w paragra­
fie B-2, aby uzyskać dla sie­
bie większe prawo w przy­
działach pracy, określaniu 
czasu jej trwania i w stoso­
waniu kolejności starszeń­
stwa.

McDonald już dawno o- 
świadczył, że do takich zmian 
może dojść “tylko po jego 
trupie”.

Nowy Teleskop
Washington. (UPI)—Flota 

wojenna pobudowała nowy 
teleskop radiowy, który może 
słyszeć “hałasy” blasku sło­
necznego. Instrument pobu­
dowano kosztem 800 tysięcy 
dolarów.
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With FDR at Yalta conference. 194-1.

Aide to Gen. Pershing; (right) 
in France in World War I.

Greeted by Molotov and V'ishinsky in Ix>n- 
don. 1947. Marshall was secretary of State.

Conference with Gen. Eisenhower in 
Africa, 1943. Marshall was Chief of Staff.
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Niemieckie

The Marshall home in Leesburg, Va., and the Marshalls in their library in 1950, when he headed the Red Cross.

Reżim Zamroził
Awansowania

3 Ładne SerwetkiAdministracyjne

UWAGA CZYTELNICY W CHICAGO
Wygoda!PunktualnośćSzybkość!

oto

By Chłopiec Przynosił Wam

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
6^

DO DOMU?

1201 N. Milwaukee Ave.

UWAGA KUPON

., Pietro.Narwa ulicy.Numer domu.
Imię i Nazwisko ...

Numer Telefonu....

Stan.,., Zone.Miasto.Adres

Podpis samawiatacego.Stan.Miasto......

No. Modelka

więcej kłopotać z kupowaniem gazety. 
Waszym gościnnym progu.

Oto kilka zdjęć z życia i dzia­
łalności zmarłego, jednego z po­
ważnych figur w historii Stanów 
Zjednoczonych.

nie 
od- 
Żak

sztabu U.S. Armii w czasie 2-giej 
wojny światowej, oraz twórca Pla­
nu nazwanego jego imieniem, gen. 
George C. Marshall. W chwili zgo-

Dziennik Związkowy 
przez chłopca dostar­
czymy OSOBOM 
KTÓRE ZAMIESZ­
KUJĄ DZIELNICE 
MIASTA, OBSŁUGI­
WANE PRZEZ NA­
SZE AGENCJE.

nu liczył On lat 78. W karierze swej | 
był on również przez pewien okres 
czasu Sekretarzem Stanu oraz Se­
kretarzem Obrony, w gabinecie b. 
Prezydenta Harry S. Trumana.

Warszawa. —(ZW).—■ W 
nocy z 10-go na ligo paź­
dziernika autobus kopalni 
“Klimontów” wiozący powra­
cających z pracy górników, 
wpadł na strzeżonym prze- 
jeździe kolejowym w Strze­
mieszycach (województwo 
katowickie) pod pociąg to­
warowy.

W wyniku zderzenia 4 oso­
by, w tym 3 pracowników’ 
kopalni “Klimontów” ponio­
sło śmierć, zaś 29 innych o- 
sób, w większości pracowni­
ków' kopalni “Klimontów’” zo­
stało rannych. Autobus zo­
stał doszczętnie rozbity. Ofia­
ry katastrofy znajdują się w 
szpitalach w Dąbrowie Gór-

Polska Zwiększy 
Zakupy Owoców

Warszawa. —(ŻW).—Cen­
trale “Rolimpex” i “Społem” 
zakupiły znacznie więcej o- 
woców południowych niż w 
ubiegłych latach. Do końca 
roku Polska otrzyma z Hisz­
panii, Izraela, Włoch, Maro­
ka, Libanu i Grecji ponad 11 
tysięcy ton cytryn, około 10,- 
000 ton pomarańcz (w tym 
pewna ilość mandarynek i 
grapefrutów).

W przygotowaniu są rów­
nież kontrakty na dostawy 
bananów z Afryki zachod­
niej.

Na święta Bożego Naro­
dzenia nadejdą ponadto zna­
czne ilości towarów kolonial­
nych, między innymi zakupio­
ne w Grecji i Turcji ponad 
400 ton fig, daktyli. 60 ton 
migdałów oraz orzeszki archi- 
dowe i laskowa.

Wzór 7481
Tak delikatne i ładne jaik śnie­

żki. Wyszydełkujcie sobie jedną 
lub cały komplet tych koronko­
wych serwetek. Do różnego użyt­
ku w domu, a cały komplet do na­
krycia stołu w jadalni podczas u- 
roczystych przyjęć.

Wzór 7481 obejmuje dokładne 
wskazówki wyszydełkowania 8 
calowej okrągłej serwetki. 7x10 
owalnej i 7 cal. kwadratowej ser­
wetki z bawełny Nr. 50.

Cena wzoru 35 centów. Należy- 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 4c znaczkach pocztowych 
(lecz nie airmail) Z Kanady go­
tówkę.

Wytnijcie ten kupon przy 
zamawianiu wzorów adresu­
jąc: — Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Ave.. Chicago 
22. Illinois.

wsi Zołazy do rowu. Przy­
czyną wypadku było uszko­
dzenie przyrządów kierowni­
czych, które spowodowało 
odpadnięcie przedniego koła.

Kierowca strażackiego sa­
mochodu S. Wrochna poniósł 
śmierć na miejscu. Wśród ja- 
dących sekretarz Powiatowej 
Rady Nadzorczej ze Zwolenia 
doznał poważnych obrażeń. 
Strażacy wyszli z wypadku 
bez szwanku.
Z mostu—na tory kolejowe

Kierowca wozu ciężarowe­
go ekspozytury PKS Inowroc­
ław — 2O-letni Z. Hubert ja­
dać z towarem ze stacji ko­
lejowej Inowrocław zabrał 
ze sobą w Stanisławowie po­
wiat Konin 29-letniego R. 
Luszkiewicza.

Podczas przejazdu przez 
most kolejowy na trasie Ino­
wrocław —- Pakość, Hubert 
wskutek nadmiernej szybko­
ści stracił panowanie nad 
kierownicą i uderzył w lewą 
barierę mostu. Samochód 
spadł z wiaduktu kolejowego.

Łuszkiewicz poniósł śmierć 
na miejscu, a kierowca samo­
chodu Hubert odniósł bardzo 
ciężkie obrażenia ciała. Prze­
wieziony do szpitala powia­
towego w Inowrocławiu wal­
czy ze śmiercią. Samochód 
został strzaskany.

Kierowca znajdował się w 
stanie nietrzeźwym.

trzy zasady, jakimi się kierujemy w stosunku do

NASZYCH CZYTELNIKÓW
W myśl naszego hasła — czy chcecie

Zamawiam niniejszym Dziennik Związkowy, który proazę 
doręczać mi do domu sześć razy w tygodniu, a za który obo­
wiązuję się płacić chłopcu regularnie.

I Ogłosił Zakaz 
Przyjmowania 
Nowych Urzędników
Warszawa (FEC). — W 

dniach 6 i 7 października bie­
żącego roku prasa w Polsce 
ogłosiła zarządzenie reżimo­
wego premiera J. Cyrankie­
wicza wprowadzające zakaz 
“angażowania nowych pra­
cowników administracyjnych 
oraz ich awansowania”.

Zakaz ten — jak stwierdza 
“Trybuna Ludu” z 6 paź­
dziernika — zmierza do “lik­
widacji nieprawidłowości” w 
dotychczasowej polityce za­
trudnienia i zobowiązuje mi­
nistrów oraz kierowników 
centralnych urzędów w Pol­
sce do utrzymania wydatków 
na fundusz płac na poziomie 
nie wyższym, niż we wrze­
śniu. “Analiza dotychczaso­
wego wykonania budżetu wy­
kazała, że w roku bieżącym 
osłabła pod tym względem 
dyscyplina”.

Zakaz przyjmowania do 
pracy nowych urzędników 
nie dotyczy wysoko kwalifi­
kowanych się oraz absolwen­
tów szkół zawodowych i wyż­
szych uczelni, którzy przyj­
mowani są obecnie na wstę­
pny staż do pracy.

Drugie zarządzenie Cyran­
kiewicza dotyczy ogranicze­
nia wyjazdów służbowych. 
Nie mogą one być wyższe od 
zeszłorocznych. Ministerstwa 
i inspektoraty kontrolno-de- 
wizyjne oraz banki zostały 
zobowiązane w tej dziedzinie 
do “wzmożonej kontroli”. 
Trzecie zarządzenie ograni­
cza wydatki administracyjno- 
gospodarcze w przedsiębior­
stwach działających na zasa­
dach “rozrachunku gospo­
darczego”. Przeprowadzonie 
bowiem kontrole wykazały 
“poważne marnotrawstwo w 
wydawaniu środków finanso­
wych” na administrację, w 
szczególności z funduszów 
dyspozycyjnych różnych 
przedsiębiorstw w kraju.

Tragiczna Seria Katastrof w Ruchu 
Kołowym w Trzech Stronach Polski

Nie będziecie się już 
Znajdziecie ją zawsze na

Jeżeli chcecie mieć tę wygodę — wystarczy wypełnić Kupon 
zamieszczony poniżej i przesłać go na adres:

New York, N. Y. — (Specjalnie). 
Po raz pierwszy wiedza znalazła 
nową leczącą substancję o zadzi­
wiających walorach pomniejsza­
nia hemoroidów, wstrzymywania 
swędzenia i przynoszenia ulgi w 
bólu—bez chirurgii.

W jednym wypadku hemoroidów 
po drugim zanotowano “bardzo 
poważne polepszenie” i potwier­
dzono pod obserwacją lekarzy.

Bóle zostały szybko zmniejszo­
ne. A podczas łagodnej ulgi bó­
lów miało miejsce pomniejszenie 
lub wycofanie się (zmniejszenie) 
hemoroidów.

Ale najbardziej zadziwiające ze 
wszystkiego jest, że ta poprawa 
miała miejsce w wypadkach, gdzie 
obserwacje lekarskie były prowa­

dzone bez przerwy przez okres 
wielu miesięcy.

Faktycznie rezultaty były tak 
gruntowne, że cierpiący mogli 
wydać tak zadziwiające orzeczenie 
jak: “Hemoroidy przestały być

Autobus z Górnikami Wpadł Pod Pociąg. 
Wóz Strażacki w Rowie. — Ciężarówka 

Spadła z Mostu Na Tory

Szkoły w Polsce
Warszawa. — (FEC). — 

Szkoły z niemieckim języ­
kiem nauczania zaczęto w 
Polsce organizować w 1949 
roku. Były to szkoły pań­
stwowe. W latach 1950-1951 
— jak podał ostatnio katowi­
cki “Dziennik Zachodni” (nr. 
102) — było w Polsce ogó­
łem 48 szkół z niemieckim 
językiem wykładowym, w 
1953-54 liczba ich zwiększy­
ła się do 140.

W’ następnych latach szko­
ły te ulegały stałej samołikwi- 
dwacji głównie z uwagi na re­
patriację ludności niemieckiej 
z Polski. W roku 1958 dzia­
łało jeszcze 69 szkół z nie­
mieckim językiem naucza­
nia, w następnym roku szkół 
takich pozostało już tylko 
12 z przeciętną liczbą oko­
ło 24 dzieci w szkole. “W 
roku szkolnym 1959-60 licz­
by te prawdopodobnie ulegną 
dalszej redukcji”. Szkoły pod­
stawowe dla młoddzieży nie­
mieckiej — pisze “Dziennik 
Zachodni” — miały w zasa­
dzie taki sam program nau­
czania, jaki obowiązywał 
w szkołach polskich. Żasady 
te obowiązują nadal.

problemem!" A wśród tych cier­
piących były liczne i różne wy­
padki hemoroidów niektóre od 10 
do 20-letnich.

Wszystko to odbywa de bez 
użycia narkotyków usypiania lub 
środków ściągania. Tajemnica le­
ży w nowej substancji leczącej 
(Bio - Dyne*) — wynalazku insty­
tutu badań o światowej sławie. 
Bio-Dyne jest już szeroko znany 
w użyciu leczenia uszkodzonych 
tkanek, we wszystkich częściach 
ciała.

Ta nowa lecząca substancja jest 
oferowana w formie czopków lub 
maści pod nazwą Preparation 
H* żądajcie indywidualnie opa­
kowanych dogodnych Preparation 
H czopków lub Preparation H ma­
ści ze specjalnym aplikatorem 
Preparation H jest do nabycia we 
wszystkich aptekach. Zadowolenie 
gwarantowane lub zwrot pienią­
dz v. • Reg. U. S. Pat. OtŁ

Sześćsetlecie
Parafii Brzozów

Przemyśl. — (P). — Jubi­
leusz sześćsetlecia istnienia 
obchodzi parafia Brzozów ko­
ło Przemyśla. Początki jej się­
gają roku 1359. W brzozow­
skiej świątyni znajduje się 
obraz Matki Boskiej Staro­
wiejskiej a na cmen t a r z u 
przykościelnym stoi pomnik 
arcybiskupa gnieźnieńskiego 
ks. Nałęcz-Raczyńskiego.

W 1723 roku w kościele w 
Brzozowie obradował synod 
diecezjalny.

niczej, Sosnowcu, Mysłowi­
cach, Czeladzi i Katowicach. 
Trzy osoby znajdują się w 
bardzo ciężkim stanie, jak 
jednak informują lekarze ist­
nieje nadzieja utrzymania ich 
przy życiu.

Z dotychczasowego prze­
biegu śledztwa wynika, że 
wypadek nastąpił wskutek 
nie zamknięcia przejazdu ko­
lejowego. Winę za to ponosi 
dróżniczka Maria Żak, która 
mimo otrzymania sygnału o 
nadjeżdżającym pociągu 
zamknęła przejazdu w 
powiednim czasie. Maria 
została aresztowana.
Urwało się koło 
u wozu strażackiego

Na szosie Iłża — Puławy 
pędzący do pożaru wóz O- 
chotniczej Straży Pożarnej w 
Zwoleniu wpadł w pobliżu

ZGON TWÓRCY PLANU MAR- rozszedł się z tym światem b. szef 
SHALŁA i szefa Sztabu U. S. 
Armii w 2 wojnie światowej. — 
W piątek, 16 października, w szpi­
talu Walter Reed w Waszyngtonie

(Ogłoszenie)

Wiedza Pomniejsza Hemoroidy 

Nowym Sposobem Bez Chirurgii
Wstrzymuje Swędzenie—Daje Ulgę w Bólach

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
Chicago 22, 111.

Od Wczoraj 
Do Dzisiaj

Wypełnijcie ten kupon przy 
zamawianiu wzorów, adresu­
jąc: — Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Ave_ Chicago 
22. Illinois.

Imię 1 Nazwisko...-™—.....—

Ulica ..........................—.w...—...—

Miasto.—..-.— Stan...——

No. Modelka_____ —............... —

Rozmiar (Size) ..................... ,

WINA i KARA
Powieść t życia wielkomiejskiego 

DZIEJE NIESZCZĘŚLIWEJ KOBIETY 
Napisał H. M.

372----------— (Ciąg dalszy)
— Przyda się panu! Do widzenia!
Obróciła się szybko i wiatr powstały wskutek obrotu 

odchylił trochę woalkę, Arut zaś zobaczył na chwilę twarz 
wspaniałomyślnej kobiety.

Ogłupiały, patrzył raz za odchodzącą, drugi raz na pie­
niądz.

Przypomniał sobie!
Nie ruszał się z miejsca, lecz ciągle patrzył za zni­

kającą mu z oczu, mówiąc do siebie:
—■ Ona była Maria!
Dreszcz przebiegł po jego ciele i jak nieprzytomny 

oparł się o ścianę.
Ręce jego silnie ściskały pieniądz, w końcu opa­

nował się i odszedł w kierunku swego schroniska, przy­
tułku bezdomnych.

Spotkanie z Arutem wywarło smutne wrażenie na 
Marii.

Leżąc w łóżku widziała w duchu obdartego żebraka, 
któremu ona — panna sklepowa swemu dawnemu szefowi 
dała jałmużnę.

Jego dosięgła bardzo prędko mściwa dłoń karzącej 
sprawiedliwości, dlaczego to nie może spotkać Bodeńskie­
go, który chodzi dotąd zupełnie bezkarnie i ją wciąż prze­
śladuje.

Kiedy on otrzyma zasłużoną karę.
Następnego dnia Maria odjechała z matką i dziećmi. 
Przy pożegnaniu pocieszyła ją Marta.
— Bądź pewną, że plan mój powiedzie się i spowoduje 

Rodeńskiego, że się z tobą rozwiedzie, Mario.
Wtenczas wygrałyśmy.
Uśmiechnęła się nieszczęśliwa kobieta, lecz w duchu 

nie wierzyła w powodzenie planu Marty.
Ta zupełnie na serio zabrała się do wprowadzenia w 

czyn swoich zamiarów.
Rodeński przychodził codziennie do niej, nie ustając 

naturalnie w poszukiwaniach za Marią.
Nie przeczuwał, że tak gorliwie poszukiwana, była 

przez dłuższy czas w jego pobliżu.
Marta postępowała z Rodeńskim w ten sam sposób co 

przedtem z Otyłkiewiczem.
Używała całej swej kokieterii, aby ująć go w swoje 

sidła.
Sprawa z hrabią była o wiele trudniejszą, gdyż miał 

on o wiele więcej doświadczenia życiowego niż dawny ko­
chanek Franciszek.

Trafił jednak w dobre ręce.
— Czyżby ona zapomniała zupełnie o swej pierwszej 

miłości.
Czy czuła się zadowoloną ze zemsty na Franciszku.
Nie, dawna miłość pożerała ją nieustannie.
Ile razy kokietowała Rodeńskiego, tyle razy przypo­

minała sobie Otyłkiewicza, jak klęczał przed nią i błagał 
o jej miłość.

Wtedy przychodziły godziny, że piękna kobieta zamy­
kała się w pokoju i opłakiwała gorzko swoje zwichnięte 
życie.

Tęsknota za ukochanym, którego puczuciem zemsty, 
przyprowadziła do ruiny, wzmagała się w niej z dnia na 
dzień.

Potajemnie zaczęła za nim rozpytywać się po Warsza­
wie, co się z nim dzieje.

Z początku nie wiodło się jej.
Franciszek pożegnawszy się z nią, sprzedał to, co mu 

się jeszcze zostało i wyjechał z miasta w niewiadomym 
kierunku.

Nie traciła jednak nadziei.
Przypadek przyszedł jej w szczególny sposób z po­

mocą.
Kiedy jednego dnia wychodziła ze klepu i miała 

zawołać dorożkę, zauważyła Franciszka w chwili, jak wska­
kiwał do jadącego tramwaju.

Nie zauważył jej.
Marta stanęła, jak wryta 1 patrzyła za wozem elektry­

cznym, którym jej nadroższy odjechał.
Nie miała żadnych wątpliwości, co do jego osoby, cho­

ciaż był bardzo zmieniony i wydawał się jej chorym.
Długi czas nie mogła się ruszyć z miejsca, w końcu 

ocknęła się jednak, kiedy poczuła na sobie wzrok ludzi, cie­
kawie się jej przyglądających.

Pojechała do domu, gdyż o własnych siłach nie mogłaby 
tego uczynić.

Zatem był znów w Warszawie.
Spotkanie z nim wzruszyło ją do tego stopnia, że na­

wet Rodeński, który przyszedł na zwykłą wizytę zauważył, 
że ona jest coś roztargniona.

Całą noc śniła o nim i zaczęła układać plany, jakby go 
wynaleźć.

Czego właściwie chciała od niego, sama nie wiedziała.
Gdyż on musiał ją nienawidzieć za krzywdy, jakie mu 

wyrządziła.
Nie mogła jednak postąpić inaczej, musiała wiedzieć, 

gdzie mieszka, co się z nim dzieje.
Podczas śniadania przeglądała ranną gazetę, gdy nagle 

przeczytała w kronice nazwisko, które wskazywało jej 
miejsce pobytu, jej kochanego.

Czytała:
“Niebywała odwaga. — Ulicą Krakowską pędził szyb­

kim tempem automobil.
Trzechletni chłopiec, przechodziący właśnie z jednej 

strony ulic na drugą, stałby się był ofiarą nieostrożności 
szofera, gdy nie Franciszek Otyłkiewicz. On widząc gro­
żące niebezpieczeńsctwo malcowi, prędko porwał go na 
bok, sam jednak nie wyszedł bez szwanku, gdyż dostał 
się pod koła automobilu, które przejechały mu ręce.

Ciężko rannego robotnika przewieziono do powszech­
nego szpitala.”

Marta przeczytała powyższą notatkę ze łzami w o- 
czach.

Franciszek wydawał się jej bohaterem i szalona opa­
nowała ją trwoga, że on może umrzeć z odniesionych oka­
leczeń.

Sumienie nie dało jej spokoju — dlatego właśnie, że 
tak okrutnie z nim poprzednio postąpiła; poczuwała się 
do obowiązku opiekowania się rannym.

Kto wie, ile on cierpi teraz, a nie ma nikogo, ktoby się 
troszczył o niego.

(Ciąg dalszy nastąpi)

(Dokończenie ze str. l-szej)
Między innymi miał on 

przytakiwać Eisenhowerowi, 
gdy ten podkreślał, że rozsąd­
nie byłoby osiągnięcie porozu­
mienia między Stanami Zje­
dnoczonymi i ZSSR w sprawie 
rozbrojenia i doświadczeń 
atomowych i ustanowienia ła­
du w świecie, zanim inne pań­
stwa staną się równie potężne.

* ♦

Chruszczów podzielał ten 
pogląd i sam wspomniał o 
Chinach i Indiach jako kra­
jach, które czynią szybkie 
postępy.

♦ ♦ ♦
Podróż Chruszczowa do Pe­

kinu jest również studiowana 
w Washingtonie z wielką 
uwagą.

♦ ♦ ♦
Wprawdzie Chiny zdecydo­

wały się publicznie wyrazić 
aprobatę dla wizyty Chrusz­
czowa w Ameryce i idei spo­
tkania na szczycie, ale w dal­
szym ciągu wszystko wskazu­
je na to, że Chruszczów nie 
wiele w Pekinie osiągnął.

4> ♦ ♦
Zwraca się uwagę na to, że 

prasa chińska ocenzurowała 
jego przemówienie, opuszcza­
jąc ustęp, w którym powie­
dział, że nie należy posługi­
wać się siłą wobec mocarstw 
kapitalistycznych.

♦ ♦ ♦
Jest rzeczą znamienną, że 

po rozmowach Chruszczow- 
Mao, nie ukazał się żaden ko­
munikat i że Chruszczów po 
powrocie do Moskwy nie za­
brał głosu na temat swej po­
dróży.

♦ ♦ ♦
Widocznie nie miał się czym 

chwalić.
+ ♦ ♦

Fakt, że Chruszczów poprze­
dnio zatrzymał się w różnych 
miastach ..Syberii, ..uważany 
jest za dowód chęci uwypu­
klenia, że ZSSR jest mocar­
stwem dalekowschodnim.

♦ ♦ ♦
Nie trudno się domyśleć co 

wywołało tarcia w rozmowach 
Chruszczów—Mao. Przywódcy 
Chin komunistycznych nie 
mogą być zadowoleni z faktu, 
że w sporze między nimi a In­
diami, Sowiety zachowały zu­
pełną neutralność i nie udzie­
liły im żadnego poparcia.

♦ ♦ ♦
Jeszcze bardziej drażnią Pe­

kin publiczne pochwały Chru­
szczowa dla Eisenhowera.

Wzór 4841
Łatwy do uszycia żakiecik z ra- 

glanowymi rękawami. Nadaje się 
szczególnie do wieczorowego stro­
ju. Do zwyczajnego użytku można 
użyć wełnianego materiału lub ba­
wełnianego tweed.

Wzór 4841 można nabyć w wiel­
kościach 12, 14, 16, 18, 20, 40, 42. 
Na wielkość 16 potrzeba 2% jarda 
54 cal. materiału.

Cena wzoru PIĘĆDZIESIĄT 
CENTÓW (500.

Należytość prosimy nadsytaC a 
srebrze lab 4e w znaczkach pocz­
towych (lecz nie air mail) Z Ka­
nady gotówkę.

Modny Żakiecik
PRINTED PATTERN'

4841
SIZES 
12-20 
40-42
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komitetu: p. Kazimiera Lenard, 
przewodnicząca, p. T. Piet, współ­
przewodnicząca, p. Irena Lenard, 
sekretarka, p. E. Banach, skarb­
niczka, panie V. Kula i E. Piekło.

Każdy cent idzie na dobry cel 
humanitarny jak też na stypen­
dium dla zdolnej a niezamożnej 
młodzieży pochodzenia polskiego 
do dalszego kształcenia się.

Bilety są do nabycia u p. Euig. 
Zołyńskieg, 2255 W. Addison St. 
Tel. EA 7-4971.

Józef Sterczek.
Ponad 100 Dolarów

O Zabawie Wileńskiej 
Słów Kilka

Sobota, 24 Paźdz.
Klub Miasta Kołaczyce urządza 

Doroczny Jesienny Bal w sobotę 
24go października w sali Stanieć 
pnr. 1437 W. Walton St. Komitet 
zaprasza przyjaciół i sympatyków 
Klubu na tę zabawę. Zapraszamy 
Kluby Borek Wielki z parafii 
Pędziszon, Klub Polsko - Amery­
kańskich Obywateli, Klub Niedo­
mice, Klub Polsko-Amerykańskiej 
Kawalerii. — Komitet: B. Drans, 
prez., M. Wojtowicz, B. Lechoń- 
ska, Józ, Piątek, W. Kabat.

Tak często słyszy się narzekania 
na brak współczucia, brak serca w 
społeczeństwie, wśród którego ży- 
jemy, że narzekania te — stały 
się już wprost naszym nałogiem.

Wszędzie i w czynach wszyst­
kich, x którymi obcujemy, widzi­
my wiele egoizmu, tylko egoizmu, 
— tak często słyszymy. 
Spoglądając na dzieło powstałe w 
przeszłości, jak: pomniki ludzi za­
służonych lub monumentalne bu­
dowle, kościoły, muzea, uniwersy­
tety, szkoły, zakłady dobroczyn­
ności, szpitala i t. p. nazwane ich 
imieniem — wyobrażamy sobie, 
że tak było kiedyś, że wtedy — 
pomniki te powstawały wysiłkiem 
ludzi innych, ludzi O wielkich 
sercach; że dziś, w tym zmarteria- 
lizowanym świeeie co raz trud­
niej o takie dokonania.

A jednak, jednak...
Wgląd Bliższy w Działalność

Spróbujmy tylko baczniej przyj­
rzeć się pewnym ludziom i ich 
sprawom. Jestem pewny, że zmie­
nimy zdanie.

Mam przed sobą dwie ładnie 
wydane broszury. Pierwsza: — 
“Pamiętnik 25-tej Rocznicy Zało­
żenia Stowarzyszenia Parafii Wie­
trzychowice w Chicago, Illinois, r. 
1930—1956”.

Druga: — “Pamiętnik Bankietu 
Fundacyjnego Budowy Szpitala w 
Wietrzychowicach r. 1958”. Na o- 
kładee — fotografia pięknego bu­
dynku; to szpital, który służyć bę­
dzie 20 tysięcom mieszkańców 2-ch 
powiatów.

— To nie bagatela.
A przeglądnijmy pamiętniki. — 

Z szczerym rozczuleniem czytać 
będziemy kartka za kartką.

To nie hymny pochwalne, — to 
fakty, jakże wymowne, opowie­
dziane w sposób naturalny, nie na­
puszony, przez mgr. Józefa Ml- 
gałę. W tak krótkim stosunkowo 
czasie, dokonano tyle pięknych 
czynów, o których choć pokrótce 
muszę wspomnieć.
Co Uczyniono 
Dla Wietrzychowic?

Zakupiono dla kościoła w Wie­
trzychowicach i okolicy witraże, 
dwa piękne dzwony, 50 dębowych 
ławek, ogrodzono parkanem żelbe­
tonowym stairy cmentarz; wysyła­
no dary pieniężne, pomoce szkol­
ne, paczki żywnościowe, z odzie­
żą, z obuwiem; wspierano pogo­
rzelców; pomagano finansowo przy 
budowie szkoły średniej w Wie­
trzychowicach i w bliskim Dem- 
blinie; poważną sumę wysłano do 
Polski przed drugą wojną świato­
wą na Fundusz Obrony Narodo­
wej, datek na fundusz milionowy 
K.P.A., jako członek Kongresu 
Polonii Amerykańskiej; z 32gim 
Okręgiem Rady Polonii Ameryk, 
przy Związku Klubów Małopol­
skich zakupiono maszynę rentge­
nowską dla szpitala w Wietrzycho­
wicach; zorganizowano United Po- 
lonians of Wietrzychowice — 200 
osób młodzieży urodzonej w USA.
Pomoc — Nie Od Milionerów

To, co się czyta jednym tchem, 
nie przychodzi tak łatwo i nie 
było napewno bez trudu wykona­
ne. A wszystko dla Starego Kra­
ju, dla tych Wietrzychowic tak 
dr' kich, a tak przecież bliskich 
sercom obywateli amerykańskich. 
A potem — ten szpital legł ka­
mieniem na tych wiernych Polsce

W niedzielę, 25 października, o 
godzinie 7:30 wieczorem, w pięk­
nej sali “Dania Club”, 1651 N. 
Kedzie Boulevard, odbędzie się 
Muzyczny Wieczór, zorganizowa­
ny przez Polski Związek Akade­
mików—Okręg Chicago. Atrakcją 
będzie występ orkiestry kame­
ralnej “The Metropolitans”, skła­
dającej się z członków Chicago- 
skiej Orkiestry Symfonicznej, pod 
kierownictwem Wiktora Charbu-

Tow. Miecz Kościuszki 
Obchodzi 55-Lecie 
Urządza Bal i Bankiet

Tow. Miecz Kościuszki, Gr. 670 
ZNP obchodzi w tym roku 55-le- 
cie swego istnienia.

By rocznicę tę godnie upamięt­
nić, Tow. urządza okazały bankiet 
i bal, który odbędzie się w sobotę 
wieczorem, 31-go października, w 
sali Klubów Małopolskich, 1401 
W. Superior ul., róg Noble.

Początek o godzinie 6-ej wie­
czorem. Wstęp $3 od osoby.

Kolacja podana będzie punktu­
alnie o godzinie 7-ej wieczorem, 
a po kolacji i krótkim programie 
— zabawa taneczna, przy dźwię­
kach radiowej i telewizyjnej or­
kiestry Harmony Kings.

Komitet pracuje od kilku mie­
sięcy by wszystkich uczestników 
zabawić jak najlepiej.

Następujące towarzystwa i klu­
by zgłosiły już swój udział w uro­
czystości 55-lecia: Grupa 170 ZNP, 
Klub Żukowice Nowe, Klub Żo­
łynia, Klub Pułaski i General Si­
korski Post 79 PLVA.

Do komitetu pracującego nad 
urządzeniem Bankietu i balu 
wchodzą: W. Mazurek, przew.; E. 
Zick, M. Phillip, Henry Osysko, 
S. Biernat, I. Panek, W. Plisz, W. 
Biernat—prezes.

Jesienny Bal
Chóru Paderewskiego

W sobotę, 24-go października, 
o godz. 8:30 wieczorem, w sali 
Związku Polek, 1309 N. Ashland 
ave. Chór im. Paderewskiego u- 
rządza Jesienny Bal, na który za­
prasza całą Polonię Chicagoską.

Do tańca przygrywać będzie 
pierwszorzędna orkiestra Blue 
Band.

Komitet zaibawy z prezesem 
Bronisławem Sarniakiem na cze­
le przygotował wiele niespodzia­
nek i zapewnia wszystkich, że 
wieczór spędzony w gronie człon­
kiń i człenków Chóru Paderew­
skiego pozostawi dla każdego mi­
łe wspomnienia.

Dla smakoszy dobry i obfity bu­
fet

Helena Lenard-Piekło
Znane dobroczynne Stowarzy­

szenie kobiece “Polish Women’s 
Club” zaprasza Polonię na dorocz­
ną zabawę stoliczkową, która od­
będzie się w piątek 30 paździer­
nika w sali Grand Ballroom hote­
lu Sherman o godz. 8ej wieczór.

Prezeska Klubu p. Edwardowa 
Dovick i przewodnicząca zabawy 
p. Kazimierzowa Lenard gorąco 
zapraszają nietylko Panie ale i 
Panów do spędzenia wieczoru w 
miłym i wesołym gronie znajo­
mych i przyjaciół.

Liczba fantów hojnie darowa­
nych rośnie z dnia na dzień. Głó­
wne nagrody: piękny Mink Stole 
i zamrażacz “Deep-Freezer”, wy­
pełniony cennymi produktami ży­
wnościowymi i wiele innych cen­
nych i pięknych nagród.

Panie, które wchodzą w skład

sercach. Nie są to przecież milio­
nerzy, nie są to nawet w większo­
ści ludzie bogaci.

Nie łatwo zdobywało się kawa­
łek chleba w gnębionej politycz­
nie i ekonomicznie przez obce 
rządy Polsce. Trzeba było dobrze 
kark zginąć na ojczystej roli.

A i tu — dolary nie fruwały w 
powietrza, jak ptaki i nigdy niema 
ich za dużo. Ale na taki cel, jak 
budowa ośrodka zdrowia — ktoby 
odmówił?

I popłynęły datki.
Wystarczy przejrzeć listę ofia­

rodawców, choćby tylko tych, któ­
rzy złożyli kwotę powyżej 100 do­
larów.

Ośrodek Zdrowia w Wietrzycho­
wicach Fundacji Stowarzyszenia 
Parafii Wietrzychowice w Chica­
go, USA.

Zarząd: Józef Sterczak, prezes; 
Maria Kożuch, wiceprezeska.

Komitet Budowy: — Mgr. Jó­
zef Migała, przew; Jan Buchaniec; 
Ludwik Nowak, wiceprezes; Jan 
Klimek, sekretarz; Marcin Urban, 
sekr. fin.; Jan Żak, skarbnik i se­
kretarz Komitetu; Józef Pudło; 
Jófcef Waś; Stanisław Zaleśny; 
Wiel. Ks.
Ofiary — 
Złożyli:

Józef i
wicz; Józef i Stefania Barabaś; 
Anna Bogusz; Jan i Stefania Bu­
chaniec; Jan Czyżycki; Jan i Jó­
zefa Kamysz; Mieczysław i Geno­
wefa Kądzielawski; Władysław i 
Zofia Kędziora; Jan i Maria Kli­
mek; Józef i Maria Kożuch; Kazi­
mierz i Jadwiga Kuczak; Józef i 
Anna Małacha; Mgr. Józef i Sława 
Migała; Ludwik i Helena Nowak; 
Stanisław i Maria Piwowarczyk; 
Franciszek i Stefania Pudło; Jó­
zef i Maria Pudło; Stefan Radam- 
ski; Józef i Katarzyna Sterczek; 
Stanisław i Rozalia Szczepaniak; 
Stefan Tomal; Marcin Urban; Jó­
zef i Wiktoria Wąs; Jerzy Woź­
niak; Władysław i Maria Zachac- 
ki; Julian Zając; Józef 1 Maria 
Zaleśny; Stanisław i Julia Zaleś­
ny; Jan i Nettie Żak; Władysław i 
Zofia Kuczak; Józef i Anna Wei- 
tok.
Obecnym Celem
Dokończenie Dzieła.

Aby w jak najbliższym czasie 
doprowadzić piękne dzieło do koń­
ca, postanowiono zaciągnąć we­
wnątrz Stowarzyszenia pożyczkę. 
Tak też uczyniono.

I dzięki temu, już dnia 12 lipca 
1959 r., odbyło się poświęcenie

<0 Commonwealth Edison
PMk Strria Comfrn,

szpitala w Wietrzychowicach. O- 
becni byli: prezes Stow. Józef Ster­
czek z żoną i synem W. Ks. Józe­
fem Sterczkiem, oraz prezes Zw. 
Klubów Małop., Edward Panko- 
wiak.

Pozostaje jeszcze sprawa częś­
ciowego wykończenia budynku 
wewnątrz i zaopatrzenie go we 
wszystkie potrzebne sprzęty.
Szpital w Wietrzychowicach — 
Dumą Dla Inicjatorów

Już wkrótce niejeden pacjent 
nowego szpitala, spojrzawszy na 
tablicę, na wyryte na niej nazwi­
ska fundatorów — pobiegnie my­
ślą wdzięczną do dalekiego Chica­
go, a usta szeptać będą modlitwę, 
błogosławiesńtwo, płynące z głębi 
serca dla tych, którzy, chociaż nie­
znani, a przecież przyczynili się do 
odzyskania jego zdrowia.

Żaden czyn szlachetny nie pozo­
staje bez nagrody.

Jak intensywnie pracował i 
pracuje Komitet Budowy z mgr. 
Józefem Migałą przewodniczącym
— sądzić możemy po rezultatach 
ioh pracy. Nie będzie bynajmniej 
przesadą, gdy powiedzą ci, którzy 
zapoznają się z działalnością Stow. 
Parafii Wietrzychowice w Chica­
go, że czasu nie tracono na darmo.

Chociażby tylko samo ufundo­
wanie tak pięknego ośrodka zdro­
wia — jest czynem wielkim.

Szlachetna duma nie jest wadą. 
A Stowarzyszenie może być słusz­
nie dumne.

Czyny godne do naśladowania!
— Kazimierz Wiechler. — Chica­
go, wrzesień 1959.

JACKSON PARK 
HOSPITAL

ANNOUNCES 
EXPANSION PLANS 
NURSES WANTED! 

REGISTERED 
AND GRADUATE 

LICENSED 
PRACTICAL NURSES!

Immediate Openings 
On All Shifts 

SALARIES OPEN 
Good Working Conditions 

Apply in person to: 
DIRECTOR OF NURSES 

MISS M. SNYDER
JACKSON PARK 

HOSPITAL 
7531 Stony Island Ave. 

(Cor. 76th and Stony Island)

Dlaczego będziecie szczęśliwsi 
mając Elektryczną Suszarkę
• Odzież suszy się świeżej w czy­

stej, bez pary Elektrycznej 
Suszarce.

• Nic tak nie wysuszv szybciej 
odzieży!

• Całkowicie automatyczna — ni­
gdy nie potrzeba zapalać lub 
gasić palnika!

• Suszy bezpiecznie każdy rodzaj 
materiału.

I pamiętajcie, że Elektryczne Su­
szarki kosztują o $30 do $50 mniej 
przy kupieniu!

Wieczór Wilkołaków 
w Chórze Kalina

Kalińy, wierna tradycji urzą­
dzają swój doroczny bal, t zw. 
“Halloween Dance”, na który za­
praszają koleżanki chóru, jak rów­
nież całą Polonię.

Przewodnicząca Emilia Jaroch 
wraz z całym komitetem zapowia­
da wiele atrakcji, również nie­
spodzianki i nagrody dla kolegów 
i koleżanek. Bal odbędzie się w 
sobotę, 31-go października, o godz. 
8:30 wieczorem w sali Związku 
Polek, 1309 N. Ashland ave., przy 
dźwiękach muzyki Antosia Ka- 
wałkowskiego. — Janina Kroll, 
prezeska; Walentyna Kędzior, 
koresp.

Otrzymujecie Ten Złoty Certyfikat Gwarantujący Zadowo- f 
lenie, gdy kupujecie jakąkolwiek z słynnego wyrobu Elek- t
trycznych Suszarek, podanych poniżej począwszy od teraz t
do 28go Listopada, 1959. Oferta ta możliwa dla każdego właści- 
cielą rezydencji, którego obsługuje Commonwealth Edison 
and Public Service Company.

SEE YOUR ELECTRICAL APPLIANCE DEALER NOW

Choose from any of these famous makes of Electric Dryers

EASY • FRIGIDAIRE • GENERAL ELECTRIC • KELVINATOR • MAYTAG • HOTPOINT 
SEARS' KENMORE •SPEED QUEEN • WARD'S SIGNATURE • WESTINGHOUSE 

► WATCH EDISON THEATRE—Saturday, 7JO p. uu—Choanal 9 4

laka, oraz solistów: Ireny Bator i 
Zygmunta Kossakowskiego.

Po koncercie nastąpi dancing. 
Zarząd P.Z.A.-O.C. prosi o wcze­
śniejsze rezerwowanie stolików. 
W tej sprawie proszę telefonować 
w godzinach wieczorowych do wi­
ceprezesa Kulturalno-Oświatowe­
go P.ZA.-OT. koleżanki Janiny 
Żebrowskiej, DI 2-8927. — Ed­
ward Łabaziewicz, wiceprezes in- 
formacyjno-prasowy P.Z.A.-O-C.

Stowarzyszenie Wietrzychowice w Chicago
Ufundowało Szpital w Rodzinnej Wiosce w Polsce
Z Okazji Poświęcenia Tej Nowej Instytucji Leczniczej, — Urządza 

Bankiet w Dużej Sali Zw. KI. Małopolskich w Chicago, 25 Paźdz.

Muzyczny Wieczór Staraniem 
Polskiego Związku Akademików
Irena Bator, Zygmunt Kossakowski i Orkie 

stra “The Metropolitans” w Programie

Z Gminy 139 ZNP
Zawiadamiamy wszystkich 

pp. Delegatów i panie Dele­
gatki z Gminy 139ej ZNP, że 
powakacyjne posiedzenie od­
będzie się dnia 29go paździer­
nika, w czwartek, o godzi­
nie Sej wieczorem, w sali An­
toniego Wójcika, pnr. 2959 
W. 40ta ulica. Bardzo ważne 
sprawy są. do omówienia, a 
pozatem będzie sprawozdanie 
posłów z Sejmu 33go ZNP, 
który się odbył w Hartford, 
Conn. Zaprasza was wszyst­
kich o przybycie Zarząd Gm. 
139-tej ZNP. — Za Zarząd: 
M. Surdej, prezes; Antoni Ku­
ranty, sekr.

24 października, wieczorem, w 
sobotę — Czy nastanie pogoda, 
czy tea deszcz i słota — Zbierze- 
my się gromadnie w Patrii sali 
— U Wilnian na Zabawie będziem 
tańcowali — Walca i oberka, tan­
go i mazura... — W mazurze 
Kresowiacy przed wszystkimi gó­
rą. — Skrzypce załkają i zagra 
orkiestra — Pod dyrekcją Kazia, 
naszego maestro. — W barze i 
bufecie wszystkiego obficie. — I 
podjeść można: smacznie, znako­
micie.,
robu domowego — Z Wileńskiej 
Groserni Stasia Derwińskiego. — 
Bolek Klincewicz kieruje Zaba­
wą. — Koszyczek, kółeczko, raz 
w lewo, raz w prawo! — Przy­
świecają Zabawie dobroczynne ce­
le. — Spotkamy się Patrii, Drodzy 
Przyjaciele. — Zarząd Z. M. Wilna 
i Komitet Zabawy.

Thil certificate guarantees that you will be completely satisfied with your new 240-vott deetric ctothee 

dryer.* If, within 60 days after installation, you are not completely satisfied notify us and>we will anange 
to have the dryer removed and have all the money you paid refunded (includim theV^S cost of a 

Standard Dryer Wiring Installation, if you arranged for such an installation atVbe vUne ofVour pwcbase) 
\W..V .

Z Gminy 177 ZNP
Gmina 177 ZNP odbędzie 

swe pierwsze powakacyjne 
posiedzenie w piątek, 23-go 
października, w sali siedzibo- 
wej, pnr. 1001-03 N. Wolcott 
ul., o godz. 8ej wieczorem.

Upraszamy wszystkich pp. 
delegatów i delegatek o jak 
najliczniejsze przybycie i o- 
becność, ponieważ po prze­
rwie trzy-miesięcznej nagro­
madziło się bardzo wiele waż­
nych spraw do załatwienia, 
a między innymi wynagro­
dzenie za Gminny Kontest 
Werbunkowy; przygotowania 
na naszą Zabawę Towarzy­
ską, mającą się odbyć w nie­
dzielę, 22-go listopada, w sali 
siedzibowej; sprawozdania na­
szych posłów z Sejmu 33-go 
ZNP i mnóstwo innych.

Za Administrację — Jakób 
Kieca, prezes; Józef M. Rut­
kowski, sekr. prot.

ALLYOUR MONEY BACK 
if not completely satisfied. Prove to yourself that 

nothing (not even the sun) dries clothes 
cleaner- faster- fresher!

C Commonwealth Edison

r-~

Formuła Na Astmę Przepisywana Najwięcej 
Przez Lekarzy — Do Nabycia Teraz 

Bez Recepty
Zatrzymuje Ataki w Minutach... Pozostawia Ulgę na Godziny!

New York. N Y. (Specjalnie)— 
Formuła na astmę przepisywana 
więcej niż jakakolwiek inna przez 
lekarzy ich prywatnym pacjentom 
jest obecnie do nabycia bez recepty 
dla cierpiących na astmę.

Medyczne badania udowodniły 
te ta formuła zatrzymuje ataki 
astmy w minutach i daje godziny 
swobody od nawrotu bolesnych 
spazmów astmy.

Formuła ta iest tak skuteczną. 
te jest naczelna receptą lekarzy 
na astmę—tak bezpieczną, źe obec­
nie można ją sprzedawać — bet 
recepty — w malutkich tabletkach, 
rwanych Friiaałnw*.

Primatene otwiera oskrzelowa 
przewody rozpuszcza nagroma­
dzenie flegmy, przynosi ulgę na 
naprężone wytężenie nerwowe 
Wszystko to bez brania bolesnych 
zastrzyków.

Sekretem jest — żę Primatene 
łączy w sobie 3 lekarstwa (o pełnej 
mocy recepty), które łącznie dzia­
łaj a najskuteczniej na strapienia 
z powodu astmy. Każde t nich 
działa w specjalnym celu.

Spodziewajcie się więc spać w 
nocy i mieć swobodę od spazmów 
astmy —kupcie Primatene w ja­
kiejkolwiek aptece. Tylko 98c — 
z gwarancja zwrotu pieniędzy

Qim.wiai u,.

Porywająca i Nagrodzona Opowieść ‘Dezerter’ 
Otworzy Sezon Nowych Filmów z Polski 
w Teatrze Biltmore — Division Blisko Damen

* V m łi

W piątek, 23-go października, 
teatr Biltmore przy Division 
blisko Damen Avenue, otworzy 
sezon nowych filmów z Polski. 
Porywającą opowieść przygód i 
silnych wrażeń “Dezerter”, śledzić 
będziecie z zapartym oddechem.

W małym miasteczku na Śląsku, 
żołnierz niemiecki ostrzeliwując 
się ucieka z transportu na front. 
Osaczony wpada do domu górni­
ka i tłumaczy, że jest Polakiem 
z Pomorza, że nazywa się Robert 
Nowak i że przymusowo został 
wcielony do armii hitlerowskich 
Niemiec. Karolkowa w tajemnicy 
przed córką Elżbietą . . . ukrywa 
“Dezertera” w piwnicy . . . choć 
sie wie, że Robert uciekając za­
strzelił gestapowca. Kilka godzin 
później Gestapo ogłasza karę 
śmierci dla ukrywających “De­
zertera.”

Karolkowa szuka dla “Dezer­
tera” innego schroniska, szuka 
wśród znajomych, idzie do pro­
boszcza i dzięki pomocy górników, 
Elżbieta przeprowadza Roberta 
na teren kopalń. Gestapowcy' po i 
zrewidowaniu miasteczka schodzą | 
w głąb kopalń w przebraniu gór- I 
niczym i wpadają na ślad “Dezer- ‘

tera” gdy Elżbieta przynosi mu 
żywność. Oboje uciekają przez 
kopalnię zalane wodą i trafiają do 
komory, gdzie górnicy ukrywają 
przed niemcami sztandary i kosz­
towności kościelne.

Tak się zaczyna nagrodzony 
film “Dezerter” i porywająca o- 
powieść według scenariusza Stefa­
na Stawińskiego.

W piątek w teatrze Biltmore 
obejrzymy również na szerokim 
ekranie kolorowy film “Zielony 
Czarny Śląsk” pokazujący pracę 
ludzi kopalń, ich barwne stroje 
i stare zwyczaje oraz piękno gó­
rzystego terenu kryjącego w so­
bie trzecie z rzędu największe w 
świeeie bogactwo węgla! (RM.)

POPIERAJCIE tych, którzy ogła­
szają sie w Dzienniku Związkowym

STERLING FUEL OIL CORP.
Since 1925

Fuel oils. — Quality oils for 
every type of burner an range 

Metered automatic delivery 
Ask for Miss McAllister

4835 S. Christiana TArda l-MSS

Najlepsze dla Was 
Dwie Drogi do Europy

1. "SUPER-7" 
WPROST 
z CHICAGO

2. PAN AM 
JET 
CLIPPERS

Lećcie 
wprost

Pan American 
z Chicago do

Europy “Super-7” Clipperami*, zbudowanymi przez
Douglas i wyekwipowanymi w radar, naszybszymi 
w świeeie z powietrznych liniowców z silnikami pisto-
nowymi. Obsługa Clipper Thrift w klasie ekonomicz­
nej zaoszczędza pieniędzy i obejmuje wyborne zimne 
potrawy i napoje oraz bezpłatny przewóz 44 funtów 
bagażu. Lecicie wprost do Londynu, gdzie macie wy­
godne połączenie lotnicze z Warszawą.

Przelot w klasie ekonomicznej z Chicago do Warsza­
wy kosztuje $715.20 tam i z powrotem albo zaledwie $72 
wpłatjr przy korzystaniu z Pan Am Pay-Later Plan. 
Korzystając z Planu Przejazdu Familijnego Pan Amer­
ican , możecie zaoszczędzić do $300 na przelocie każ­
dego członka rodziny jeśli razem z Wami podróżuje.
Jeśli macie osobę krewną lub znajomą, którą chcecie sprowa­
dzić do tego kraju, to spytajcie o specjalne ceny imigracyjne 
Pan Am’u, w którym oszczędzicie do 30% w klasie ekonomicznej.

•Trade-Mark, Reg. U. S. Pat Off.

Albo lećcie “Jet’em” całą drogę do Europy z Chicago, 
Lećcie Jet’owym Flagship 707 American Airlines, z Chicago 
do New Yorku, stamtąd bez zatrzymania “Jet Clipperem” 
Intercontinental Pan American do Europy za dopłatą $18 
w każdą stronę, w klasie ekonomicznej. “Jet Clippery” są 
najszybszymi w świeeie liniowcami powietrznymi. Europa 
teraz już tylko po 6% godzinach lotu z New Yorku.

Zgłoście się do Waszego Agenta Podróży lub telefonujcie:
DEarborn 2-4900. Biuro biletów 30 S. Michigan Ave., Chicago, ly.

PA.M
NAJBARDZIEJ DOŚWIADCZONA LINIA LOTNICZA ŚWIATA
PIERWSZA na Atlantyku — PIERWSZA na PACYFIKU — PIERWSZA 

w Ameryce Łacińskiej — PIERWSZA dokoła Świata.



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), PONIEDZIAŁEK, 19-GO PAŹDZIERNIKA (OCT.), 1959

Dziennik Związkowy
POLISH DAILY ZGODA
Second - Class Postage Paid 

At Chicago, Illinois
Published daily except Sundays, Holidays 

ALLIANCE PRINTERS 
AND PUBLISHERS, Inc. 
1201 Milwaukee Avenue 
CHICAGO 22. ILLINOIS

tv

Wysyłany przez Pocztę 
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1 w Kanadzie

Wysyłany przez Pocztę 
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Rocznie (1 vr.) $16.00 
Półrocz. (6 mos.) 9:50 
Kwartał (3 mos.) 6.00 
Miesięcz. (1 mo.) 2.75

Tylko 
Sobotnie Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $6 50 
Półrocz. (6 mos.) 4.00 
Kwartał (3 mos.) 2.50

Rocznie (1 yr.) $15.00 
Półrocz. (6 mos.) 9.00 
Kwartał(3 mos.) 5:50 
Miesięcz. (1 mo. 2.75 

Tylko 
Sobotnie Wydanie

Rocznie (1 yr.) $6.00 
Półrocz. (6 mos.) 3.75 
Kwartał (3 mos.) 2.50

DO INNYCH KRAJÓW

Rocznie (year) $8.00
Półrocz. (6 mos.) 5.50
Kwartał (3 mos.) 3.50
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Rocznie (year) $22.00
Półrocz. (6 mos.) 13.00
Kwartał (3 mos.) 8.00
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Na “Standach” (News-Stands) — Pojedyńczy

Numer Sobotni (Single Saturday Copy)—15c
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Phone: All Departments BRunswick 8-8700 
Telephone to City Editor before 8 A. 1Ł 

BRunswick 8-8707
Rękopisów i fotografii Redakcja nie zwraca.

Smutne!
Kurczy się polski stan posiadania w 

Ameryce. Straciliśmy polską stację ra­
diową w Buffalo.

Ubiegłego tygodnia dotychczasowi wła­
ściciele radio stacji WWOL w Buffalo, N. Y. 
pp. Leonostwo Wyszatyccy, przekazali 
wszelkie swe prawa posiadania nowym wła­
ścicielom Radio Buffalo, Inc., nowopowsta­
łej korporacji, która nabyła stację za 
$250,000.

Głównymi akcjonariuszami korporacji, są 
Melvin C. Green z West Warwick, R. I., któ­
ry został prezesem i Lester W. Lindów z 
Washingtonu, wiceprezes-skarbnik. Na ra­
zie — p. Wyszatycki twierdzi, że na okres 
pięciu lat — nie będzie żadnych większych 
zmian. Polskie programy pozostaną. A co 
będzie później?

Wiadomość ta wywołała wśród licznych 
członków wielkiej rodziny polonijnej w 
Ameryce zrozumiały smutek. Straciliśmy 
przywilej posiadania polskiej radio stacji w 
Buffalo.

Szkoda, że się nie zainteresowali tą spra­
wą polscy przemysłowcy, a przecież w Buf­
falo jest duża liczba właścicieli dobrze pro­
sperujących interesów.

Dziwna apatia mas polonijnych w Buf­
falo!

Najpierw pozwoliły na zamknięcie jedy- 
v nego tam dziennika polonijnego, a teraz 

polskiej stacji radiowej!
Naprawdę smutne!

Wiafr Ze Wschodu
Czyż może być Inaczej?
Reżimowy minister spraw zagranicznych 

Adam Rapacki, członek biura politycznego 
partii komunistycznej, został zapytany na 
konferencji prasowej w New Yorku w spra­
wie zbrodni katyńskiej. A. Rapacki przybył 
do New Yorku jako delegat na ogólne Zgro­
madzenie Narodów Zjednoczonych, które 
ma dokonać m. in. wyboru niestałego człon­
ka Rady Bezpieczeństwa. Na stanowisko to 
kandyduje Polska.

Dziennikarz i publicysta Epstein, który 
prowadził w Stanach Zjedn. akcję w sprawie 
Katynia wykazującą^ że za zbrodnię katyń­
ską odpowiedzialny jest Związek Sowiecki 
zapytał Rapackiego czy reżim komunistycz­
ny w Polsce zamierza wydać w tej sprawie 
Białą Księgę?

Rapacki odpowiedział, że wydanie Białej 
księgi nie jest przewidziane “ponieważ kuli­
sy tej sprawy są dostatecznie znane”.

Epstein zapytał wówczas, czy odpowiedź 
ministra Rapackiego oznacza, że przeświad­
czony jest on o winie sowieckiej, jak to wy­
kazało badanie przeprowadzone przez spe­
cjalną komisję Kongresu badającą zbrodnię 
w Katyniu.

Rapacki odpowiedział, że sposób w jaki 
przeprowadzone zostało badanie amerykań­
skie umacnia jego przekonanie o winie nie­
mieckiej.

Nasza Polonia Bez Swej Prasy
Nasza Polonia bez własnej prasy polsko- 

amerykańskiej byłaby w wirze życia kosmo­
politycznego społeczeństwa amerykańskie­
go takim elementem obywatelskim i spo­
łecznym, jakim byłby człowiek w tłumie 
pozbawiony zdolności mówienia. Byłaby 
niemową w kraju największej wolności sło­
wa — grupą upośledzoną, skazaną na wy­
sługiwanie się innym ugrupowaniom naro­
dowościowym i na szybki zanik bez śla­
du i bez godnego wspomnienia.

Na temat ten znajdujemy szereg wnikli­
wych uwag w detroickim Dzienniku Polskim, 
w artykule “Jedno bez drugiego nie może 
istnieć’’, jak następuje:

Prawdą od dawna udowodnioną ponad 
wszelką wątpliwość jest, że polskie życie 
organizacyjne nigdy nie doszłoby do takiego 
jak obecnie rozkwitu, gdyby nie było prasy 
w Ameryce.

Z poparciem ze strony tej prasy wyrósł 
Związek Narodowy Polski w największą na 
świecie polską organizację.

Zjednoczenie Polskie Rzymsko Katolic­
kie prasie polonijnej zawdzięcza swój roz­
rost i znaczenie.

To samo odnosi się do rozwoju Związku 
Polek w Ameryce, Sokolstwa, organizacji 
weterańskich i najrozmaitszych towarzystw 
oraz zrzeszeń polskich w Stanach Zjedno­
czonych.

Prawdę mówiąc to i w zakładaniu oraz 
rozwijaniu się polskich parafii walnie po­
magała prasa polonijna.

Polskim organizacjom świeckim i ko­
ścielnym potrzebne były i są polskie gaze­
ty. Gdzie te gazety istnieją i dobrze funk­
cjonują, tam widzimy wielką i silną Polo­
nię. Gdzie ich nie ma, tam życie polonij­
ne ledwie wegetuje, albo stopniowo za­
miera.

A tam, gdzie jakaś Polonia prosperowała 
i cieszyła się wielkimi wpływami, ale potem 
pozbawiona została polskiego pisma, odbi­
ło się to bardzo ujemnie na życiu organiza­
cyjnym. Klasycznym tego przykładem 
jest Polonia w Buffalo, N. Y., gdzie z zam­
knięciem tamtejszego Dziennika Dla Wszy­
stkich organizacje, towarzystwa, kluby po­
lityczne i różne zrzeszenia nie mają nale­
żytej obsługi, przez co kurczą się ich szere­
gi i zmniejszają wpływy. W Buffalo doszło 
do tego, że bez polskiego pisma codzienne­
go Polonia tamtejsza straciła reprezentację 
w polityce miejskiej, powiatowej, stanowej i 
federalnej. Dopóki obsługiwana była przez 
swój polski organ prasowy, Polonia bufa- 
lowska świeciła przykładem innym skupi­
skom mieszkańców polskiego pochodzenia. 
Dzisiaj już nie świeci, bo bez swego pisma 
codziennego nie potrafi utrzymać swego 
stanu posiadania. Jednym przykładem, ja­
ki Buffalo może dać innym Poloniom, jest 
ostrzeżenie, że nie wolno dopuścić do u- 
padku polskiej gazety,, jeżeli nie chce się 
samemu spotkać ze stopniowym zanikiem 
własnego prestiżu, wpływów i możliwości 
dalszego istnienia.

Faktem jest, że prasa polska w Amery­
ce jest nieodzownie potrzebna dla polskiego 
życia organizacyjnego. Bez poparcia ze 
strony prasy wszystkie zrzeszenia polonij­
ne będą się kurczyć, ubożeć i zamierać.

Ale tak samo faktem jest, że i prasa po­
lonijna nie może istnieć bez poparcia ze 
strony zorganizowanej Polonii. Tu inte­
resy obustronne zazębiają się i uzupełniają. 
Jedno bez drugiego nie może istnieć.

W sprawie tej jeszcze raz wracamy do 
rezolucji uchwalonej na 33-cim Sejmie Zwią­
zku Narodowego Polskiego, odbytym osta­
tnio w Hartford, Conn.

Sejm tej największej i najbogatszej na 
świecie organizacji polskiej apeluje nie tyl­
ko do swych członków, ale pośrednio i do 
wszystkich innych organizacji, towarzystw 
oraz wszelkiego rodzaju zrzeszeń, aby jak 
najusilniej popierały lokalne pisma pol­
skie jako swoje własne organy prasowe.

Idzie o poparcie natychmiastowe — nie 
kiedyś tam w przyszłości, lecz już teraz. 
Pierwszym krokiem ma być formalna u- 
chwała danego zrzeszenia, ogłoszona dru­
kiem w języku polskim i angielskim, że zrze­
szenie uważa dane pismo polonijne za swój 
własny organ prasowy.

Następnym krokiem ma być czynne po­
pieranie tego swojego organu prasowego 
przez prenumerowanie go, czytanie i poleca­
nie innym do czytania oraz ogłaszanie się w 
tymże piśmie. Tylko w ten sposób można 
rozumieć czynne popieranie polskiej gazety.

Dyktuje to własny interes, nakazuje to 
obowiązek patriotyczny, bo wszak przy po­
pieraniu się wzajemnym zyska na tym spra­
wa polska w Ameryce.

To i Owo
Pant Jacqueline Auriol, Francuzka, która 

uchodzi za “najszybszą kobietę w świecie”, 
pobiła nowy rekord. Na pokładzie samo­
lotu odrzutowego “Delta Mirage IH” o- 
siągnęła bowiem szybkość dwukrotnie wię­
kszą od szybłośoi głosu: 2,100 kilometrów 
na godzinę.

Komunizm odrzuca wiarę w Boga i inne 
wartości duchowe; wierzy w materializm, 
racjonalizm, doktrynę, a przede wszystkiem 
w mózg ludzki. Czy poza takimi doktryna­
mi demagogieznymii nie istnieją lepsze 
mózgi idee i że każdy człowiek obdarzony 
rozumem, ma prawo samemu określać, co 
mu do szczęścia jest potrzebne?? Czy nie 
wierzycie, że rozum ludzki i poczucie wol­
ności i sprawiedliwości sięgają poza fana­
tyczne zaślepienie stróżów komunistyczne­
go ustroju?

Uczciwy i zdrowy kompromis na emigra­
cji nie tylko zahamuje jej dalszy rozkład 
i umożliwi młodszym pokoleniom na emi­
gracji zrozumienie i kontynuowanie pro­
gramu wolnościowego własnego, a ubez- 
władnionego Kraju, ale również podniesie 
on ducha narodu w Kraju, narodu, któremu 
odebrano prawo decydowania o sobie.

Rok szkolny, który w Polsce rozpoczął się 
1 września objął 5 milionów 200 tysięcy 
uczącej się młodzieży. 750 tysięcy z tego to 
dzieci urodzone w 1952 roku, pierwszy raz 
idące do szkoły.

W
■

“ANIOŁ POLARNY”---- Zdjęcie przedstawia w locie i w akcji ra­
tunkowej samolot odrzutowy amer. Straży Wybrzeża—SC-130B 
Hercules,—który jest zatrudniony w misji obsługi wyprawy do 
bieguna południowego. Samolot ten przy lądowaniu posługuje się 
rodzajem nart, zamiast kół. Zwany jest “aniołem polarnym”.

Co Zycie Niesie
Patrzenie w Przyszłość: — Niektórzy Mędrcy 

Twierdzą, Że Wojny i Klęski Nawiedzają 
Świat Cyklami

Wióra 
spod PIÓRA
JULIUSZ SŁOWACKI 

1809 r. — 1849 r.

(Wiersz Artura Oppmana, napi­
sany przed 60-ciu laty w związku 
z 90tą rocznicą urodzin i 50Jtą 

zgonu Wielkiego Poety)

Jako wędrowiec błądził po tej 
ziemi,

Dziwnie samotny w szarym ludzi 
tłumie,

I był jak człowiek, gdy go ból 
oniemi.

Cichy i wzniosły w swej śpiewa­
czej dumie!

Na skroni złotą gwiazdę miał, lecz 
smętną,

A myśl ognistą, jak grom
i namiętną!

On w sobie nosił cały świat 
zaklęty,.

Najcudowniejszą malowany tęczą;
Rycerskich dzwonią rumaków 

tętenty,
Niewieście wizje, jak anioły klęczą, 
I płyną w blaskach czerwonych 

pochodni
Tytany cnoty i tytany zbrodni.

Mógł być samotnym i mógł nic 
nie żądać

Od ludzi, takie światy mając w 
sobie;

Tedy zapragnął złotym wizjom 
tron dać

Z rymów królewskich i zamknął 
się w grobie,

I żywy trwał tak poza świata 
progiem,

Gadając tylko ■ duchem swym 
i Bogiem!

I cudotwórca — to, co zniarło. 
wskrzeszał,

Prochom jaskrawe dając życia 
szaty,

Na czarnych chmurach złote 
gwiazdy wieszał

I na mogiłach budził świeże kwiaty, 
A to, co wskrzesił, już nie legnie 

w trumnie,
Lecz będzie wieki żyć i jaśnieć 

dumnie.

A czasem w przyszłość wylatywał 
duchem

I tajemniczą podnosił zasłonę, 
A czasem sercem przylegał

1 uchem
Do ziemi: łąki grały mu zielone, 
Szemrały strugi, i bór z cicha 

szumiał,
A on te głosy słyszał — i rozumiał.

Wszystkie miał głosy na swej lutni 
złotej,

Anielskie szepty i rubaszne gwary, 
Krzyk nienawiści, westchnienia 

tęsknoty.
Wszystkie miał barwy: czerwone 

pożary,
Różane wschody, noce księżycowe, 
I dni słoneczne i zmierzchy 

perłowe.

Któż tak porywać i zatargać umie, 
Jak on porywał i targał za serce, 
Któż w poświęconym pieśni naszej 

tumie (świątyni)
Bardziej kwieciste rozpostarał 

kobierce.
Kto cudniej śpiewa i potężniej 

woła?
Kto więcej cierni i gwiazd ma u 

czoła?

Za jego trumną garstka szła nie- 
wielka,

Łez mu nie dały tłumy obojętne, 
I nie serdeczna ziemia rodzicielska, 
Lecz obca oczy zasypała smętne. 
I śpi tam! dotąd! i ptaszę mu nuci 
Piosnki rodzinne, a On śni, że — 

wróci!

Bo on dla siebie nie chciał nic za 
życia.

Lecz za to wszystko pragnął mieć 
po zgonie,

I nieraz marzył, że grzechy 
z powicia

Całunów — wezmą w świat ro­
dzony, jasny,

A oto dotąd nie śpi w ziemi 
własnej!

Ale nadejdzie dla prochów godzina 
I wielki triumf pośmiertny się 

zbliża;
Powita matka proroka i syna. 
Co się nie ugiął pod brzemieniem 

krzyża.
I tam go złoży, kędy tak na straży 
Z królmi w korónach spoczął król 

pieśniarzy. — (Mickiewicz)...
♦ * ♦

Uwaga: Prochy Juliusza Sło­
wackiego (u>r. 1809 r. ztn. 1949 r.) 
zostały uroczyście sprowadzone do 
kraju w czerwcu 1927 roku i po­
chowane na Wawelu obok pro­
chów Adama Mickiewicza.

* * *
MUS TO NIE ŁASKA

W trzy tygodnie po ślubie żona 
powiada do męża:

— Dlaczego opowiadasz wszyst­
kim, że ożeniłeś się ze mną dla 
mego talentu kucharskiego? Prze­
cież nie umiem nawet ugotować 
zwykłej kartoflanki ...

— Wiem o tym — odpowiada 
mąż — ale muszę ostatecznie wy­
tłumaczyć jakoś ludziom, dlacze­
go to zrobiłem ...

* * *
JEDYNIE DLATEGO

Dwaj spekulanci pokłócili się w 
knajpie, wreszcie jeden w naj­
wyższej pasji woła:

— Gdybym nie należał do to­
warzystwa opieki nad zwierzę­
tami — dałbym ci w tej chwili 
w zęby.

Przyszłości nie można prze­
widzieć, bo znajduje się w rę­
ku Boga.

38 36 36
Nie brak jednak ludzi, Któ­

rzy wierzę, w przepowiednie 
wróżek, astrologów, fakirów 
i tym podobnych jasnowi­
dzów. Wystarczy wspomnieć, 
że osławione proroctwa No- 
stradamusa były i są komen­
towane od kilku stuleci w ty­
siącach artykułów i książek.

Nie mamy zamiaru oma­
wiać wartości proroctw No- 
stradamusa, sprawdzających 
się post factum, zależnie od 
tłumaczenia.

Nie można brać również w 
rachubę zwykłych wróżek i 
fakirów, żerujących na naiw­
ności ludzkiej.

36 36 36
Istnieje jednak inna, nau­

kowa metoda przepowiada­
nia przyszłości, oparta na 
cyklach, ożyli pewnych, dłuż­
szych lub krótszych okresach 
czasu, w którym pewne wy­
darzenia powtarzają się z 
matematyczną dokładnością. 

Wiara w cykliczną historię 
ziemi nie jest dzisiejszym wy­
nalazkiem. Początków jej na­
leży szukać w Indiach.

36 36 56
Według wierzeń hinduskich 

ludzkość przeżywała już kilka 
cyklów o długości 27,000 lat, 
w których historia powtórzy­
ła się niemal identycznie.

Jeżeli jednak nie mamy 
dowodów tych wielkich cy­
klów historycznych, wiemy, 
że istnieje inny cykl potwer- 
dzony przez obserwacje a- 
stronomiczne.

36 36 36
Gwiazdą polarną, czyli bie­

gunową, jest obecnie końco­
wa gwiazda ogona Wielkiej 
Niedźwiedzicy. Ale za 12,000 
lat gwiazdą polarną będzie 
Wega z konstelacji Liry.

36 36 36
Wynika to z tego, że Zie­

mia oprócz obrotu dookoła 
własnej osi i Słońca posiada 
jeszcze trzeci ruch zwany 
“precezyjnym”, trwający 25 
tysięcy lat.

Po kilku więc tysiącach lat 
Alfa Wielkiej Niedźwiedzicy 
przestanie być gwiazdą polar­
ną, lecz wróci do poprzednie­
go położenia za 25,000 lat.

36 36 36
Prócz tego cyklu astrono­

micznego zaobserwowano in­
ne, zdumiewające cykle wy­
darzeń ziemskich, co pozwala 
do pewnego stopnia na prze­
widzenie przyszłości.

Zagadnieniem cyklów zaj­
muje się szereg wybitnych u- 
czonych.

36 36 36
Na podstawie licznych ba­

dań i statystyk stwierdzili 
oni, między innymi, że wzrost 
pobożności powtarza się co 
9 lat, wojny międzynarodowe 
mają cykle 22 lat, grypy i za­
palenia płuc mają cykl 3 lat, 
dyfteria 7 lat, kokluszu 4 lata, 
wahania giełdowe 9 lat.

Cykliczne są także kata­
strofy żywiołowe, wydarzają­
ce się na ziemi.

Opierając się na statysty­
kach z okresu kilkunastu lat, 
profesor japoński Omari o- 
strzegł mieszkańców wysp 
Kurylskich przed przebudze­
niem się wulkanu nieczynne­
go oid dawna.

Podał nawet datę, kiedy la­
wa zacznie wypływać z wul­
kanu, zalewając wioski zbu­
dowane na zboczach.

Przepowiednia jego spełni­
ła się dokładnie, gdyż wulkan 
wybuchł w wyznaczonym 
dniu, siejąc 'zniszczenie!.

36 36 36
Profesor Omari nie był 

wcale jasnowidzem, ani faki­
rem, a wnioski swe wyciąg­
nął z danych naukowych do­
tyczących trzęsień ziemi i 
działalności wulkanicznej w 
ostatnich wiekach.

Dla wysp Kurylskich cykl 
działalności wulkanicznej wy­
nosi dokładnie 65 lat.

36 36 36
Najciekawsze jednak wnio­

ski wyciągnęli uczeni, bada­
jąc historię wszystkich wojen 
od roku 600 przed Chrystu­
sem.

Okazało się bowiem, że 
wojny i zatargi międzynaro­
dowe podlegają cyklowi 22 
lata.

W ten sposób można prze­
widzieć główne zatargi mię- 
dzynarodiwe, przynajmniej 
częściowo.

36 36 36
Okresy te można podzielić 

na dwie części: w pierwszym 
okresie 11-letnim panuje 
względny spokój, a w drugim 
naprężenie lub otwarta woj­
na.

Mało było w historii ludz­
kości większych wojen, które 
odchylały się od tego 22-let- 
niego cyklu

36 36 36
Przyczynę tej dziwnej pe- 

riodyczności znajdują uczeni 
w... plamach słonecznych.

36 36 36
Wiadomo bowiem, że poja­

wienie się plam na słońcu, 
będące oznaką zwiększenia 
jego działalności, podlega ró­
wnież periodyczności, wyno­
szącej 11 lat.

W okresie najliczniejszych 
plam na słońcu ludzkość jest 
skłonniejsza do irytacji, co u- 
łatwia wybuch wojny.

Począwszy od końca 11- 
lecia podniecenie wzrasta i 
doprowadza do zbrojnego za­
targu, który zwykle kończy 
sl?, gdy minie okres drugiego 
maksimum plam słonecznych.

36 36 36
Opierając się na tej podsta­

wie, uczeni przepowiadali 
wzrost niebezpieczeństwa wo­
jennego na lata 1953-54 z naj­
większym natężeniem w ro­
ku 1960, kiedy to może dojść 
do trzeciej wojny światowej.

Jeżeli jednak do tego czasu 
pokój zostanie utrzymany, 
spodziewać się można, że na­
stanie okres powszechnego 
odprężenia, który powinien 
trwać conajmniej przez 11 
lat.

36 36 36
Nie można oczywiście u- 

ważać tych przepowiedni za 
niezawodne, a metody cyk­
lów za nieomylną wyrocznię. 

Zawsze są możliwe pewne 
odchylenia. Metoda ta jednak 
ma tę zaletę, że wykazuje pe- 
riodyczność różnych wyda­
rzeń, co pozwala na wysuwa­
nie wniosków, bardzo zbliżo­
nych do prawdy.

Jeżeli nie we wszystkich 
szczegółach, to przynajmniej 
w ogólnych zarysach historia 
zawsze się powtarza.

TIMELY TOPICS
Distortion Of Truth By The Warsaw
Communist Regime
They Lay The Blame Of Defeat Upon The Pol­

ish Government (1939) For Calling Upon 
The People To Fight German Aggressors

The twentieth anniversary of 
Nazi Germany’s attack on Poland 
and the outbreak of the Second 
World War have been commemo­
rated by the Polish Communists in

tuted what amounted in practice 
to limiting the sovereignty of our 
nation.... Key positions in Polish 
industry were in foreign hands...,

their own way. They have laid the 
blame for defeat upon the then 
Polish Government, which did not 
surrender and called instead upon 
the Polish people to fight against 
the German aggressors. Simulta­
neously, the Communists have 
sung the praises of the Soviet 
Union which at that time was in 
alliance with Hitler and coopera­
ted with him in invading Poland. 
This peculiar logic somehow had 
to be justified. This could only 
be done by a blunt denial of the 
Polish State in the 20-year period 
19118-1939. This is what the Com­
munists have in fact done. Accord­
ing to the Communists ruling’ 
Poland today and their subser­
vient historians, Poland of 1918- 
1939 was in every respect a bad 
State. The Communists detest 
that Poland; it is totally foreign 
to them, while it is the Soviet 
Union which is close to them 
ideologically, politically, economi­
cally and culturally. The Com­
munists argue that the causes for 
the 1939 defeat were rooted in 
the nature and system of the Pol­
ish State as it was before the 
War. For this State should have 
identified not only its policies but 
also its system with the policies 
and system of the Soviet Union.

This kind' of argument deserves 
closer inspection. It is represented 
by—among others — Professor 
Henryk Jablonski, Secretary-Gen­
eral of the Polish Academy of 
Sciences and a leading historian 
of the Communist Parity. In the 
Party’s theoretical monthly Nowe 
Drogi (August 1959) the wrote as 
follows on the occasion of the 20th 
anniversary of the outbreak of 
War;

“The origins of September 1939 
were deeply rooted in the whole 
history of the Polish State which 
had been reborn in 1918. These 
origins cannot be examined in 
isolation from the nature of this 
State, from its social structure 
and from its internal and foreign 
policies during the entire 20-year 
period between the wars. Poland 
regained her independence as a 
result of the new pattern of in­
ternational relations which were 
created in Europe by the vic­
torious October revolution in Rus­
sia. Yet from the first moment 
of her existence, the Polish State 
turned against these fordes to 
which the Polish nation owed their 
recovered independence. For all 
political parties very unanimous 
in opposing a social revolution 
within Poland; in foreign policy 
they were equally in full accord 
in seeking protection by the im­
perialist Western Powers. Po­
land sought allies among the 
imperialist states and alliances 
of this sort could not but. In the 
nature of things, take on the shape 
of relations between a protector 
and a protege.... All this oonsti-

Parallel with the economic subor­
dination of Poland to the imperial­
ist powers was Poland’s foreign 
policy, consistently and firmly 
directed against the Soviet 
Union....”

This is how a Communist Pro­
fessor of history at Warsaw Uni­
versity sees the causes of th* 
September 1939 disaster. It is not 
surprising that Gomułka, with th* 
support of this ‘official’ version 
of history, could commemorate 
the September anniversary in • 
still more outspoken manner 
(Trybuna Ludu No. 291):

“The September defeat was th* 
result of blind hatred of the So­
viet Union, which determined th* 
policy of the Polish government 
of that time.... It is certain that 
this Government, aware of the 
weak military potential of its own 
armed forces and of the fact that 
the aim of French and English 
policy was to direct Hitlerite ag­
gression against the Soviet Union, 
could have no doubt that Poland 
would be defeated in an armed 
conflict with Germany. Yet this 
Government preferred in advance 
to admit Poland’s defeat rather 
than change their attitude to the 
Soviet Union and to enter into 
a military alliance with her, which 
would have protected Poland 
against military disaster if not 
against Hitlerite aggression. Once 
Hitler had reached power, it was 
obvious that Poland’s indepen­
dence could only survive in an 
alliance with the Soviet Union.”

It still (has to be explained how 
the Communists coped, with the 
difficulty presented to this kind 
of argumentation by Stalin’s al- 
lianco with Hitler signed On th* 
23rd of August 1939. This is how 
Trybuna Ludu (No. 233) did its

“Since the Munich circles rid­
ing in the West were firmly 
thrusting Hitlerite Germ a^n y 
against Russia and clearly intend­
ed to involve the latter in an iso­
lated struggle with Germany, whai 
possible ways out were left to the 
Soviet Union? Was she to let her­
self be trapped? Or lay open her 
country and the future of Social­
ism to the first assault of Hitler's 
war machine so that the dreams 
of those responsible for Munich 
should be fulfilled? When, after 
Munich, political and military 
talks with governments of Great 
Britain and France at that time 
showed that they were rejecting 
a genuine alliance with the Soviet 
Union, there remained only on* 
realistic alternative. This was the 
cause and aim of the non-aggres- 
sion pact which the Soviet Gov­
ernment made with Hitler.”

(to be continued)

BETTER COMMUNITIES

BETTER SCHOOLS BUILD

TODAY AND TOMORROW
BY RALF HARDESTER

Feature Editor TV GUIDE MAGAZINE

ARTHUR GODFREY’S INTIMATES REVEAL 
n GODFREY NOW FEELS LIKE THE REST OV 
US—he can’t go 24 hours a day anymore without feeling 

sęp ■ tired. All medical reports are favorable, with n® 
I signs of recurrence of his near-fatal illness ... 
Agnes Moorehead will be the first guest star in 
Nick Adams new series, The Rebel... “Toast t® 

_ Jerome Kern,” a 90-minute all-star salute to th* 
late musical-comedy composer, set as an NBC 

'~9' special for Tuesday night, Sept. 22... Newcomer 
Penney Parker will take over grown-up Sherry 
Jackson’s role of Terry in next season’s Danny 
Thomas Show, with Pat (Guido Panzini) Har­
rington, Jr. to be added to the cast as Terry’s 
boy friend ... 20th Century-Fox has bought ita 

“Guido’* first TV station, KMSP-TV in Minneapolis. Ileal 
... 6oy fri™! “ firm pendillK approv® ••

AN ALL-BRITISH REVUE STARRING BEATRICE LTLLTB 
AND CYRIL RITCHARD TENTATIVELY SET as an NBC 
special Jan. 22, to be produced by Robert Saudek Associates ... 
Edd (Rookie) Byrnes unleashes his vocal talents on 77 Sunset Strip 
tn the fall with the guesting Mary Kaye Trio in an episode titled 
“Six Superior Skirts." Teen-ager Tuesday Weld g 
and Jacques Bergcrae team in another Sunset | 
Strip episode, “Secret Island”... Frank Lovejoy ' 
will be the guest star in the first Loretta Young j 
Show of the new season... Eliminating any con- ; 
flict with CBS’s “Fabulous Fifties” special next ’ 
January, NBC’s first Ford special Oct. 6 will be 
“The Wonderful World of Entertainment.” The 
show will have an all-star cast and will range the 
entire field of entertainment today, according to 
producer Hubbell Robinson... Betty Furness and ’__  ,
Westinghouse have come to terms, meaning she’ll David lanssen 
be opening those ice-boxes again next season. , ,, new senea

JOHN GUNTHER’S HIGH ROAD OCT. 3 WILL BE A BENNY5 
GOODMAN JAZZ CONCERT FILMED LAST YEAR at Blokker. 
a town of 200 people in Holland ... Adrian Spies has written an 
original for Playhouse 90, titled “1970?" It’s about what the world 
will be like in the seventies if the U.S. loses the cold war... Lee J. 
Cobb will star in “Clarence Darrow—-for the Defense” for Desiln 
Playhouse ... CBS already working on a January show for Andv 
Williams, who got hot too late in the summer to fit into the fall 
schedule . .. Richard Diamond, which has made more farewell ap­
pearances than Harry Lauder, has been revived again—this tim* 
for NBC. And this puts the kibosh on David Janssen’a plans for hi® 
new syndicated series, The Racers ... Gary Crosby may play his 
father Bing as a young man in “The Russ Golumbo Story,” anotba® 
b ord special to star Tony Curtis.
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* * * Sports — P.N.A. Youth Section — Social * * *

STAR SHOOTS THE STARS . , . Gina Lollobrigida, playing her 
first Hollywood movie role in MGM’i “Never So Few," spent 
much of her time between sePnes photographing her co-stars, 
Frank Sinatra and Peter Lawford, and visitors to the MU Gina 
it just as alluring behind a camera as in front of it.

Santos Shoots 640 For Paluch
In Rail-Lights Classic League

STANDINGS
W. L.

X s. Paluch Co.______12 3
Team No. 10 ..........-......U'-'i 3%
Ebb Tide Lounge ........-Ill 4
R. B. Clothes ............... .10 5
El-Rancho Tavern ____  9 6
Li’l Wally..........„.........  6 9
Slub Silhouette .............. 5 10
Western Liquors ........... 5 10
Halka Potato Chips ........ 3 12
Maple Lanes ......... . 2*/z 12%

J. S. Paluch Co. beat R. B. 
Clothes twice last Thursday night 
at Prima Lanes to cling to first 
place in the Rail-Lights Classic 
League race by one-half game 
over Team 10, winner of 3 from 
Club Silhouette.

G. Santos fired a 840 (2nd high 
for the season) and H. Widd 547 
for Paluch, H. Janeck 552 and S. 
iCebien 540 for RBC, G. Wytry­
kus 581, J. Wytrykus 576 and R. 
Starkey 571 for Team 10, and W. 
Jwicki 595 and R, Olsen 564 for 
Club Silhoutte.

El. Rancho Tavern tightened its 
grip on 5th place with a clean 
sweep over Western Liquors. W. 
Rakoczy rolled 520 and Farnk Za-

Jenny Peshka
Shoots 505 In 
Kolski Ladies

STANDINGS
W. L. 

De. Stadelmann —13 2
Diversey Pastry „—.—-IO 5
Trojan’s Tap  10 5
Mozart Inn •••••••••MsesewMeaMM* * 8
Chicago Electronic______ 6 9
Western Mailing —......- 6 9
Old Spot Inn 4 11
Priebe Printers — — — 4 11

Dr. Chester Stadelmann Boost­
ers whipped Mozart Inn thrice 
last Monday night at Congress 
Arcade to increase their Edwin 
T. Kolski Ladies Bowling loop 
lead to 3 games. Jenny Peshka 
fashioned a 505, Letitia Stadel- 
gnann 482, Charlotte Lewandowski 
480 and T. Nickels 479 for the 
winners, and Isie Reining 478 and
F. Ludwig 447 for Mozart Inn.

Diversey Pastry tripped up 
Trojan’s Tap, 2 to 1, to tie the 
latter for second position. L Ku- 
pinski rolled 441, Edy Wójtach 
437 and Helen Sprincz 436 for 
Diversey Pastry, and Bee Lass 
453 and B. Wendt 428 for Trojan’s.

Western Mailing Service sped 
to 2 victories at the expense of 
Old Spot Inn, behind a 417 by A. 
Nicpoń and1 a 414 by S. Sieja. G. 
Bonczkowskii shot 412 for Old 
Spot.

I* Koziminski posted a 425 and 
P. Wallen 424 in sparking Chicago 
Electronic to a brace of decisions 
at the expense of the Priebe 
printers, who were led by Ann 
Landoch’s 410.

CHICAGO ELECTRONIC: 8. 
Dabus 357, D. Wallen 424, L. 
Schemik 330, X Blanchard 344, L. 
Koziminski 425.

PRIEBE PRINTERS: H. Wis­
niewski 343, X Maycan 326, V. 
Zientek 363. A. Landcch 410, V. 
Janke 362.

DR. STADELMANN: X Peshka 
*05, T. Nickols 479, J. Shea 442, L. 
Stadelmann 482, C. Lewandowski 
480.

MOZART TNINh M. Baer 367, 
V. Corbeil 370, D. Blahut 386, F. 
Ludwig 447, X Reining 478.

DIVERSEY PASTRY: E. Wój­
tach 437, L. Kossler 418, L Pate- 
racki 384, H. Sprincz 436, L. Ku- 
pinski 441.

TROJAN’S TAP: D. Lerch 422, 
L. Geary 368, H. Waskowski 279, 
B. Wendt 428, B. Lass 453.

OLD SPOT INN: S. Bliss 326,
G. Bonczkowski 412, B. Bliss 356, 
V. Fritz 392, M. Apostle 372.

WESTERN MAILING: M. La- 
rec 394, V. Gallman 407, M. Gil­
lespie 359, A. Nicpoń 417, S. Sieja 
414.

Right now is the time. Decide 
whether screens, outdoor furnt- 
Sure, tools, and shutters need re­
painting and get the job done 
before next spring’s rush of sell, 
sity. You’ll thank yourself then 
for your wisdom and foresight 
today.

Some things to remembert 
shutters are best repainted in a 
horizontal position indoors in­
stead of trying to work on them 
in place on the house. Be sure 
to use a trim and shutter paint 
chemically engineered for just 
this purpose. Use the Mme dur­
able finish for frames of screens.

Select a high grade gloss 
enamel for wooden outdoor fur­
niture—one formulated to stand 
up outdoors. Apply after surfaces 
have been well cleaned and 
sanded.

Mela! furniture calls for a so- 
called metal protective paint. All 
rust spots should first be sanded 
elean and spot primed with a spe­
cial metal primer.

If you are having trouble with 
staining from copper screening, 
it can be prevented by applica­
tion of a eoat of galvanized metal 
primer to the screen wire.

indoor painting of outdoor ob­
jects during the long winter 
months will make next spring 
Shat much more welcome.

L Hl hM «Mt ManNtiM tanucat

polski 515 for El Rancho, and A. 
Augustyn 494 for Western Li­
quors.

Joe Pyzik’s 578 and J. Sykora’s 
553 netted Li’l Wally Polka King 
a 2 to 1 nod over Ebb Tide Lounge, 
whose attack featured a 593, in­
cluding the season’s 3rd highest 
game of 244, by J. Manczko, a 
572 by E. Sessler and a 570 by 
R. Siania.

Halka Potato Chips won a pair 
from Maple Lanes. Ed Terry scor­
ed a 556 and J. Lazewski 527 for 
Halka, and R. Maresso 560 and
R. Kich 515 for Maple Lanes.

LI’L WALLY POLKA KING: X 
Sykora 553, W. Pyzik 466, J. To- 
walski 530, W. Magiera 519, J. 
Pyzik 578.

EBB TIDE LOUNGE: R. Siania 
570, M. Ciezadlo 491, E. Sessler 
572, J. Manczko 593, H. Pyzinski 
482.

EL-RANCHO: F. Zapolski 515,
S. Ochalla 513, W. Rakoczy 520,
T. Zajac 499, J. Terry 495.

WESTERN LIQUORS: E. Osin­
ski 455, E. Tyska 485, F. Serwa 
486, A. Augustyn 494, S. Dudzik 
467.

HALKA POTATO CHIPS: F. 
Strzelecki 450, A. Benn 509, S. 
Szukała 464, E. Terry 556, J. La­
zewski 527.

MAPLE LANES: J. Weyna 503, 
J. Hennessey 438, F. Welle 500, 
R. Maresso 560, R. Kich 515.

TEAM NO. 10: J, Wytrykus 576, 
T. Krajewski 490, R. Rossi 515, 
R. Starkey 571, G. Wytrykus 581.

CLUB SILHOUETTE: G. Wel- 
nicki 51'8, W. Iwicki 595, Dr. Sta­
delmann 463, J. Moore 483, R. Ol­
sen 564.

J. S. PALUCH: R. Fisher 502, 
G. Santos 640, S. Weslow 530, H. 
Widd 547, R. Norys 501.

R. B. CLOTHES: T. Cholewa 
535, T. Koziol 474, B. Dankowski 
494, H. Janeck 552, S. Ciebien 
540.

Postal A. A. Stages 
Autumn Festival 
Oct. 24 At Congress

The Postal A.A., with almost 
50 years of stellar sports and so­
cial achievements, will present a 
gala Autumn Festival on Saturday 
evening, October 24, at Congress 
Ballroom, 2047 N. Milwaukee Ave.

The Musical Stars orchestra has 
been engaged to supply the finest 
in dance music, starting at 8:30 
o’clock.

Rostenkowski
Keg Leaders 
Suffer Upsets

STANDINGS
W. L.

Judge Walter Kowalski ...JO 5
Gordon Bros. ...»............ — 9 6
Al’s Tavern ........—.  8 7
Rostenkowski Ins. ............  8 7
Helen’s Tap .............   8 7
Bert Korzeń Clerks ......... 7 8
Esquire Club ..............   5 10
O.K. Inn ........................... 5 10

Al’s Tavern tripped up the 
Rostenkowski Keg loop leading 
Judge Walter Kowalski’s crew, 2 
to 1, and the Bert Korzeń Clerks 
upset the second place Gordon 
Brothers, 2 to 1, during last Mon­
day night’s session at Evergreen 
Bowl.

Rostenkowski Insurance shut 
out the Esquire Club and OJK. 
Inn copped 2 from Helen’s Tap.

O.K. INN: D. Tibbs 402, O. Cox 
508, J .Yosenick 431, R. Pluskota 
487, J. Harrell 403.

ROSTENKOWSKI INS.: R. So­
dini 482, L. Ciessau 535, S. Pestka
513, B. Bold 480, C. Brzozowski 
490.

GORDON CONSTRUCTION: G. 
Schmidt 517, P. Rizzo 459, J. 
Chime] 504, N. Gordon 537, A. 
Mundt 546.

AL’S TAVERN: H. Kwiatek 508, 
A. Totos 436, Ray Deering 503, 
Ronnie Deering 531, R. Mueller
514.

ESQUIRE CLUB: R. Ryzewicz 
360, R. J. Borlinski 456, S. J. Paw­
lowski 427, C. Edmunds 389.

JUDGE WALTER KOWALSKI: 
G. Thomas 477, J. Brezina 527, B. 
Garbacz 461, G. Deering 536, G. 
Beatovic 487.

HELEN’S TAP: V. Lorusso 412, 
D. Canizzaro 387, F. Strel 395, R. 
Butts 412, T. Durkin 447.

BERT KORZEŃ CLERKS: B. 
Bartczak 467, J. Bednarz 459, B. 
Barabasz 503, S. Obremski 454, A. 
Krajenta 437.

Lodge 670 PNA
Dance Oct. 31

The Sword of Kościuszko So­
ciety (Lodge 670 PNA) will stage 
its 55th Anniversary Dance on 
Saturday night, October 31, at the 
Alliance of Polish Clubs hall (for­
merly Stefanik’s), 140 W. Superior 
St.

Polish and American dance 
tunes will be furnished by the 
Harmony Kings radio and TV or­
chestra, starting at 8:30 o’clock.

Walter Mazurek serves as chair­
man of the committee. Assisting 
him are E. Zick, Matt Phillips, H. 
Osysko, S. Biernat, J. Panek, W. 
Plisz and Wł Biernat, who is the 
president of Lodge 670 PNA.

An invitation is extended to all 
PNA Lodges affiliated with Coun­
cil 75 PNA to join in the festivities.

Lodge 170 PNA, Club Żukowice 
i Nowe, Club Z’olynia, Club Pulaski 

and Genera! Sikorski Post 79 
PLAV have pledged to support the 
Lodge 670 PNA 55th Anniversary 
Dance.

Tickets are nominally priced.

Breakfast In New York — Afternoon 
On Waikiki Beach — Via New Jet Flights

' J

V ■

'A

Flying westward from New York, newest 
U.S. commercial jet planes make this holiday 
possible. New York at breakfast time, stop to 
refuel in San Francisco, and land in Honolulu 
in time to spend the afternoon on Waikiki 
Beach. The giant Boeing 707 and the 
Douglas DC-8 bring major American cities 
into closer neighborhoods while military 
models help protect the Free World.

' Shown are the huge jets being fueled by a 
(high capacity Pacific Intermountain Express

tanker and trailer. These 9000 gallon units 
are used to haul fuel, chemicals and other 
bulk commodities and are a part of P-I-E’s 
4000 truck and trailer highway fleet which 
serves more than 5000 cities and towns west 
of the Mississippi. This versatile fleet, includ­
ing dry van®, tankers, reefers, flat beds and 
other specialty units, hauls everything from 
vegetable soup to hickory nuts, frozen straw­
berries to TV sets, shoes to steel bridge beams.

In NatioilSStS EdSebrook’Mueller Share NFC-PNA
Scholarship Semis Top Honors; Sol’s Barbers Cop 3

Principal Dr. Gerald J. Haley 
of William Howard Taft High 
School, 5625 N. Natoma Avenue, 
today announced that four local 
students have been named Semi­
finalists in the 1959-60 National 
Merit Scholarship competition. 
They are Phillip R. Pearson, 5943 
N. Ozanam, Robert A. Benziger, 
7247 W. Rascher, Gay L. Cook, 
5241 N. Oriole, Rosemary Gerber, 
7836 W. Foster.

The local students are among 
10,000 of the highest scorers on 
the National Merit Scholarship 
Qualifying Test, the nation-wide 
test of educational development 
given in over 14,500 high schools 
last spring.

The Semifinalists named today 
outscored over 550,000 classmates 
and thus moved a step closer to 
the goal of all — winning one of 
the coveted Merit Scholarships to 
be awarded in the 1959-60 Pro­
gram. The group Of 10,000 Semi­
finalists is composed of the high­
est scorers in each state, prorated 
according to state population.

The Semifinalists now face an­
other rigorous three-hour exam­
ination, the Scholastic Aptitude 
Test of the College Entrance Ex­
amination Board, which will fur­
ther confirm their high scores on 
the NMSQT. This second test will 
be given in testing centers 
throughout the U.S. on December 
5, 1959. Those who repeat their 
high schores on this second test 
will become Finalists in the com­
petition.

Belles-Beaux 
Costume Ball 
October 31st

In an atmosphere unmistakably 
French, the Polish Arts Club is 
'holding its Belles et Beaux Cos­
tume Ball on Saturday, October 
31, 8:30 p.m., at Marcin’s Ball­
room, 3705 W. Fullerton Avenue. 
Costume or semiformal.

The main setting will be a Paris 
cafe but the committee of artists 
has been pledged to secrecy about 
the other decorations that will 
play a prominent part in creating 
the moods of Paris. Every corner 
will hold surprises; the unusual 
sketches and paintings dominat­
ing the scene will captivate the 
eye. The gay and vivacious Can 
Can girls, composed of Chicago 
Intercollegiate Council beauties 
Virginia Pałasz, Barbara Witek, 
Christine Rogalski and Joanna 
Mentus, will bring part of Tou­
louse-Lautrec’s Moulin Rouge to 
this costume ball. The Can Can 
dance and the glamorous costumes 
worn by “les girls” will set the 
spirits whirling.

Mr. Bernard Wisniewski heads 
the committee of artists composed 
of: Joseph Niemeński, Stanley 
Kozakiewicz, Stanley Smetkowski, 
Patricia Pajdo, Thaddeus Kraje- 
cki, Thaddeus Wroblewski and 
George Sekenski.

Other members of the general 
committee are: Wanda Baron, 
Helen Suchorowska, Halina Palu­
szek, Pelagia Slesinska, Helen 
Piotrowicz, Jeannette and Wanda 
Dębicki, Thaddeus Slesinski, Vai 
Janicki, Stanislaw Stawski.

The tickets and reservations 
committee is composed of Wanda 
Opalińska and Bernice Kishun. 
Bernadine Pietraszek is chairman 
and Sabina Logisz co-chairman.

Mr. John Wegerzyn is president 
of the Polish Arts Club.

For tickets and reservations 
phone Mrs. Opalińska, AR. 6-2491.

STANDINGS 
W. L. 

Edgebrook Heating ...... .11 4
Mueller Engineering .„..JI 4
Chasen Funeral Home.... 8 7
Team No. 5 ........... -...... 7 8
Sol’s Barber Shop ......... 6% 8% 
Team No. 3.................... 6 9
Johnson-Hintzke ........... 5% 9%
P.G. Baking Co. ............. 5 10

Len Tomaszewski fired a 557 
series, Roman Tomaszewski 560, 
and C. Tomas and Gordy West- 
gaard 519 each to lead Edgebrook 
Heating to a clean sweep over 
Johnson-Hintzke and a first place 
tie in the National Fellowship 
Club PNA Keg loop race with 
Mueller Engineering, which was 
taking 2 from Chasen Funeral 
Home, last Monday night at 20th 
Century Alleys.

Wally Maczka chalked up a 534 
and Steve Foss 520 for J-H, G. 
Blomquist 487 for Mueller, and 
Ed Handzel 500 for Chasen.

Team No. 5 clicked off 2 tri­
umphs over P.G. Baking Co. on 
a 477 by Bob Kraft. Ted Zajac 
rolled 515 for the Bakers.

Sol’s Barber Shop clipped Team

STANDINGS
W. L. 

Gresik Foods .......................11 4
Paterek’s F.-H. ..................10 5
Jeziorski Food...............................5
Tony’s Lounge    8 7 
Pulaski Savings .................  7 8
Kościuszko Hall ............. ..... 7 8
Musical Stars ..................... . 6 9
Blatz Beer ............ 1 14

Gresik Food Shop tripped up 
the erstwwhile first place holding 
Paterek Funeral Heme, 3 to 0, 
last Monday night at Wozniak’s 
Bowl to assume first place in the 
Council 2 PNA Bowling league 
race by one game over the losers 
and by one over Jeziorski Foods, 
who were taking all 3 from Pula­
ski Savings and Loan.

Frank Gresik posted a 547 and 
Frank Romanazzi 528 for Gresik 
Foods, Frank Bazan 536 for Pa­
terek, Ed Kwaśny 601 for Jezior­
ski Foods, and Ted Okrzesik 549 
for Pulaski.

Kościuszko Hall beat the Mus­
ical Stars in 2 out of 3 back of a 
467 by Richard Wincek. M. Lush 
tallied 459 for the Stars.

W. Ł. 
Stan-Wai Tap ...........  19 5
Spoke and Yoke.............. 10 5
Irving Tap ..................  8 7
Bob’s Inn ...................„.... 7 8
Dugout Inn ...................„. 7 8
Smitty’s Tap ...............  6 9
Jake’s Tap ....................... 5 10
Robert’s Tap ...............  4 10

Walter Cabaj fired a 547 series 
and Stan Magiera 544 as the Stan- 
Wal Tap combine turned back 
Dugout Inn, 2 to 1, last Wednes­
day night at Mages Bowl, Belmont 
Ave.-River Road, to gain a first 
place deadlock in the Northwest 
Tavern Bowling league champi­
onship race with Spoke and Yoke.

Magiera posted a 209 and L. 
Leepek 193 in the first game which 
Stan-Wai annexed by only 4 pins, 
979 to 975. T. Wolz rolled 201 for 
the losers.

The Dugouts captured the sec­
ond tilt by 29 pins, with L. Pontif I 
tossing a neat 181 for the victors. 1

No. 3 in three straight via a 519 
by R. Gats. H. Nelson scored a 
498 for Team No. 3.

JOHNSON-HINTZKE: E. Nie­
wiadomski 480, R. Bojar 457, S. 
Ross 520, W. Maczka 534, R. Ma­
zur 398.

EDGEBROOK: C. Tomas 519, 
T. Niewiadomski 463, R. Toma­
szewski 557, L. Tomaszewski 560, 
G. Westgaard 519.

CHASEN: C. Handzel 462, B. 
Bogucki 479, W. Chasen 467, F. 
Handzel 500, J. Zyk 431.

MUELLER ENGINEERING: G. 
Blomquist 487, T. Berg 441, E. Gil- 
keson 443, S. Muscarello 459, E. 
Borke 485.

P.G. BAKING: T. Zajac 515, Ł. 
Brudnicki 472, M. Gebala 417, H. 
Kaminski 498, S. Bator 492.

TEAM NO. 5: R. Betlewski 419, 
R. Swaljug 416, M. Ozga 460, B. 
Kraft 477.

TEAM NO. 3: E. Wodniakow- 
ski 4'26, T. Peszywski 426, R. 
Wanke 455, T. Podraża 469, H. 
Nelson 498.

SOL’S BARBER SHOP: B. 
Kruse 461, S. Audreozzi 471, J. 
Caladrese 438, R. Gats 519, K. 
Domino 470.

Tony’s Lounge won 3 on forfeit 
from Blatz, with C. Cholewa tos­
sing a 535. •

GRESIK FOOD: John Plvovar 
496, Mike. S. 481, F. Gresik 547, 
Phil Restino 484, F. Romawazzi 
528.

PATEREK FUNERAL HOME: 
Frank Bazan 536, Leo Bazan 506, 
Peter Real: 413, Ed. Pytko 394, 
Ed Desecki 462.

JEZIORSKI FOODS: X Mysza 
348, E. Jeziorski 453, J. iBeniek 
485, J. Jeziorski 474, E. Kwaśny 
601.

PULASKI SAVING: Joe Jugo- 
vick 319, Bob Kay 464, Iggy Le­
wandowski 399, Bob Okrzesik 495, 
Ted Okrzesik 549.

KOŚCIUSZKO: Steve Rapacz 
423, Wally Pawelczak 449, Richie 
Wincek 467, John Ogrodny 378, 
Joe Kędzierski 464.

MUSICAL STARS: Ed Benbe- 
nek 441, Phil Machała 392, M. Łac­
ny 454, M. Lush 459, S. Wozniak
417.

TONY’S LOUNGE: W. Doroba
418, F. Synoga 452, F. Wiatr 465, 
E. Ness 458, C. Cholewa 535.

Walter Cabaj’s 184 was best for 
Stan-Wai Tap.

In the windup Cabaj racked up 
a 198, Magiera and R. Madura 184 
to spearhead Stan-Wai to a 959 
to 911 decision over the Dugouts 
who featured a 192 by Madorski.

Stan-Wai, 37’50 N. Central Ave., 
sponsors teams in five bowling 
loops on the northwest side.

STAN-WAL TAP
W. Cabaj ........ 1'65 184 198 547
C. Onopa ........ 177 138 151 476
R. Madura ....144 169 184 497
L. Leepek ...... 193 132 134 459
S. Magiera .....209 144 191 544

91 91 91 273
979 358 959 2796

DUGOUT
T. Wolz .......... 201 13'3 157 491
J. Randalski ...190 154 146 490 
W. Meadic .... 144 144 144 432
O. Madorski 167 164 192 523
L. Pontif .........162 181 161 504

111 111 111 333
1 975 887 911 2773

Gresik Foods Assume Council 2 PNA
No. 1 Spot; Ed Kwaśny Records 601

Stan-Wai Tap Trims Dugouts To 
Gain NWT Loop First Place Tie

St. Helen HNS
Boxing Show
October 21st

On Wednesday night, October 
21st, the St. Helen’s Holy Name 
Society is sponsoring an evening 
of boxing in conjunction with the 
Catholic Youth Organization. The 
proceeds from the affair axe ear­
marked for the scouting fund of 
the pairsh.

The donatiai is $1.25 per ticket 
for adults and 75c for children 
under 14 years of age; the starting 
time is 7:30 P.M. and the affair 
is to be held at Holy Trinity 
gymnasium, 1443 W. Division St.

Tickets may be purchased at the 
door the evening of the fights.

Małkowski Bowling 
Loop Has Opening 
For One Squad

The Al Małkowski Bowling 
league, which rolls its games on 
Friday nights, 9:15 o’clock, at 
Congress Arcade (Benny Du­
dek’s), 2047 N. Milwaukee Ave., 
has an opening for one full, 5-man 
squad, with or without a sponsor, 
and openings for several individ­
ual bowlers.

The league operates on a hand­
icap basis.

Interested teams or individuals 
are requested to contact Ed Pol- 
cyn at DI 2-3476.

Sport Parade
New York. — (UPI) — Waltei 

Hagen, golf’s grand old ambas­
sador of goodwill, will be a guest 
of honor next month at the Ryder 
Cup matches in Palm Desert, 
Calif., it was learned today, just 
as the British team sailed for New 
York.

So, let’s hope 66-year-old Walt 
doesn’t forget himself and root 
for the wrong outfit when Great 
Britain’s best 10 tees-off against 
the outstanding U.S. pros at the 
Eldorado Country Club, Nov. 6-7.

The great Hagen of Watersmeet, 
Mich., did have a mental lapse 
one windy June sundown in 1937 
at Southport, England, when 
American Ryder Cuppers had 
beaten the British on British fair­
ways for the first time.

Hagen, non-playing captain of 
the star-spangled team, was to ac­
cept the trophy in a ceremonial 
presentation on the first fairway 
before 15,000, including the then 
Prince of Wales.

_ Walt asked Fred Corcoran, pub- 
licits and team manager, to jot 
down a few prompting notes for 
the Hagen acceptance speech. 
Hagen carefully placed the notes 
in a pocket of his large tan polo 
coat. But when he was called to 
the rostrum, he shrugged out of 
his coat and left it on a chair, 
along with the notes.

Somewhat flustered by his lack 
of written ammunition, the husky, 
ruddy-faced Walt started his 
speech: “Friends — I’m very 
happy and honored to be the cap­
tain of the first United States 
Ryder Cup team to win on home 
soi] . .
• He was interrupted by loud 
yells from the crowd. “Hey* You’re 
on foreign soil! Hey! Don’t you 
know you’re not home?”

Hagen blinked, gulped — and 
then brightened. He held up his 
hands for silence. He held up four 
fingers and he yelled back;

“Well, you can’t blame me for 
feeling at home over here!”

The crowd, seeing his four 
fingers and realizing they re­
ferred to his four victories in the 
British Open, roared its hilarious 
appreciation more than five min- 
utes. And he didn’t have to say 
another word.

IDOLIZED HIM IN 
BRITISH ISLES

Corcoran, recalling the spec­
tacle today, declared: "They idol­
ized him in the British Isles — 
and everywhere else, for that mat­
ter. He certainly was the most 
popular golfer of all time.”

Hagen, now retired at Waters­
meet, won his first U.S. Open in 
1914. Before he quit tournament 
play in 1940. he had chalked up 
another U.S. Open, five PGA 
championships, four British Opens 
and a flock of lesser titles.

He was a cherry, swashbuckling 
champion on and off the links, ac­
cording to close friend Corcoran, 
who has been associated with the 
sport since old enough to caddy.

Incidentally, Corcoran is now 
tournament director of the Inter­
national Golf Association and 
business manager for several pro­
fessional athletes, including Ted 
Williams and Ted Musial. His 
I.G.A. stages its world tourney at 
Melbourne, Australia, Nov. 18-21. 
Each of 32 countries will send its 
two top players, including Sam 
Snead and Cary Middlecoff from 
the United States.

“Hagen should see some good 
matches in the Ryder Cup play at 
Palm Desert,” Corcoran con­
cluded. “I hear the British have 
a very strong team.”

Secret Agent X9 By Mel Graff
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Sportsman’s Park Offers Final
24 Days Of Thoroughbred Racing

Thoroughbred horse racing in 
the Chicago area opens its last 
lap today at Sportsman’s Park, 
where the National Jockey Club 
will conduct the sport for the next 
24-days. The first 18 days will be 
the regular fall meeting of the 
Jockey Club and the final six days 
will be sponsored by the Chicago 
Tribune Charities Inc.

The closing day is Saturday, 
November 14. Post time during 
the 24 day stand will be 2 p.m. on 
week days and 1:45 p.m. on Satur­
day.

President William H. Johnston 
announced that the first race will 
be “off” promptly at 2 o’clock and 
he hopes to have the horses in 
the starting gate for the last race 
no later than 5 pm.

Topping the list of five stake 
races on the program will be the 
$25,000 added National Jockey 
Club Handicap at One Mile and 
One-Sixteenth featured on Satur­
day, November 7. The race is being 
run for the fourth time and pre­
vious winners for the event were 
Better Goods (1956), Point of 
Order (1957) and Racetracker 
(1958).

The next race of importance in 
the stake division is the fifth re­
newal of the $15,000 added Arch 
Ward Memorial Handicap at One 
Mile and One-Eigth the headline 
attraction on the final racing day 
of the season, Saturday, Novem­
ber 14. Winners of previous Ward 
Memorials were Sir Tribal, Key 
Biscayne, and Lady La Rue, the 
latter captured the event in 1957 
and 1958.

Both the National Jockey Club 
Handicap and the Ward Memorial 
will be for horses three-year-old 
and upward.

SNARO HANDICAP
The two other stake races for 

three-year-olds and older horses 
are the $10,000 added Snaro Hand­
icap at Six and One-haf Furlongs 
scheduled for Saturday, October 
24 and the One Mile $10,000 ad­
ded Littletown Handicap, slated 
for Saturday, October 31.

Two-year-olds will have their 
final chance to compete in an ad­
ded money event on Wednesday, 
November 4, with the running of 
the $10,000 added Land of Lin­
coln Stake at Six and One-half 
Furlongs.

Among the racing establishment 
that have been competing through­
out the Arlington-Washington and 
Hawthorne meetings which will 
remain here for the Sportsman’s 
Park session are: the Spring Hill 
Farm stable, William Hal Bishop’s 
Stable, Marion H. Van Berg, Jac- 
not Farm, Mrs. Emil Denemark, 
Mrs. Steve Ippolito, Joe-Ann 
Stable, Cole and Cobb, and Mrs. 
C. Greene.

Bishop’s horses topped the list 
last fall with 22 victories racking 
up $84,440 in purses at Sports- 
second with 14 victories and 
man’s Park. Van Berg finished

$50,290. Mrs. Denemark third with 
seven and $41,480 including the 
$25,000 National Jockey Ckib 
Handicap.

Nine of the 10 leading riders at 
the 1958 fall session will return 
for action during the forthcoming 
24 days. They are Jockeys Tony 
Skoronski, Wayne Chambers, Ho­
ward Craig, Jackie Fieselman, 
Robert Nono, Evan Anyon, Robert 
L Barnett, Eugene Curry and Wil­
liam Collier.

Jockey Lois C. Cook, who hand­
led most of James D. Norris’ — 
Spring Hill Farm assgnments dur­
ing the recently concluded Hawt­
horne meeting is scheduled to re­
main for the Sportsman’s Park 
tenure.

Bishop will have Carl T. Wood- 
ley, an apprentice rider who had 
displayed rare riding ability 
handle some of the 60 horses he 
has under his wing. Another 
Sportsman’s Park favorite veteran 
jockey Ronnie Baldwin is also 
expected here.

During the fall meeting last year 
the percentage of winning favorites 
was above normal with 35 percent 
of the favorites coming in forst

Opening day of the 1958 fall 
session attracted 10,981 fans wbo 
wagered $857,194.

Expect 300 At Annual 
Catholic Conference 
On Scouting Oct. 25

Three hundred men from Chi­
cago and suburbs, including many 
from thS community, are ex­
pected to attend the annual Cath­
olic Conference on Scouting at 
the Loyola University north side 
campus, 525 N. Sheridan Road, 
on Sunday, October 25.

A full day’s program will start 
with Mass at 8 AM. The con­
ference agenda will include dis­
cussions on problems of aduW 
leadership in Catholic scouting 
units and a special address by 
John Hayes, dean of the College 
of Law at Loyola University and 
president of the National Council 
of Catholic Men. Mr. Hayes will 
speak on “The role of leadership 
in the solution of legal problems 
in the control of obscenity."

This annual conclave for men 
interested in Catholic scouting 
was prepared by the Rev. Ray­
mond A. Pavis, archdiocesan 
scouting chaplain; Ray Stuermer, 
chairman of the Archdiocesan Lay 
Committee on Scouting; Thomas 
F. Hawkins, permanent confer­
ence chairman; and Lee Holland, 
1959 conference chairman.

There are approximately 30,000 
Catholic scouts in the ’Chicago 
area.

Almost half of Hawaii’s popu­
lation—45 per cent—is made up 
of people less than 25 years old.

’ ---------------------------------

KNOW YOUR N AVY
F4D SKYRAY

> rr; -

LOOKING LIKE THE GIANT MANTA RAY FOR WHICH SHE IS NAMED 
THE SKYRAY RANKS AS ONE OF THE WORLD'S FASTEST FIGHTERS. 
HIGHLY MANEUVERABLE AND FLYING AT FAR MORE THAN 
SUPERSONIC SPEEDS, THE FAD CRUISES HIGH ABOVE THE TASK 
FORCE READY TO INTERCEPT AND DESTROY ENEMY AIRCRAFT.

4 a el
THE SKYRAY IS ARMED WITH AIR-TO-AIR MISSILES TO MAKE IT A
POWERFUL WEAPON FOR DEFENSE AGAINST ANY ENEMY THAT 
MIGHT TRY TO PENETRATE OUR FIGHTER SCREEN.
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Klub Parafii Wilkowice Po w. Ropczyce Ob­
chodził 25 Lat Swojego Istnienia

Klub Parafii Witkowice pow. 
Ropczyce Nr. 105 Z w. K. M. ob­
chodził w niedzielę, 11-go paź­
dziernika, uroczyście 25 lat pra­
cy dla swych rodaków w Chica­
go jako też w niesieniu pomocy 
dla swych, rodaków w Parafii Wit­
kowice w Polsce.

Dwadzieścia pięć lat pracy to 
poważny okres pracy, którą człon­
kowie owego klubu wykonali, — 
pracy humanitarnej, charytaty­
wnej, pracy pięknej, wzniosłej i 
szlachetnej. Pracy bezinteresow­
nej, pracy ideowej.

Dlatego z okazji owego srebrne­
go jubileuszu Zarząd owego Klu­
bu, jako też członkowie uczcili ów 
jubileusz bankietem i zabawą ta­
neczną, co miało miejsce w sali 
Guta, pnr. 1446 W. Huron ul.

Program Bankietu
Apolonia Antoś, wiceprezeska 

Klubu Parafii Witkowice, odmó­
wiła najpierw modlitwę, poczem 
została podana smaczna kolacja.

Po kolacji program zagaił Wła­
dysław Buszkiewicz, przew. ko­
mitetu 25-cio lecia, powołując na 
przewodniczącego przeprowadze­
nia programu Eugeniusza Blaskę, 
prezesa Klubu Czarna, pow. Rop­
czyce.

Składali życzenia i przemawiali, 
podnosząc zasługi owego Klubu 
na przestrzeni 25-ciu lat: Jan Ha­
racz, długoletni członek oraz wła­
ściciel sklepu mebli Hampshire 
Colonial Shop, Aniela Dorociak, 
założycielka Klubu, Helena Żu­
rawska, wiceprezeska Tow. Gwar­
dia Tadeusza Kościuszki pod o- 
pieką Matki Boskiej Leżajskiej 
Nr. 475 Zjedn. PR.K.; Jan Nogaj, 
wiceprezes Z.K.M. i długoletni 
członek; Apolonia Antoś, wice­
prezeska Klubu Parafii Witkowi­
ce oraz założycielka; Władysław 
Kuman, długoletni członek owego 
Klubu i przedstawiciel Dziennika 
Związkowego; Edward Panko- 
wiak, prezes Zw. Klubów Małopol.

W końcu przemówił Jan Pasko, 
prezes owego klubu, dziękując 
wszystkim za liczne przybycie, 
jako też Komitetowi za przygo­
towania owego bankietu i wszyst­
kim tym, którzy w jakikolwiek 
sposób przyczynili się do sukcesu 
owego bankietu.

Byli Przedstawieni
Wojciech Babicz, prezes 32-go 

Okręgu Rady Polonii Am. przy 
Z.KM.; Zofia Guzy, wiceprezeska 
Z.K,M.; Andrzej L. Gołąbek, sekr. 
gen. Z.K.M.; Piotr Więcek, sekr. 
fin. Z.KM; Katarzyna Fic, skar­
bniczka Klubu Parafii Witkowice; 
Stanisław Ferfecki, sekr. prot. 
Klubu Parafii Witkowice; Michał 
Antoś, sekr. fin. Klubu Parafii 
Witkowice; Ludwika Gutowska, b. 
sekr. Klubu Par. Witkowice; Jan 
Żurawski, sekr. fin. z Tow. Gwar­
dia Tadeusza Kościuszki; pani 
Baimak, wiceprezes Klubu Czar­
na; Stopka, skarbnik Klubu Czar- 
n i Kales, sekr. fin. Klubu Czar­
na. Po programie odbyła się zaba­
wa taneczna przy doskonałej mu­
zyce.

Klub Niedźwiada Obchodzi 30 Lat 
Swojego Istnienia

Jeden z bardzo dzielnych klu­
bów w gronie Zw. Klubów Mało­
pol. jest Klub Niedźwiada/Człon­
kiem owego Klubu Niedźwiada 
jest Wojciech Babicz, prezes 32-go 
Okręgu Rady Polonii Amerykań­
skiej przy Z.K.M.

Klub Niedźwiada obchodzić bę­
dzie 30 lat swojego istnienia. Dłu­
goletnim prezesem owego Klubu 
Niedźwiada jest Jan Mazur.

Z okazji swego 30-go lecia ist­
nienia owego klubu odbędzie się 
uroczysta Msza św. w kościele Św. 
Jakuba, przy Fullerton i Mango 
Aves. Członkowie owego klubu w 
niedzielę, dnia 18-go października 
o godz. 10-ej rano zbiorą się przed 
salą parafialną Św. Jakuba, aby 
wspólnie udać się na dziękczyn­
ną Mszę św. o godz. 10:30 rano. 
Dlatego też wszyscy członkowie są 
proszeni o najliczniejsze przyby­

cie i wzięcie udziału we wspól­
nym nabożeństwie.

O godzinie 2:30 po południu te­
goż samego dnia odbędzie się za­
bawa towarzyska Klubu Niedź­
wiada w sali Zw. Klubów Mało­
polskich, par. 1401 W. Superior ul.

Przewodniczącą tej zabawy jest 
Weronika Wójcik i ta wszystkich 
członków i sympatyków najserde­
czniej zaprasza o najliczniejsze 
przybycie. Wiele jest bogatych na­
gród i przedmiotów do otrzyma­
nia. Prócz tego wiele będzie mi­
łych i przyjemnych niespodzianek 
i opłaci się przybyć, ponieważ jest 
to jubileusz 30-lecia istnienia 
Klubu Niedźwiada, który tak wie­
le dokonał przez okres 30 lat swo­
jego istnienia dla dobra swych ro­
daków.

Apel Do Członków Klubu 
Parafii Mikluszowice

Rodacy z wioski Drwini i okoli­
cy, na skutek prośby z komitetu 
budowy kościoła we wiosce Drwi­
ni w Polsce, tu w Chicago przy 
Klubie Parafii Mikluszowice za­
wiązali komitet, którego celem 
jest przyjście z pomocą materialną 
dla komitetu budowy kościoła w 
rodzinnej wiosce Drwini, w Pol­
sce, niedaleko Bochni.

Komitet w Chicago zbiera do­
nacje i ofiary na budowę kościoła 
we wiosce Drwini w Polsce. Dla­
tego też każdy z naszych roda­
ków, którzy pochodzą z wioski 
Drwini, jako też z okolicy powin­
ni się poczuwać do złożenia na 
korzyść budowy owego kościoła 
pewnej ofiary, czy też złożenia 
donacji.

Dla powiększenia owego fun­
duszu komitet urządza zabawę to­
warzyską w niedzielę, dnia 25-go 
października w sali Słowika, pnr. 
3200 Milwaukee Ave., o godz. 2-ej 
po południu. Na tę to zabawę 
wszystkich rodaków z wioski 
Drwini i okolicy, oraz tych, któ­
rzy pragną poprzeć dobrą sprawę 
ów komitet najserdeczniej zapra­
sza. O przybycie również są naj­
serdeczniej proszeni członkowie 
Klubu Parafii Mikluszowice, aby 
byli łaskawi przybyć na tą zaba­
wę i poprzeć dobry cel.

Jeżeli ktoś życzyłby sobie jakąś 
donację lub ofiarę na budowę o- 
wego kościoła to komitet będzie 
na tej zabawie i u jednego z 
członków owego komitetu można 
złożyć swój datek na cel budowy 
nowego kościoła we wiosce Drwi­
ni. Do owego komitetu wchodzą: 
Kasper Zegiel, Janina Czachor, 
Stefania Migała, Stanisław Pio­
trowicz, Andrzej Dzień, oraz Ka­
tarzyna Zarębska.

Przyjęcie Dla Tych Małopolan 
Którzy Powrócili ■ Wycieczki 
Do Polski

Bardzo wielu naszych członków 
poszczególnych klubów, które na­
leżą do Zw. Klubów Małop. w ro­
ku obecnym odwiedziło Polskę i 
swe rodzinne wioski, parafie i 
miasteczka. Na ostatnim posie­
dzeniu Izby Delegatów zapadła 
uchwała, aby w piątek, 30-go 
października, urządzić dla nich 
przyjęcie i tym samym dowiedzieć 
się od nich, jakie potrzeby są po 
naszych wioskach i parafiach, 
jako też miasteczkach w Polsce i 
z jaką najskuteczniejszą pomocą 
należy im śpieszyć i pomagać.

W dniu tym przypada także po­
siedzenie wszystkich prezesów 
klubów, które to kluby należą do 
Zw. Klubów Małop. Na owe po­
siedzenie proszeni są także o naj­
liczniejsze przybycie wszyscy pre­
zesi, tych klubów, które są człon­
kami Zw. Klubów Małopolskich.

Podczas owego posiedzenia i 
przyjęcia równocześnie będzie 
bardzo wiele żywotnych spraw 
poruszonych dla dobra naszej or­
ganizacji.

Dyrektorki ze Zw. Klubów Ma­
łopol. jako też ze współpracą Pań 
z Sekcji Pań przygotują owe przy­
jęcie, goszcząc wszystkich w myśl 
staropolskiej zasady: “Czym cha­
ta bogata, tym rada”.

Oto

WSPANIAŁA POWIEŚĆ
na tle życia społeczności polsko-amerykańskiej 

pióra znakomitego pisarza i felietonisty

PIOTRA YOLLESA 

“CIERNIE”
Powieść Piotra Yollesa, to obraz osnuty na tle naszej współ­
czesności, na kanwie wojny i nieszczęścia polskiego. Cześć akcji 
tej arcyciekawej powieści rozgrywa się w Chicago.
CIERNIE to książka obejmująca 350 stron wyraźnego druku.

CENA $3.50
Powieść “Ciernie" zamawiać można pisząc:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 MILWAUKEE AVE. CHICAGO 22. ŁL.
Do zamówienia należy załączyć gotówkę lub money order na 
odwrotną sumę gdyż C.O.D. Wydawnictwo książek nie wysyła.

......... -...... ------ ------------------

Kalendarzyk 
Posiedzeń

Poniedz., 19 Paźdz.
Oddział Sanitariuszek Nr. 3 L.M. 

odbędzie posiedzenie w poniedzia­
łek 19go października w sali We­
teranów, 1239 N. Wood ul. o 8:30. 
Obecność koleżanek jest wyma­
gana.

Przypomina się koleżankom, iż 
nasz Bal Chryzantemowy odbę­
dzie się w sobotę 17 go paźdz. — 
Sanitariuszki zapraszają wszyst­
kich giości. Górą Polskie Morze! — 
Janina Kroll, sekr., Wiktoria Si­
dor, prezeska.

Sekąja Pań Zw. KI. Małopol­
skich zawiadamia, że posiedzenie 
odbędzie się w poniedziałek 19go 
paźdz. o 7:30 wieczorem w sali 
ZKM, 1401 W. Superior ulica róg 
Noble. Ze względu ważności spraw 
jakie będą omawiane, obecność de­
legatek jest pożądana, ponieważ 
będzie sprawozdanie i inne spra­
wy. Barbara Dusik, prezeska; Jó­
zefa Cieśla, sekr. prot

Wtorek, 20 Paźdz,
Stow. Rzeźników Polskich Gru­

pa 1615 ZNP, odbędzie regularne 
posiedzenie we wtorek 20go paź­
dziernika o 8ej wieczorem, w sali 
pnr. 1239 N. Wood ul. Ważne spra­
wy są do załatwienia. Prosimy 
członków o liczne przybycie. — 
Jan Krysztop, prez.; Leon Czaj­
kowski, sekr. prot.

Zarząd Tow. “Promień” Gr. 3114 
ZNP, zawiadamia, że zebranie od­
będzie się we wtorek 20 paźdz. 
o 8:15 wieczorem, w sali Polskie­
go Legionu Weteranów Polskich, 
1113 Milwaukee ave. (róg Cleaver 
i Milwaukee). Zarząd prosi wszy­
stkich członków o przybycie. Jest 
to pierwsze zebranie po Sejmie 
ZNP, więc będzie wiele ciekawych 
spraw do omówienia. — Maria 
Galińska, prezeska; St. Łobodziń­
ska, sekr. prot.

Klub Powiatu Mielec zawiada. 
mia, że posiedzenie będzie we wto­
rek 20 paźdz. o 7:30 wieczorem, w 
sali 1239 N. Wood ul. Obecność 
wszystkich członków jest pożąda­
na. Jest wiele spraw ważnych do 
załatwienia. — M. Dyczewska, 
prezeska; B. Madera, sekr. prot.

Oddział Pom. Pan Przy Post. 
Ironside Nr. 16 PŁAW odbędzie 
posiedzenie we wtorek 20 paźdz. 
o 7:30 wieczorem w sali Ironsides 
1241 N. Washtenaw ave. Uprasza 
się o obecność każdej koleżanki, 
ponieważ ważne są sprawy do za­
łatwienia. — Maria Zułkiewska, 
prezeskajStefania Zachwieja, sekr.

Środa, 21 Paźdz.
Grupa 771 ZNP, Tow. Narodowe 

Korony Polskiej i Grajewianów, 
odbędzie posiedzenie 21 paźdz. o 
8ej wiecz. w sali Weteranów, 1239 
N. Wood Ul. Członkowie są pro­
szeni o liczne przybycie, ponieważ 
jest wiele spraw do załatwienia 
ze względu na roczną zabawę, któ­
ra odbędzie się w sobotę 24 paźdz. 
bieżącego roku. — Prezes A. Mi- 
kucki, sekr. prot. S. Wądołowski.

Tow. Sokołów Polskich w Ame­
ryce, Gr. 1141 ZNP zawiadamia, iż 
bardzo ważne posiedzenie odbędzie 
się w środę 21 października o 7ej 
wieczorem, w sali Rainbow Gar­
dens, 1425 West 51sza ul. Obecność 
każdej członkini pożądana. Po po­
siedzeniu — kawka. Czołem! — 
Za Zarząd: J. Sobieraj-Rutkowska, 
prezeska.

Z Town Of Lake
Posiedzenie Tow. Błog. 
Szymona z Lipnicy

Posiedzenie Tow. Błog. Szymo­
na z Lipnicy odbędzie się w nie­
dzielę, 25go października w sali 
posiedzeń św. Jana Bożego przy 
52ej So. Troop ul., o godz. 2ej po 
południu.

Posiedzenie Klubu Lipniczan 
Przem. Ratun.

Posiedzenie Klubu Lipniczan 
Przem. Ratun. odbędzie się w nie­
dzielę, 25 października w sali zwy­
kłych posiedzeń parafii św. Jana 
Bożego, o 3ej po południu. Obec­
ność członków jest wymagana, z 
powodu ważnych spraw, jak wy­
cieczka do Polski.

Komitet wraz z przewodniczą­
cym tej wycieczki p. Józ. Wojcie­
chowskim uprasza wszystkich ro­
daków o nadsyłanie swych zamó­
wień, które muszą być doręczone 
jak najwcześniej. — Do komitetu 
wchodzą również A. Szewczyk, A. 
Żaczek, L. Nowakowski. L. Ku­
rek.

Ingrid Bergman 
Zabrała Dzieci

Rzym. (UPI) — Aktorka 
Ingrid Bergman — zabrała 
wczoraj swoje troje dzieci i 
odleciała do domu w Paryżu, 
mimo czynionych jej do ostat­
niej chwili zaciekłych trudno­
ści przez jej byłego męża — 
Roberto Rosselliniego, któ­
ry usiłował zatrzymać cho­
ciaż jedno z dzieci przy sobie 
— wbrew orzeczeniu sądu na 
wcześniejszej rozprawie.

w

| Głosy Czytelników’
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Zapisujcie dziatwę waszą do 
Wydziału Mołoletnlch Z. N. P.

Na Podgórzu Los Angeles 
Wzniecił Sie Nowy Pożar

wia- 
mąż 
nasz

Nowy pożar na zboczu gó­
ry Whitaker rozgorzał wczo­
raj po południu. Śledztwo u- 
staliło, że w tej okolicy znaj­
dowało się kilka samocho­
dów.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, dziadek i pradzia­
dek nasz, śp.
Józef Strzechowski 
po ciężkiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 18-go 
października, 1959 roku, o go­
dzinie 3:05 nad ranem, w star­
szym wieku.

Pogrzeb odbędzie sie w śro­
dę, dnia 21-go października, o 
godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego Wolniak, 4604 S. 
Wolcott ul., do kościoła Naj­
słodszego Serca Pana Jezusa, 
a stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Marianna, żona; Stanisław z 
żoną Marią, Minnie, Wincenty, 
Marta Zawodniak z mężem Ry­
szardem, Wacław z żoną Ireną 
i Genowefa, dzieci, synowe i 
zięć; 10 wnucząt, 11 prawnu­
cząt; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Wol­
niak, telefon LAfayette 3-1313.

19-20

Los Angeles. —(UPI).— 
Śmiertelnie znużeni strażacy, 
zwalczający od tygodnia ol­
brzymi pożar krzewią na pod­
górzach Los Angeles, znale­
źli się w obliczu nowych wy­
siłków. W odległości 20 mil 
na północny wschód od szale­
jącego pożaru, pojawił się 
nowy ogień szybko obejmu­
jący krzaki i zeschłą od u- 
pałów trawę.

Wydział leśny zarządził 
śledztwo, aby ustalić, z ja­
kich przyczyn ten drugi po­
żar powstał. Pięciuset stra­
żaków wycofano z “główne­
go frontu”, do zwalczania 
nowego ognia, szalejącego 
w odległości ościu mil od 
Castic.

Dotychczasowy pożar zni­
szczył już 13,000 akrów krze­
wią i trawy w małej odległo­
ści na północ od przedmieść 
La Ganada, Altadena i La 
Geresenta. Dziś rano ogień 
zbliżał się szybko do tere­
nów rezydencyjnych La Pa- 
loma i Vogel i sto rodzin mu- 
siało opuścić swe domostwa.

Pożar zagraża również in­
stalacji obronnej pocisków 
Nike - Hercules, znajdującej 
się na podgórzu blisko Los 
Angeles.

Dwóch strażaków z ogól 
nej liczby 2,100 zmarło skut­
kiem przemęczenia.

Główny pożar wybuchł u- 
biegłego wtorku, najprawdo­
podobniej skutkiem rzucone­
go nieopatrznie w suchą tra 
wę niedopałka papieroso­
wego przez jakiegoś przecho­
dnia wględnie automobilistę.

udziału w tym bankiecie. Bilety 
na bankiet można jeszcze nabyć 
u członków Komitetu. Rezerwację 
można zrobić telefonując: CLear- 
water 7-7819.

Po bankiecie odbędzie się zaba­
wa taneczna.

Komitet Obchodu Jubileuszu 
stanowią: ks. prob. J. Gilewski, 
honor, przew.; Emanuel Szafrań­
ski, gen. przew.; Robert Michalak, 
wiceprzew.; Eleanor Powalisz, se­
kretarka; Pat Michalak, asyst, se­
kretarz; i Walter Kujawa, skarb­
nik.

Komitet Wykonawczy stanowią: 
George Baranoski, Francis Blesch, 
Harry Bloom Sr., Edward Bush, 
Fances Byczyńska, Margaret Da- 
stych, Loretta Fabek, Mary Ha- 
jec, Eugene Kromryk, Walter Ku­
jawa, Helen Mańkowska, Harion 
Mańkowska Sr., Walter Słabo- 
szewski, Walenty Śliwiński, To­
masz E. Śniegoski Sr., Leon Totu- 
ra Jr., Lucilla Zolecka, Max Brom- 
berek, Ludwik Zezułka, Franci­
szek Durlak.

Alfreda 
Maximovich

(z domu Piotrowska) 
Członkini Związku Polek 
Am., Grupa 556, i Tow. Syno­
wie Wolności, Grupa 694 ZNP.; 
po krótkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 17-go 
października, 1959 roku, o go­
dzinie 5:15 rano, w podeszłym 
wieku. Zamieszkiwała pnr. 1717 
W. North Ave.

Pogrzeb odbędzie się we 
wtorek, dnia 20-go październi­
ka, o godzinie 9:00 rano, z za­
kładu pogrzebowego, pnr. 1735 
W. Wabansia Ave., do kościo­
ła Zwiastowania Najśw. Marii 
Panny, a stamtąd na cmentarz 
Św. Wojciecha, na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych
1 znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Mary Surplus i Stanisław, 
dzieci; Józef Piotrowski, Zofia 
Misinska, brat i siostra; Roland 
Surplus, zięć; Zofia, synowa; 
Margaret Piotrowska, bratowa;
2 wnuków i 3 wnuczki, wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się Sa- 
charski i Syn, tel. BR 8-253'5.Byli żołnierze polscy na obczyź­

nie obchodzili w tym roku kilka 
ważnych rocznic.

Wspominali przy tym mocno wy­
ryte w ich pamięci daty i miejsca, 
które polską krwią zostały wpisa­
ne do historii 2-giej wojny świa­
towej. Dziś, gdy inni zapominają 
o tych datach i miejscach, które 
w swoim czasie zwracały uwagę 
omal całego świata w stronę Pol­
ski, przynajmniej my sami powin­
niśmy o nich pamiętać.

Niestety, na doskonale zorgani­
zowanym obchodzie 15-tej roczni­
cy pamiętnej zwycięskiej bitwy 
pod Falaise był obecny zaledwie 
drobny ułamek procentu miesz­
kających w Chicago Polaków. Nie 
dopisali nawet byli wojskowi. Kon­
sul Generalny R. P. Dr. K. Ripa, 
na wstępie swojego pięknego i 
bardzo treściwego przemówienia 
wyraził tal, że odbywa się tego 
wieczoru tyle innych polskich im­
prez i te organizacje nie zdobyły 
się na jakiś komitet koordynacyj­
ny.

Rzecz ta jest jeszcze bardziej bo­
lesną dla tych, którzy wiedzą, że 
taki komitet istnieje.

Przechodząc do samej uroczy- Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec nasz, syn i brat 
mój, śp.

Adam Ocwieja 
brat śp. księdza Edwina Ocwieji 
po krótkiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 17-go 
października, 1959 roku, o ga­
dzinie 12:40 po południu, w 
średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 21-go października, o 
godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego, pnr. 5753 West 
Fullerton Ave., blisko Menard, 
do kościoła św. Jakuba, a stam­
tąd na cmentarz św. Wojciecha, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Cecylia (z domu Szpak), żo­
na; Józef i Dennis, synowie; 
Ewa, matka; Mar ja Blacharska, 
siostra: Jan Blacharski, szwa­
gier; Józefa i Jan Szpak, te­
ściowie; wraz z całą rodziną.

Pogrzebowi Poterek, telefon: 
BErkshire 7-6400. 19-20

Zawiadomienie
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wia­
domość. iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, brat i dziadek nasz, 
ś. p.

Józef Palinski
Członek Tow. Naijśw. Im. Je­
zus przy par. Św. Jana Bożego; 
po nieszczęśliwym wypadku, 
pożegnał się z tym światem, 
opatrzony Św. Sakramentami, 
dnia 19-go października, 1959 
roku, rano, w podeszłym wie­
ku. Zamieszkiwał pnr. 5020 So. 
Elizabeth ul.

Zwłoki spoczywają w zakła­
dzie pogrzebowym pnr. 1335 W. 
51st St. Bliższe szczegóły o po­
grzebie będą podane później.

W smutku pogrążona:
Maria, żona, wraz z dziećmi 

i całą rodziną.
Pogrzebem zajmuje się: — 

Urbanek Dom Pogrzebowy, te­
lefon YArds 7-6112.

Wrażenia z Obchodu 15-to Lecia Bitwy 
Pod Falaise

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy te smutną wia- H 
domość, iż najukochańsza żona moja, matka, siostra i babcia na- 1 
sza, śp. ,i

stości myślę, iż Stow. Byłych Żoł­
nierzy Pierwszej Dywizji Pancer­
nej zasługuje na uznanie za po­
wzięcie odważnego kroku urządze­
nia obchodu w odpowiednim dla 
wielkiej okazji lokalu (Conrad 
Hilton),

Program również był nadzwy­
czaj udany. Rozpoczął się od boga­
tej i przyjemnie podanej kolacji. 
Ilość oficjalnych przemówień og­
raniczono do minimum (jedno). 
Dano natomiast głos panom R. Le­
wandowskiemu i J. Wieszczeko- 
wi. Ich świetny humor i doskona­
ła piosenka, które uprzyjemniały 
kiedyś życie żołnierzom Pierwszej 
Dywizji Pancernej szczerze teraz 
ubawiły zebranych gości. Przy 
dźwiękach orkiestry Kapinosa tań­
czono następnie do blisko 2-giej 
po północy. Organizatorzy impre­
zy nie mieli z niej prawdopodob­
nie wielkiego dochodu. Uczestnicy 
natomiast wzbogacili się o wspom­
nienie wyjątkowo przyjemnie 
spędzonego wieczoru.

Przy takim nastroju nikomu z 
zebranych nie przyszło chyba na­
wet na myśl, że spełniają swój 
społeczny obowiązek. — Jan So­
chański.

Zawiadomienie
Wszystkim krewnym i zna­

jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
ojciec, dziadek i pradziadek 
nasz, śp.

Antoni Mirek
po ciężkiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 19-go 
października, 1959 roku, o go­
dzinie 4:10 rano, w podeszłym 
wieku.

Zwłoki spoczywają w zakła­
dzie pogrzebowym pnr. 1256-58 
West 51-sza ul. Bliższe szcze­
góły o pogrzebie będą podane 
później.

W smutku pogrążone:
Dzieci, wraz z całą rodziną. 
Pogrzebem zajmuje się Jan 

Patka, tel. BOulevard 8-5257.

Zawiadomienie
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wia­
domość. iż najukochańsza żona 
moja, matka i babcia nasza, śp. 

Antonina Krusińska 
(z domu Preis) 

po krótkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 19-go 
października, 1959 roku, w no­
cy, w starszym wieku.

Zwłoki spoczywają w zakła­
dzie pogrzebowym pnr. 1256-58 
West 51-sza ul. Bliższe szcze­
góły o pogrzebie będą podane 
później.

W smutku pogrążony:
Józef Krusiński, mąż, z dzie­

ćmi i całą rodziną.
Pogrzebem zajmuje się Jan 

Patka, tel. BOulevard 8-5257.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
ojciec i dziadek nasz, ś p.

Wincenty Batura 
po długiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 18-go 
października, 1959 roku, o go­
dzinie 5-ej rano, przeżywszy 
lat 67. Zamieszkiwał pnr. 1934 
N. Lowell ul.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 21-go października, 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzeb, pnr. 4325 W. Armitage 
ave., do kościoła Św. Filomeny, 
a stamtąd na cmentarz św. 
Wojciecha, na parcelę familij­
ną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Bernice Mańkowska i Flo­
rence Szfarz, córki; Edward i 
Stanisław, synowie; 9 wnucząt; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Ches. 
W. Anderson Funeral Home. 
Tel. BElmont 5-2581. 20-21

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy te smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka, babcia i siostra nasza, 
ś. p.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną 
domość, iż najukochańszy 
mój, ojciec, brat i dziadek 
ś. p.

Jakub Drozd
Członek Tow. Mikołaja 
pernika, Grupa 748 ZNP i 
St. George Cadets, nagle po­
żegnał się z tym światem, 
opatrzony św. Sakramentami, 
dnia 17-go października 1959 
roku o godzinie 11-ej przed po­
łudniem, przeżywszy lat 
Zamieszkiwał pnr. 1225 
Jackson st., North Chicago, Ill.

Pogrzeb odbędzie się we wto­
rek, dnia 20 października, o 
godzinie 8:45 rano, z zakładu 
pogrzeb., pnr. 729 14th street, 
North Chicago, Ill., do kościoła 
Matki Boskiej Różańcowej, a 
stamtąd na cmentarz Ascension 
w Libertyville, III., na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Elżbieta (z domu Mikulec), 
żona; Józef, Czesław i Jan, sy­
nowie; Helena Kozik, Eleonora 
i Marianna, córki; Władysław 
Daujotas i Edward Tomkovich, 
zięciowie; 7 wnucząt; Jan, brat; 
Monika, siostra wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebem zajmuje się Pia­
secki Funeral Home, DExter 
6-2996. 

Maria Wiecek
(Z DOMU HYRC)

Członkini Klubu Miklbszowice, po długiej chorobie, pożegnała się 
z tym światem, opatrzona Św. Sakramentami, dnia 16-go paździer­
nika, 1959 roku, o godzinie 11:30 w nocy.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 20-go pazdżiemika o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu pogrzeb, pnr. 3630 W. George Street 
do kościoła św. Jacka, a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha na 
parcelę familijną. , . ,

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Piotr, mąż; Józefina Domańska i Jan Hyrc, siostra i brat w Pol­
sce; siostrzeńcy i siostrzenice, bratanki i bratanice, oraz kuzyni i ku­
zynki, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Kowaczek Funeral Home, telefon: 
SPaulding 2-6630. (17-19)

Teresa Kosek
Członkini Bractwa Niewiast Różańca Św. Róża 12 Drzewo 1, Soda- 
licji św. Teresy od Dzieciątka Jezus i Apostolstwa Modlitwy; po 
długiej i ciężkiej chorobie, opatrzona Św. Sakramentami, poże­
gnała się z tym światem, dnia 18-go października, 1959 roku, 
o godzinie 2:40 po południu, przeżywszy lat 65. Zamieszkiwała pnr. 
2906 N. Ridgeway Ave.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 21-go października, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 3642 W. George ul., 
do kościoła Św. Jacka, a stamtąd na cmentarz Św. Wojciecha, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Albert, mąż; Józef, syn; Helena Zyrkowska. córka; Antoni 
Zyrkowski, zięć; Anna Przeniczna, siostra; Tadeusz, Stanisław i 
Albert, bracia w Polsce; Mark, Colette, Tonią i Brian, wnuki i 
wnuczki, wraz z całą rodziną.

Kosek Family telephone in Chapel HUmboldt 6-9189.
Pogrzebem zajmują się Benrus-Sadowski, telefon SPaulding 

2-6694.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, syn, brat i szwa­
gier nasz, śp.

Jan J. Rompala
Członek Tow. Najśw. Imienia 
Jezus przy par. St. Daniel the 
Prophhet i Tow. Wolna Myśl 
Gr. 2660 ZNP.; po krótkiej 
chorobie, opatrzony Św. Sakra­
mentami, pożegnał sie z tym 
światem, dnia 17-go paździer­
nika, 1959 roku, o godzinie 
11:30 w nocy, przeżywszy lat 
44.

Pogrzeb odbędzie sie w śro­
dę, dnia 21-go października, o 
godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego pnr. 4907 Archer 
Ave., do kościoła St. Daniel the 
Prophet, a stamtąd na cmen­
tarz Zmartwychwstania Pań­
skiego, na parcele familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Helena (z domu Partyka), 
żona; Jan T. i Franciszek, sy­
nowie; Piotr i Stefania Rom­
pala, rodzice; Maria Ostrowska 
i Rozalia Wolek, siostry; Ted, 
brat; Marshal Ostrowski, szwa­
gier; Leona, szwagierka; WM- 
ciech i Katarzyna Wielgus, te­
ściowie; szwagierki. szwagro­
wie, bratanki, bratanice, sio­
strzeńcy i siostrzenice, wraz z 
cala rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Szykowny Funeral Home, tel. 
REliance 5-7521.

Antoni Ryfa, Sr.
Członek Tow. Św. Kazimierza Grupa 922 ZNP i Klubu Białego 
Orła w Indiana Harbor, Indiana; po ciężkiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony Św. Sakramentami, dnia 17-go paź­
dziernika, 1959 roku, o godzinie 1:45 po południu, przeżywszy 
lat 67. Zamieszkiwał pnr. 3804 Butternut Street, Indiana Harbor, 
Indiana.

Pogrzeb odbędzie sie we wtorek, dnia 20-go października 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu pogrzebowego Prusiecki i Syn, 
3831-33 Main St., Indiana Harbor, Ind., do kościoła Św. Jana Kan- 
tego, a stamtąd na cmentarz Św. Krzyża w Calumet City, 111., na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Wiktoria, żona; Irena i Jeanette Rose, córki; Antoni Jr. i 
Leonard, synowie; 3 wnucząt; Józef w Indiana Harbor, Ind., (Jan, 
Władysław i Andrzej w Polsce); bracia; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się Prusiecki i Syn, tel. EXport 7-0288.

Tomasz J. Opyt
(POGRZEBOWY)

po krótkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony Św. 
Sakramentami, dnia 17-go października, 1959 roku, o godzinie 1-ej 
po północy, przeżywszy lat 47. Zamieszkiwał pnr. 1 E. 119th Street 
(narożnik State).

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 20-go października o 
godzinie 9:30 rano, z zakładu pogrzeb, pnr. 1 E. 119th St. (narożnik 
State) do kościoła św. Salomei, a stamtąd na cmentarz św. Krzy­
ża na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Józefina (z domu Mrozek), żona; Joan, Phyllis, Alice, To­
masz Jr,. dzieci; Anna Draus, Gladys Hodorowlcz, Franciszka Hu­
dek, Helena Lesinska, Jean Marek, Rose Burmiester, siostry; Fran­
ciszek, brat; wraz z całą rodziną.

Po informacje telefonować: PUllman 5-3711.

Po Zakupno Wartościowego
NAGROBKA 

Lub POMNIKA 
Udajsie Sie Do 

CZARNIKA 
naprzeciw 

Cmentarza Zmartwychwstania 
Jest to jedyna polska tirma 

Przy CMENTARZU 
Otwarte w Niedziele i Święta 

P. 0. Box 333 Argo, III. 
Tel. GLOBE 8-4443

Diamentowy Jubileusz Parafii Św 
Cyryla i Metodego w Lemont, Illinois 
Z Tej Okazji Uroczysta Msza Św. z Kazaniem 

J. E. Ks. Biskupa R. Hillingera Odbędzie 
Się w Niedzielę, 25 Paźdz. o Godzinie 12-ej 
w Południe, a Wieczorem Tegoż Dnia Od­
będzie Się Bankiet w Sali Willow Brook, 
w Willow Springs, III.

Rzymsko-katolicka parafia i ko­
ściół św. Cyryla i Metodego w Le­
mont, Ill., obchodzić będą 75- 
lecie swego istnienia w niedzielę, 
dnia 25go października. Z okazji 
tego diamentowego jubileuszu bę­
dzie odprawiona uroczysta Msza 
Św. o godz. 12tej w południe. Wo­
bec tego normalnej Mszy Św. o 
godz. 11:30 nie będzie. Solenną 
Mszę Św. o godz. 12tej celebrował 
będzie ks. Francoszek Affelt, OFM, 
w asystencji diakona ks. Blase Cle- 
maza, OFM, i subdiakona ks. Pe­
ter Bojarsa. Kazanie okolicznoś­
ciowe wygłosi JJC. Ks. Biskup 
Raymond Hillinger, z archidiece­
zji Chicago.

Wieczorem o godz. 6tej odbędzie 
się Bankiet Jubileuszowy w pięk­
nej sali Willow-Brook, w Willow 
Spring, Ul.

Komitet Jubileuszu przygotował 
taki program, aby 75-lecie godnie 
uczcić i dobrze ugościć każdego 
członka parafii, jak i spodziewa­
nych gości. Komitet zaprasza więc 
wszystkich parafian do wzięcia

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza żona moja i siostra nasza, ś.p.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój. ojciec i brat nasz, ś.p.

(17-19)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec, dzieduś i brat nasz, śp.
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Z Town Of Lake
Kalendarz Zebrań Tow. i Grup
Przy Gminie 123-ej Zw. Nar. Pol.

Gmina 123-cia Z.N.P.—w każdy 
pierwszy poniedziałek miesiąca w 
nowej sali pod nazwą Rainbow 
Garden przy 1425 W 51sza ulica, 
gdzie właścicielami są Bracia 
Łączkowscy.

Tow. Synowie Korony Polskiej, 
Grupa 681 ZNP w każdą 3-cią nie­
dzielę o godzinie 1: 30 po południu 
w *ab Draniczarka, pnr. 4843 So. 
Racine Ave.

Kółko im. Kas. Brodzińskiego, 
Grupa 962 ZJN.P.,—w sali Łącz­
kowskich, pnr. 1425 W 51st St, 
—druga niedziela każdego miesią­
ca o godzinie 1:30 po południu.

Tow. Sokolic Polskich Z. S. P. 
No. 133, Grupa 1141 Z.N.P.,—w 
3-cią środę każdego miesiąca w 
aali Łączkowskich, pnr 1425 W. 
51st St, o godz. 7:30 wieczorem.

Tow. Gwiazda Zwycięstwa, Gru­
pa 1165 ZJIP,—w każdą drugą 
niedzielę o godzinie 2-giej po po­
łudniu, w sali Draniczarka, pnr. 
4843 So. Racine Ave.

Tow. Zwycięstwo pod Grunwal­
dem, Grupa 1192 Z.N.P.,—w każde

3-clą niedzielę o godzinie 2-giej po 
południu, w sali Kozubowskiego, 
pnr. 4934 So. Loomis St

Tow. Promień Nadziei, Grupa 
1242 Z.N.P., — w 2-gi czwartek 
każdego miesiąca o godzinie 7:30 
wieczorem, w sąli Łączkowskich, 
pnr. 1485 W. 51st St

Tow. Tysiąc walecznych. Grupa 
1378 Z.N.P,—w czwartą niedzielę 
każdego miesiąca o godzinie 1:30 
po południu, w sali Draniczarka, 
pnr. 4843 So. Racine Ave.

Tow. Huzarów Polskich, Grupa 
1860 Z.N.P.,—w sali Św. Jana Bo­
żego o godzinie 1:30 po południu, 
w każdą drugą niedzielę miesiąca.

Tow. Kosynierów p. d. Tadeusza 
Kościuszki, Grupa 1983 Z.NJP,— 
w każdą drugą niedzielę miesiąca 
o godzinie 1:30 po południu w sali 
Sherman Park.

Tow. Evergreen Park. Grupa 
3082 Z.N.P.,—w każdą 2-gą środę 
miesiąca o godzinie 7-JO wieeao- 
rem, pnr. 3515 West 97th St, 
Evergreen Park. IU.

Posiedzenie Tow. “Wierność”
Posiedzenie Towarzystwa Wier­

ność, Grupa 2927 ZNP, odbędzie 
się w środę, dnia 2Igo paździer­
nika, w Cornell Parku, przy 51-ej 
i Wood ulicy o godz. 7-ej wie­
czorem. Mamy bardzo ważne 
sprawy do załatwienia. Jedną jest 
jesienny bal, 7-go listopada. Wszy­
scy członkowie są proszeni o liczne 
przybycie na to posiedzenie. — 
M. Winiecka, prez ; M. Pawlikow­
ska, sekr. prot.

Posiedzenie Klubu 
Par. Rabka-Zdrój

Klub Par. Rabka-Zdrój odbędzie 
miesięczne posiedzenie w niedzie­
lę, 25go października w sali ob. 
Pyra, 4633 S. Rockwell ul. o godz. 
3ej po południu. Sprawy ważne do 
przeprowadzenia, dlatego prosimy 
członków o liczne przybycie. Do­
bro klubu wymaga, ażeby każdy 
członek wziął udział w posiedze­
niach. — Jan Molek, prezes; Ju­
lian Tabisz, sekr. prot.

•0-Lecie Gniazda
Sokolic Nr. 100

W niedzielę, 25go października 
odbędzie się Bankiet i Bal 60-cio- 
lecia istnienia Gniazda No. 100 w 
dzielnicy Town of Lake w Chica­
go. Gniazdo Nr. 100 jest jedynym 
z pierwszych założonych żeńskich 
Gniazd Sokolich.

Program dnia uroczystości roz- 
pocznie się Mszą św. w kościele 
św. Józefa, 48ma i So. Hermitage 
ul. o godz. 10:45 rano.

Zbiórka o 10:15 rano w sali Sło­
wackiego, 48ma i So. Paulina ul.

Uprasza się, by członkinie Gn- 
No. 100, jak również i goście z in­
nych gniazd Sokolstwa stawili się, 
o ile możności, w mundurach lub 
przynajmniej w czapkach sokolich.

Dalszy ciąg programu Dnia Uro­
czystości jest jak następuje: O go­
dzinie 4ej po poł., przyjęcie gości 
w sali Słowackiego. O godz. 5ej 
punktualnie, rozpocznie się ban­
kiet uroczystości.

Bilety można nabyć przy wej­
ściu lub zarezerwować li- 
«townie, z załączonym prze­
kazem, pod następnym adresem: 
Ewelina Drzewiecka, przewodni­
cząca, 4408 So. Artesian ave„ Chi­
cago 32, Illinois.

Czołem!

Jesienny Bal Związku Podhalan
Wielki doroczny Jesienny Bal u- 

fządza Koło No. 8 im. Andrzeja 
Galicy przy Zw. Podhalan w so­
botę, 31 go października, o godz. 8ej 
wieczór w Domu Podhalańskim, 
3035 W. 51 sza ul. i Whipple. Or­
kiestra Józefa Bulanda. Zabawę 
Urozmaicą pięknym programem 
dzieci pod dyrekcją prezesa Kół­
ka Dram. Górali Tatrzańskich. Br. 
Małej i komitet zapraszają wszyst­
kich Podhalan oraz całą Polonię, 
zapewniając iż każdy zabawi się 
doskonale. — Za zarząd i kom. ba­
lu: J. Pasternak, prezes.

Z Klubu Parafii Maków
Klub Parafii Maków będzie ob­

chodził 25-letni Jubileusz założe­
nia Klubu, dnia 25go październi­
ka. Bankiet odbędzie się w sali Ko­
ściuszki przy 48ej i Wood ulicy. 
Początek o godz. 5tej wieczorem. 
Z tej okazji za członków zmarłych 
i żyjących msze św. będą odpra­
wione w Parafii Makowskiej i w 
Szczakowej w Polsce, i także od­
prawi ks. Józef Głnszek, nasz ka­
pelan, w Moore Montana. Serde­
cznie zapraszamy wszystkich ro­
daków z naszej parafii i zacnych 
przyjaciół do wzięcia udziału w 

uroczystości.
Przy tej sposobu.ści prosimy 

członków i przyjaciół, do których 
były wysłane bilety ze zwrotnymi 
kartkami, żeby byli łaskawi dać 
odpowiedź o zamówieniu miejsca 
Przed dniem 21go października.

A więc raz jeszcze zapraszamy 
*»zystkich członków Kl'ubu i przy­
jaciół do przybycia na tę naszą 
Uroczystość. — Julian Rusin, pre-

Ważne Dla Członkiń 
Tow. Promień Nadziei 
Grupa 1242 Z. N. P.

Z powodu śmierci naszej sekre­
tarki finansowej, ś. p. Władysławy 
Wisz, jej miejsce będzie zajmo­
wać Marta Sakowska. Wszystkie 
listy, opłaty przez pocztę prosimy 
nadsyłać na adres j.n.:

Marta Sakowska, 5203 S. Racine 
Ave., Chicago 9, 111. Tel. BO 8-4911 
— Bronisława Rybarczyk, prez.

zes; Rozalia Rusin, sekr.; Stani­
sław Dubiec, przewodn. Komisji 
Zabaw.

Biblioteka i Czytelnia Im. Jul. 
Słowackiego na Town of Lake 
odbędzie posiedzenie we wtorek, 
20go października o 8ej wieczo­
rem w domu własnym pnr. 1700 
W. 48ma ul. Uprasza się wszyst­
kich delegatów i delegatki o łas­
kawe przybycie, ponieważ będą 
ważne sprawy do załatwienia. — 
A. Sabaciński, prezes; R. Czekaj, 
sekr. prot.

Ważne Posiedzenie Tow. Przem. 
i Rzern. Pol. Gr. 621 ZNP 
odbędzie się we wtorek 27go paź­
dziernika o 7:30 wieczorem w sali 
Bibl. i Czyt. im. Jul. Słowackiego, 
pnr. 1700 W. 48ma ul. Wszyscy 
członkowie są proszeni o punktu­
alne przybycie. — Adam Wróbel, 
prezes; S.E. Kiepura, sekretarz.

Halloween Dance
Klub Nowy Prąd urządza zaba­

wę taneczną “Halloween Dance” 
w sobotę, 31go października w sali 
Rainbow Garden pnr. 1425 W. 51- 
sza ul. Zabawa rozpocznie się o 8ej 
wieczorem.

Śliczne prezenty będą wydane 
za najoryginalniejsze kostiumy. 
Do tańca będzie przygrywać do­
borowa orkiestra “Polka-Tone”.

Prezes Klubu, Stanisław Łącz­
kowski i przewodn. zabaw, Wacław 
Kraśnicki zapewniają, że będzie 
to wesoła zabawa i będzie wiele 
niespodzianek. Więc Klub zapra­
sza wszystkeih miłośników zabaw 
do przybycia na “Halloween Dan­
ce”, a każdy się mile zabawi.

Bal Jesienny Tow, Wierność
Towarzystwo Wierność, Grupa 

2927 ZNP, urządza bal połączony 
z obiadem, w sobotę, 7-go listo­
pada, w Sikora Hall, przy 48-ej 
i Marshfield ul., o godz. 7:30 wie­
czorem. Orkiestra Polka Tones. 
Cena biletu $2.50 od osoby.'Bilety 
można nabyć przy wejściu i od 
członków.

Wielki i Wspaniały Bal z Okazji 
39ej Rocznicy Post. Nr. 7

Town of Lake PLAV urządza 
wielką zabawę taneczną w sobotę 
7go listopada w sali J.Zientek Me­
morial Home, 5156 S. Ashland 
ave. Początek o godzinie 8ej wie­
czorem. Orkiestra Janka Bomby. 
Komitet i Zarząd zapraszają wszy­
stkich weteranów i członkinie Le­
gionu Pań oraz Szanowną Polonię 
o przybycie i zabawienie się tak po 
polsku. Zobaczymy się więc na 
Balu 7go listopada. — Fr. A. Ko­
zera, komd.; S. Jarosz, wice-komd. 
i przew.; A. Zajewski, adj.

Bal Jubileuszowy Wydziału 
Podhalanek Przy Zw. Podhalan 
z okazji 5-lecia swego istnienia od­
będzie się 14go listopada w Domu 
Podhalańskim, przy 3035 West 51- 
sza ul. (51st and Whipple St.). — 
Orkiestra Kawałkowskiego.

Komitet z przewodniczącą Anną 
Karkulą zaprasza wszystkich Pod­
halan oraz całą Polonię, obiecując 
wiele niespodzianek. — Przewód. 
A. Karkula; prezeska H. Augu­
styn.

Jesienny Bal Klubu
Par. Rabka-Zdrój

Klub Par. Rabka-Zdrój urządza 
doroczny bal w zobotę, 14go listo-

■■H

PLAN OBOZÓW KARNYCH. — Stojący z lewej gub. Nelson 
Rockefeller z Nowego Yorku przygląda się mapie obozów karnych 
dla przestępczej młodzieży, jakie komisarz Paul D. McGinnis 
(z prawej) organizuje w pobliżu Norwich, N. Y. Gubernator zga­
dza się z poglądem, że te obozy poprawcze będą najlepszym środ­
kiem walki z przestępczością nieletnich.

Ważne Zebranie Okręgu 12-go Zw.
Nar. Pol. w Sprawie Rozwoju
Prezesi, Sekr. Fin. Organizatorzy i Organiza­

torki Grup i Gmin Okr. 12-go ZNP Proszeni 
o Przybycie Do Sali Kościuszki 29-go Pa­
ździernika

Zawiadamia się Prezesów, 
Prezeski, Sekretarzy i Sekre­
tarki Finansowe, Organizato­
rów i Organizatorki Okręgu 
12 ZNP oraz wszystkich, któ­
rzy interesują się sprawą roz­
woju Związku Narodowego 
Polskiego, że we czwartek, 29 
października odbędzie się waż­
ne zebranie o godz. 8-ej wie­
czorem w sali Kościuszko, pnr. 
1758 W. 48 ul., w Chicago, 111.

Na porządku dziennym bę­
dzie między innymi wykład na 
tematy rozwojowe ZNP, dla­
tego, pożądanym jest, aby 
wszyscy bezwzględnie p.p. Se- 
kretare i Sekretarki Finanso­
we, oraz Organizatorzy i Or­
ganizatorki Gmin i Grup przy­

należnych do Okręgu 12 ZNP, 
wzięli udział w tym tak bar­
dzo ważnym zebraniu. Ko­
niecznym również jest przy­
niesienie ze sobą podręcznika 
z opłatami na certyfikaty 
ZNP.

Na posiedzeniu będą obecni 
Dystryktowi Organizatorzy 
Okręgu 12 ZNP.

W imieniu Okręgu 12 ZNP 
oraz własnym prosimy Was, 
drodzy Bracia i Siostry, o jak 
najliczniejsze wzięcie udziału 
w powyższym zebraniu.

Z bratnim pozdrowieniem 
Franciszek Jendryaszek, 

Komisarz Okr. 12 ZNP
Maria Gierut-Szeląg, 

Komisarka Okr. 12 ZNP

Kronika z Trójcowa
Central Standard Time

Z niedzielą, dnia 25-go paździer­
nika, wracamy z “daylight saving 
time” do czasu normalnego. Cho­
ciaż czas będzie zmieniony, pro­
gram naszych nabożeństw niedziel­
nych pozostanie o tych samych go­
dzinach jak zwyczajnie.

Triduum Ku Czci 
Św. Judy Apostoła

W dniach 26-7-8go października 
odprawi się specjalne triduum, 
czyli trzy-dniowe nabożeństwo, ku 
czci Św. Judy Apostoła, znanego 
jako patrona “spraw rozpaczli­
wych.” Triduum odprawiać się 
będzie w kościele górnym, gdzie 
się znajduje piękna statua tego 
wielkiego Świętego, w połączeniu 
z nabożeństwem różańcowym. Za­
praszamy jak największe grono 
wiernych na to specjalne nabożeń­
stwo.

Bankiet Na Cześć Ks. Proboszcza
W niedzielę, 8go listopada, nasz 

ks. Proboszcz obchodzić będzie u- 
roczystość swych imienin, jak rów­
nież dziesięciolecie probostwa na 
Trójcowie. Będzie to galowa o- 
kazja, aby oddać mu należną cześć. 
Zatem, Komitet Bankietowy, z ło­
na Stow. Połączonych Towarzystw 
urządza na ten dzień wspaniały 
bankiet, o godz. 6ej wieczorem 
punktualnie, wraz z miłym progra­
mem.

Bilety na tę piękną okazję nabyć 
można na plebanii lub od Komite­
tu. Niechaj nikogo nie brakuje 
na tej rodzinnej zabawie.

Stacje Drogi Krzyżowej 
Poświęcone

Ubiegłej środy wieczorem Ojciec 
Mel Baran OFM z West Chicago, 
111. dokonał uroczystego poświęce- 
ce<nia stacji Drogi Krzyżowej w 
pięknej kapliczce w Nowym Domu 
Sióstr. Potem nastąpiła benedyk- 
cja z Przenajśw. Sakramentem.

Serdeczne Gratulacje
Z niezmierną przyjemnością no­

tujemy fakt, że w tych dniach 
szczęśliwie przeżywają Złote Go­
dy swego pożycia małżeńskiego pp. 
Wincenty i Waleria Sadowscy. Jak 
każdemu wiadomo, p. Sadowski

pada w sali Rainbow Garden przy 
1425 W. 51st st. o godz. 8ej wie­
czorem. Komitet zabaw z zarzą­
dem zapraszają na tę zabawę 
wszystkich członków, przyjaciół i 
rodaków z Rabki i okolicy, ażeby 
raczyli przybyć na ten bal celem 
zapoznania swoich znajomych z 
parafii Rabki i okolicy. Komitet 
zabaw czyni wszystkie niezbędne 
przygotowania, ażeby przybyłych 
gości serdecznie przyjąć i ugościć, 
a również zabawić się przy dźwię­
kach orkiestry Polka-Tones. — A. 
Sutor, przew. zabaw; Jan Molek, 
prezes.

jest jeden z pionierów w parafii 
przez długi przeciąg lat był jeden 
z na j czynniej szych pracowników 
około dobra parafii, i długoletni 
członek Komitetu Kościelnego. O- 
becnie jest on jego Honorowym 
Członkiem. Zacnym Jubilatom 
składamy serdeczne gratulacje i 
jak najlepsze życzenia na przy­
szłość.

Srebrne gody pożycia małżeń­
skiego obchodzą państwo Wiktor 
i Rozalia Osowscy, dobrze znani 
przemysłowcy na Polonii. Im rów­
nież zanosimy szczere pozdrowie­
nia przy tej pięknej okazji i życze­
nia dalszych pomyślnych lat ra­
zem.

Przenieśli Się Do Wieczności
Brygida Szwejkowska, Franci­

szka Wojnarska, Helena Wolska, 
Marian Górecki, Henryka Kon­
dracki i Jan Merkwa.

Poszukiwania Osób 
Przez Amerykański 
Czerwony Krzyż

Am. Czerwony Krzyż zwraca się 
o podanie miejsca pobytu, lub o 
wiadomości o następujących oso­
bach, poszukiwanych przez rodzi­
ny w Europie:

Borsuk Mikołaj (Michał) i Bor­
suk Dymitr — poszukiwani przez 
Srokę Jana, — Czech Janina — 
przez Czech Stefanię, — Dąbek 
Marcel lub Dombek Marcel i Ma­
rianna — przez Dąbek Wiktora, — 
Fisher Ginda, Lia, Villay i Izrael 
— przez Kogan Lie, — Jasińska 
Anielą — przez Przywarową Bro­
nisławę, — Kopytko Dmytro i Mi­
chał — przez Gerych Dmytro, — 
Kramar lub Sromor, Catherine 
Kreher oraz Kreher Adam, Jakob 
i Filip — przez Shuster Jakuba, — 
Kruminis Julius i Petros przez 
Kruminis Joan asa, — Niemiera 
Władysław — przez Lewkowicz 
Stanisława, — Olszewski Józef — 
przez Pawelec Janinę, — Paluch 
Aniela, Kwaśna, Maria Zielińska, 
Paulina, Roman, Stanisław, Jan i 
Władysław — przez Paluch He­
lenę, — Poremba Józefa z domu 
Zysk oraz Dąbska Stefania z domu 
Zysk — przez Walanczuniena Wła­
dysława, — Rejch Władysław — 
przez Gazewskiego Władysława.— 
Skrzypiec Ann — przez Baszak 
Eugeniusza.

Wiadomości tyczące się tych o- 
sób kierować proszę na Foreign 
Inquiry Service Department of the 
American Red Cross, 529 South 
Wabash ave., Chicago 5, Ill., lub 
elefonując na W Abash 2-7850 ext. 

292,

Zosta ń a bon en t e m 
“Dz. Związkowego”, 
jeśli nim dotychczas 
nie jesteś.

* PRACA MĘSKA !★ PRACA MĘSKA
MACHINE OPERATORS

MUST BE CAPABLE OF MAKING MINOR REPAIRS 
ON PRODUCTION MACHINERY 

ELECTRICIANS
MUST BE FULLY QUALIFIED

Stockmen for Our Franklin Park 
Warehouse

"WE OFFER MERIT RAISES AND MANY OTHER BENEFITS" 
NO PHONE CALLS
MR. AL PARKER

HELENE CURTIS INDUSTRIES INC.
1556 NORTH KOSTNER AVE.

AUTO WRECKER
Want experienced man to rebuild 
standard automobile transmis­
sions. All bench work with top 
salary.

11840 So. Justine

STARSZEGO MĘŻCZYZNY 
Do nocnej pracy

Trochę doświadczenia do pracy 
w oranżerii pożądane.

WALLACE FLORAL CO. 
5744 Kerch eval Ave.

PAlisade 5-1700

k PRACA 2ENSKA !★ PRACA 2ENSKA

Expanding
National Furniture Manufacturer

ON NORTHWEST SIDE
HAS OPENINGS Blbf. J&;.

Comptometer Accounting Clerk
Must know all 4 positions on Comptometer 

With some accounting background.

JR. CORRESPONDENT
Must be able to compose own letters, handle customer phone 
contacts, be a good typist. Experience helpful.

CLERK I
Duties include sorting, filing and classifications. No typing 
essential.

DICTAPHONE SECRETARY
Light shorthand helpful; knowledge of transcriber with full 
secretarial functions.

I. B. M. KEY PUNCH OPERATOR
2 year experience essential on 024 and 056 with both Alpha 
and Numeric.

Pleasant Computable People
Company benefits. 37^2 hour week

Call

KILDARE 5-2300
Extension 25

POTRZEBA kobiety do zaopie­
kowania się chorą kobietą i lek­
kiej pracy domowej, pozostawać, 
ALbany 2-6145.

★ KOHTRAKTORZY I* KONTRAKTORZY

NEwcastle 1-7494

EDMUND
ORLIKOWSKI

KONTRAKTOR- BUDOWNICZY
Po Najniższe Ceny Za Pracę Wykonaną Przez 

Ekspertów, Wołajcie Na Ten Jeden Numer

ORLIKOWSKI
CONSTRUCTION CO.

20% ZNIŻKI
WSZELKIEGO RODZAJU PRZERÓBKI

BRONISŁAW ORLIKOWSKI właściciel 
Słuchajcie mojego programu w audycji dr. Sikory

Mieszkańcy Północnej a n . - — - — _
* Poh,^woo7c,t.?ttonT ABerdeen 4-2423 W dzień 

i wieczorami

POMOCNICY KUCHARZA 
Do rezydencyjnej dormitory w 
kolegium. Do ogólnego gotowa­
nia. Ze specjalnością pieczenia. 
12 miesięcy. Nowe urządzenia. 
Zapłata, pokój i wikt.
NATL. COLLEGE of EDUCATION 
2840 S. Sheridan Rd. Evanston 

BR 3-2330

Z Gminy 79 ZNP
Tow. Nowa Polska, Gr. 736 

ZNP urządza zabawę tanecz­
ną w sobotę 24go październi­
ka o godz. 8ej wieczorem w 
sali Kurland pnr. 2954 W. 25 
Place. Do tańca przygrywać 
będzie doborowa orkiestra.

Energiczny komitet pod 
przew. p. Wł. Król oraz pre­
zes p. Mieczysław Rybski ro­
bi wszelkie starania, ażeby 
wszystkich uczestników za­
bawić jak najlepiej. Równo­
cześnie zapraszamy delega­
tów i delegatki z Gminy 79 
N. P. oraz Związkowców i 
Związkowczynie z poszcze­
gólnych Grup przynależnych 
do Gm. 79ej i wszystkich przy­
jaciół do licznego przybycia 
na zabawę. — M. Rybski, pre­
zes; Wł. Król, przew.; Anto­
ni Posłuszny, sekr.

PROWADZI PARADĘ W NEW 
YORKU.—Słynną paradę w Dzień 
Pułaskiego na Fifth Ave. w New 
Yorku prowadzi) na czele 2-letni 
Michałek Mikulak, który szedł 
przed orkiestrą, zwracając na sie­
bie powszechną uwagę. W Para­
dzie wcięło udział ponad 100,000 
uczestników-

CLERK - 
TYPISTS

COMPLETE
INSURANCE PROGRAM

Planned Salary Increases and 
Other Attractive Benefits.

Free Parking and
Transportation Facilities. 

Recreational Facilities 
For Lunch.

FOR INTERVIEW CALL
NATIONAL 2-7080

WESTINGHOUSE 
CREDIT CORP.

3410 NO. HARLEM

Młodych 
Dziewcząt 

Kobiet
Na 1-szą i 2gą zmianę

DOŚWIADCZONYCH
Przy Multiple Coil, Winding, 

Pulling, Connecting 
and Laminating.
STAŁA PRACA

PRACA OD SZTUKI

1725 W. North Ave.
EVerglade 4-6060

Nurses 
Operating Room

NEEDED IMMEDIATELY 
for the new

EVELETH FITZGERALD 
COMMUNITY HOSPITAL 

Positions offered are above aver­
age salary, good fringe benefits, 
which include: vacations, and sick 
leave. Pleasant living area. Please 
phone SH 9-1950 or write the 
above hospital. Attn, to

MR. ROBERT E. FAEHM 
Administrator 

EVELETH. MINNESOTA
ASYSTENTKA 
BUCHALTERA

Musi mieć trochę doświadczenia. 
Doświadczenie przy maszynie bu- 
chalteryjnej pożądane.

5 dni w tygodniu. 
Zgłoszenia 

MRS WALTERS 
East Levden High School 

3400 ROSE STR.
FRANKLIN PARK 

GL. 1-1710
KOBIETY doświadczonej w szy­
ciu wewnętrznego wyścielania 
trumien. Częściowy lub pełny 
czas. 1439 N. Ashland. EVerglade 
4-3860.

k DO WYNAJĘCIA
PRZYJMę na mieszkanie męż­
czyznę lub kobietę. 2637 W. Wal­
ton, 2-gie piętro.
JASNE 4 pokoje, dekorowane, — 
ogrzewane. 1253 N. Oakley, 3cie 
piętro, zgłoszenia Isze piętro.
4 POKOJE, nieogrzewane, w tyle, 
łazienka, gorąca woda, 1751 W. 
Crystal, EVerglade 4-5596._____

kRUMMAGESALE
RUMMAGE SALE, środa, 21-go 
października. St. James Church, 
6550 N. Rockwell, 9 rano — 2-ej 
po poł.

k KSIĄŻKI

Bóg Moją 
Miłością 

Zbiór Nabożeństw
1 Pieśni na wszystkie 

uroczystości 
Kościelne w roku.

DUŻY DRUK. 
ZŁOCONE BRZEGI

Cena $2.50 i $3.00
W płóciennej W oprawi* 

oprawie skórzanej

Tę Książkę do Nabożeń­
stwa zamawiać można:

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY 

1201 Milwaukee Avenue 
Chicago 22, Illinois 

(Na C. O. D. książek 
nie wysyłamy

SENNIK! SENNIK! 
Nowoczesny Sennik 

Persko-Egipski 
Wyjaśnia ponad 1,000 

snów!
orai

w tej samej książco 
PRAWDZIWE 
PROROCTWA 

MICHALDY 
Królowej te Saby 

czyli 
SYBILLA

oraz przepowiednie
KSIĘDZA MARKA 

WERNYHORY t Inny eh 

CTXS1'25
Wrat i Przesyłką Pocztową

Dziennik 
Związkowy 

1201 MILWAUKEE AVŁ 
Chicago 22 UL

NA C. O. D.
KSIĄŻEK NIE WYSYŁAMY

Jeszcze Jest Do 
Nabycia 

KALENDARZ 
ZWIĄZKOWY 
Na 1959 Rok 

który zawiera 
pytania i odpowiedzi do 

Egzaminu Obywatelskiego 
Cen. 5^.50

Zamówienia kierować: 

Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Avenue 

Chicago 22. Illinois 
(Na C.OJ). ule wys-łamyi

ŚMIECH!
HUMOR! 

SATYRA! 
“Serdeczna książka 

w błękitnym kolorze" 
... mówi, o niej krytycy 

RADIOWE 
IGRASZKI 

MARKA GORDONA 
Cena S3 

około 300 stron
Zamówienia Kierować: 

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY 

1201 Milwaukee Avenue 
Chicago 22. O linia 

(Na COD Książek 
nie array tamy)

POPIERAJCIE tych, którzy ogła­
szają się w Dzienniku Związkowym

RYNNY, KOMINY 
I DACHY

Płaskie i spadzisto, zakładanie 
naprawianie i krycie smołą.

KOMINY, budujemy, reperu­
jemy i fugujemy.

RYNNY zakładamy, lub stare 
naprawiamy, malujemy na ae* 
wnątrs. Wewnątrt pokrywamy 

smołą.
Robota gwarantowana i aseku­
rowana. Otwarte codziennie, 
wieczorami, nocami i w nieds.

LAwndale 1-6047

CIEŚLA 1 generalny Kontraktor 
wykonuje wszelkie przeróbki, na­
prawy oraz buduje nowe domy po 
cenach zniżonych. Załatwia kre­
dyty na łatwe spłaty Robotnicy 
unijni — ubezpieczeni. Proszę 
wołać HU 6-3247 — Szczep aniec 
Frank.

★ DACHY
ROOFING

Wszystka praca gwarantowana. — 
W pełni asekurowani Eksperci Mie­
szkania. Strome dachy, naprawy i 
Instalowanie nowych. Używamy 
najlepszych materiałów Telefonuj­
cie codziennie, a nawet w niedziel* 
po dobra porad* I bezpłatna obli­
czenia.

ROckwell 2-8778

★ DOMY
PRAWDZIWA WARTOŚĆ 

Cena Zniżona $6,000
Dochodowa posiadłość 1x5 pokoi, 
2 sypialnie, 2x4, 2 sypialnie w ka­
żdym i 1 skład, blisko kościołów, 
szkoły i parku, 6855 W. Addison, 
cena Iow 40’s. Telefonować po 
umówienie sie do:
ALBERT J. SCHORSH & SONS, 

6714 W. Belmont 
MUlberry 5-4840

NASSAU BLISKO NAGLE 
6-cio letni nowoczesny Cape Cod mu­
rowany dom. Cały face bnck. Duży 
narożnik. 3 sypialnie, 1% taielkowej 
łazienki, gazowe ogrzewanie, muro­
wany garaż. Ładnie landscaped. Bli­
sko szkół, kościołów, transportacjL 
Mr. Johnston.

BAIRD & WARNER 
5325 W. Devon, NEwcastle 1-9100

8 POKOJOWA REZYDENCJA 
fumesem olejem ogrzewanie, 
podwójm parcela, narożnik.

BECK REALTY
3858 W. NORTH AVE.

BElmont 5-2252
2 MIESZKANIOWY 

DREWNIANY
mała wpłata, automatyczne ogrze­
wanie, w doskonałym stanie, bli­
sko transportacji, szkół i zakupów.

3315 W. 83rd Place 
GROvehill 6-7183.

★ Domy Poza Chicago
PATRZCIE!

PEŁNA CENA *4,500 KUPI 
20 AKRÓW DOBREJ ZIEMI

Duży 4 pokojowy farmerski dom w 
Medaryville, Indiana. Zamienimy aa 
cokolwiek wartościowego, albo po- 
dzielimy grunt stosownie do życzenia.

Telefonować Mr. Schatte
Kildare S-4902

★ INTERESY_ _ _ _ _ _ _ _ _
TRUCK STOP RESTAURANT

Moneymaker for years. Building 
and business for $15,500. Half 
cash will handle. Bulding and 
equipment or sell equipment and 
lease building on highway 66A.

LITTLE JOE’S TRUCK STOP 
Wilmington, DI.

Deal with owner on premises.

SKŁAD do wydzierżawienia a 
bezmentem 18x72, parą ogrze­
wany. Nadaje się na każdego 
rodzaju interes lub lekką pro­
dukcję. Zgłosić się pod 1435 N. 
Ashland Ave., telefonować EVer­
glade 4-2774 lub ARmitage 6-1823.

UWAGA KRAWCY
Zakład krawiecki do sprzedania 
dużo nowej i starej roboty.

1104 N. Ashland Ave.
HUmboldt 6-7498

Year around moneymaker 
business

Sacrifice $1,500 cash 
Rent *200 per month

FRUIT MARKET and hot dog stand. 
Established 15 years. On Sheriidan Rd. 
at Belvedere St., Waugekan, Ill.

Phone owner anytime 
ONUrio 2-7790

Tavern and Building, 2 Extra Lota 
7t4 room apt. upstairs, 24 stools, equip­
ment and fixtures like new, good busi­
ness. Sam* location for 12 yean. — 
Owner will sacrifice for quick Ml*. 
Moving out of Stat*. Call Saturday or 
Monday after 10 A. M.

TO 3-0713
6139 W. Roosevelt Rd., Cicero, HL
TAWERNA na sprzedaż lub do 
wynajęcia 6148 Milwaukee Ave. 
ROdney 3-9783.

★ CZARNA ZIEMIA
CZARNA ZIEMIA. 10 buszłi $4.00: 
20 buszli $6.50. Blshon 7-46M

Czytajcie Dzień. Związkowy
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Ważne Zmiany w Obowiązującej 
Ustawie Imigracyjnej
Nowe Ułatwienia w Zakresie Sprowadzania 

Rodzin
Polski Komitet Imigracyjny 

w New Yorku zwraca uwagę 
wszystkim osobom, które są 
zainteresowane sprowadza­
niem do Stanów Zjednoczo­
nych najbliższych członków 
rodzin — na zmiany w obo­
wiązującej ustawie imigra­
cyjnej, jakie zostały uchwalo­
ne na ostatniej sesji Kongre­
su i przeszło miesiąc temu 
weszły w życie.

Ogólnie biorąc, zmiany te 
wprowadzają dalsze ułatwie­
nia w łączeniu rodzin, i to za­
równo w odniesieniu do ro­
dzin obywateli amerykańs­
kich, jak i legalnych rezyden­
tów tego kraju.
Poprawki

W rezultacie uchwalonych 
na wniosek Kongresmana 
Waltera poprawek, usta'wa 
imigracyjna przewiduje obec­
nie następujące pierwszeń­
stwa (priorities) rodzinne:

Małżeństwa i dzieci (do lat 
21) obywateli amerykańskich 
mogą imigrować poza nor­
malną kwotą;

Nieżonaci synowie i nieza­
mężne córki (pełnoletni) po­
wyżej lat 21, obywateli ame­
rykańskich — korzystają z 2- 
go pierwszeństwa (nowe po­
stanowienie) ;

Rodzicom obywateli rezy­
dentów przysługuje tak samo 
2-gie pierwszeństwo;

Małżonkowie i dzieci rezy­
dentów korzystają z 3-go pier­
wszeństwa ;

Bracia i siostry obywateli 
amerykańskich wraz z ich 
małżonkami i dziećmi (nowe 
postanowienie) korzystają z 
4-go pierwszeństwa;

Żonaci synowie 1 zamężne 
córki obywateli amerykańs­
kich wraz z ich małżonkami 
1 dziećmi również korzystają 
z 4-go pierwszeństwa (nowe 
postanowienie).
Długotrwałe Zabiegi

Uchwalone przez Kongres 
zmiany są wynikiem długo-

Dyrektor wydziału fizyczne­
go Laboratorium Atomowego 
w Argonne—dr. Morton Ha- 
mermesh zaliczył czerwone 
Chiny do narodu o wielkiej 
przyszłości na polu energii 
atomowej.

Dr. Hamermesh nazwał 
czerwone Chiny “młodym na­
rodem w świecie nowoczes­
nych narodów’ i dodał, że Chi­
ny idą obecnie naprzód rów­
nocześnie na wielu polach. Z 
całą pewnością Chiny stawia­
ją “duże kroki” na polu roz­
woju energii atomowej—po­
wiedział dr. Hamermesh.

Ostrzegł on, że sytuacja na 
tym polu rozwija się w takim 
kierunku, iż można już dzisiaj 
przewidywać taką możliwość, 
że w przyszłości Rosja i Sta­
ny Zjedn. będą m usiały połą­
czyć w zgodzie swe wysiłki, 
aby wspólnie dotrzymać kroku 
Chinom w ich osiągnięciach 
na polu energii nuklearnej.

trwałych zabiegów wielu or­
ganizacji amerykańskich. M. 
in. Polski Komitet Imigracyj­
ny w New Yorku, na ostatnich 
dwóch sesjach K o ng r e s u 
przedkładał dokładnie umo­
tywowane memoranda, wska­
zujące na niebezpieczeństwo 
rozdzielania rodzin (naprzy- 
kład bracia, siostry i ich ro­
dziny) i to szczególnie w od- 
niesienu do krajów, znajdują­
cych się pod dominacją komu­
nistyczną, gdzie polityka pa­
szportowa zależna jest nieraz 
od kaprysu czynników admi­
nistracyjnych.

Wprowadzone zmiany spo­
wodują szereg przesunięć w 
ramach istniejących kwot, 
przyspieszając imigrację nie­
którym — nowym kategoriom 
rodzinnym — i jednocześnie 
przedłużając nieco okres cze­
kania na kwocie tym wszyst­
kim, którym nie przysługuje 
żadne tak zwane “priority”.
Poza Normalną Kwotą

Kongres przyznał również 
pewną ilość wiz poza normal­
ną kwotą dla osób, które są 
objęte 2, 3 albo 4 “priority” — 
pod warunkiem, że zarejestro­
wały się na emigrację przed 
31 grudnia 1953 roku 1 poda­
nia na ich sprowadzenie zo­
stały zatwierdzone przez “Im­
migration Service” przed 1 
stycznia, 1959.

Z przywileju tego skorzysta 
znikoma ilość Polaków, nato­
miast Włosi, którzy przepro­
wadzili w tej sprawie olbrzy­
mią kampanię, będą mogli 
wkrótce sprowadzać — poza 
normalną kolejką imigracyj­
na — blisko 30 tysięcy człon­
ków rodzin, czekających na 
emigrację.

Polski Komitet Imigracyj­
ny (25 St Marks Place, New 
York, 3, N.Y.), udzieli chęt­
nie wszystkim zainteresowa­
nym szczegółowych informa­
cji w wyżej wymienionych 
sprawach.

O ile zaś chodzi o Rosję, to 
zdaniem dr. Hamermesha jest 
ona na przedzie przed Stana­
mi Zjedn. odnośnie osiągnięć 
na polu rakiet kierowanych, 
ale nie jest na przodzie na po­
lu czystej fizyki.

Stany Zjedn. są w tyle za 
Rosją o ile chodzi o rakiety 
kierowane dlatego tylko, bo za 
mało amer. czołowych fizyków 
było zatrudnionych w tej dzie­
dzinie. Jeśli Stany Zjedn. bę­
dą chciały wyprzedzić Rosję 
na polu rakietowym, to muszą 
tylko więcej czołowych swych 
fizyków przerzucić do tej dzie­
dziny pracy.

Zdaniem dr. Hammermesha 
Stany Zjedn. nie poszły tak 
daleko, jakby to pójść mogły 
w pracy nad rozwojem energii 
nuklearnej dla celów pokojo­
wych.

Powodem tego jest brak do­
statecznego zainteresowania 
w tym kierunku.

Unia Uchwala 
$100,000 Dla 
Strajkujących

United Steelworkers of 
America, której członkowie 
znajdują się obecnie na 
strajku otrzymać ma dar w 
postaci 100,900 dolarów od 
AFL-CIO Building Service 
Employees Inter national 
Union.

William L. McFetridge, pre­
zydent Unii, która głosowała 
za darem tym, oznajmił że 
przeprowadzono to na podsta­
wie głosowania Rady Egze- 
kutywnej Unii na posiedze­
niu które odbyło się w Hotelu 
Sherman — celem udzielenia 
pomocy dla strajkujących ro­
botników stalownianych.

Zebranie Zarządu 
Wydz. Kongresu 
Polonii Amer.

Dziś wieczorem o godz. 8ej 
odbędzie się zebranie Zarządu 
Wydziału Kongresu Pol. A- 
merykańskiego w Domu Wy­
działu pnr. 1838 W. Division 
ul.

Obecność wszystkich urzęd­
ników jak i przewodniczą­
cych Komitetów pożądana. — 
Kongresman Roman Puciński, 
prezes; Henryka Grajewska, 
sekr. koresp.

Plan Urządzenia 
Przyjęcia w Dniu OZN

W dniu Org. Zjednoczo­
nych Narodów, 26 październi­
ka planowanem jest w Chica­
go urządzenie wielkiego przy­
jęcia z tejże okazji. Przyjęcie 
to ma się odbyć w sali Bal 
Tabarin w hotelu Sherman.

Na czele Komitetu Honoro­
wego, do którego należy 100 
wybitniejszych osób z Chica­
go stoi jako przewodniczący 
honorowy, Mayor Daley.

Przewodniczącym jest Pat­
rick H. Hoy a współprzeodni- 
czącą Edith S. Sampson. 
Głównym mówcą będzie 
Philip Klutznick. Uhonoro­
wanym również zostanie 
Richard Jones, który ostatnio 
powrócił ze swego stanowiska 
jako Ambasador Stanów 
Zjedn. do Liberii.

Klutznick i Jones są dworna 
z siedmiu Chicagowianów, 
którzy byli członkami Org. 
Zjednoczonych Narodów na 
generalnem zebraniu tejże or­
ganizacji.

Mistrzem ceremonii na 
przyjęciu ma być Frank Rey­
nolds.

Koniec Czasu 
Letniego 
w Chicago

Okres 6-miesięczny t. zw. 
czasu letniego zakończy się w 
nocy z soboty na niedzielę, kie­
dy to zegary cofnąć trzeba bę­
dzie o jedną godzinę wstecz, 
co przywróci jedną godzinę 
dodatkowego wypoczynku, — 
jaką straciliśmy podczas wio­
sny, kiedy to zegary posunię­
te zostały o godzinę naprzód.

Zmiana ta przywróci nas do 
tak zwanego centralnego cza­
su — central standard time.

W tym roku nie tylko mia­
sto Chicago, lecz wszystkie in­
ne miasta stanu Illinois, — 
w których czas letni obowią­
zywał, będą musiały wrócić 
do czasu normalnego w tę nie­
dzielę, do czego wiele z miast 
w latach poprzednich nie po­
trzebowało się stosować.

Stanie się to dlatego, ponie>- 
waż uchwalone podczas osta­
tniej sesji legislatury stano­
wej nowe prawo ustala czas 
leftii na terenie całego stanu 
w okresie od ostatniej niedzie­
li kwietnia—do ostatniej nie­
dzieli października.

5-Letni Chłopiec 
Upił Się i Zmarł

W piątek w nocy w szpitalu 
MacNeal w Berwyn zmarł w 
boleściach 5 lat liczący chło­
piec, Kenneth Caffey z pnr. 
Ill Hayes, La Grange. Chło­
piec przywieziony tam został 
w tymże samym dniu przez 
Williama Caffey, ojca jego, z 
zawodu dozorcy domowego, 
który znalazł w czwartek 
dziecko pijane po wypiciu ¥b 
kwarty wódki. Butelka z 
wódką znajdowała się pod 
siedzeniem auta, — dziecko 
bawiąc się w aucie swego ojca 
butelkę znalazło i zawartość 
jej wypiło.

Widząc dziecko śpiące i z 
objawami upicia się, William 
Caffey ułożył je do łóżka, a 
gdy chłopiec czuł się nastę­
pnego dnia gorzej, zawiózł go 
do szpitala, gdzie chłopiec 
zmarł. Policja w La Grange 
przeprowadza w tej sprawie 

| śledztwo.
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SKUTKI STRAJKU. — Pasażerowie statku Cristoforo Colombo 
pnyrląda się i pokładu wielkiej kupie specjalnych sań do pne- 

wożenia towarów na okręt, które leżą bezczynnie z powodu straj­
ku robotników portowych.

Chiny Mają Wielką Przyszłość
Na Polu Energii Atomowej
Tak Twierdzi Amer. Uczony Dr. Hamermesh, 

Przewidując, Że w Przyszłości Rosja i Sta­
ny Ziedn. Będą Musiały Zgodnie Połączyć 
Swe Wysiłki, Aby Sprostać Chinom w Tej 
Dziedzinie ,

Sprzeczne Oceny Skuteczności Kar 
Więzienia Dla Krewkiej Młodzieży 
Młodzieży Chorej Na Skłonność Do Popełnia­

nia Przestępstw Nie Można Leczyć Wię­
zieniem—Powiedział Prof. Shireman

Dwaj eksperci, a mianowi­
cie sędzia Sądu Municypalne­
go Irxing S. aLnedsman i 
profesor Uniwersytetu Chica­
go Charles Shireman wyrazi­
li sprzeczne z sobą poglądy co 
do skuteczności umieszczania 
młodzieży w więzieniach za 
różne przestępstwa.

Sędzia aLndesman br o n i ł 
swej polityki skazywania mło­
dzieży na więzienia od 1 do 
60 dni, twierdząc, że więzie­
nie działa jednak odstrasza­
jąco na młodzież. Twierdził 
on, że z tych młodzieńców, — 
których skazał na więzienia i 
oni kary odcierpieli, to zniko­
my tylko procent wrócił na 
drogę przestępstwa. Nato­
miast Charles Shierman, pro­
fesor kontroli przestępczości i

domów poprawczych, dowo­
dził, że posyłanie młodzieży 
do więzień jest “bardzo nie­
bezpieczne”.

Jego zdaniem przez karanie 
więzieniem ponosi się ryzyko 
wyrabiania w młodzieży jesz­
cze większej skłonności do 
przestępstw i wrogości do nor­
malnego otoczenia.

Młodzieży chorej na skłon­
ność do popełniania prze­
stępstw nie można leczyć wię­
zieniem — powiedział prof. 
Shireman.

Obaj eksperci w tej dzie­
dzinie młodzieżowej zgodni 
byli w ocenie, że jednak amer. 
instytucje karne dla młodzie­
ży nie mają odpowiednich pro­
gramów i urządzeń popraw­
czych i wychowawczych.

Drużyna No. 100 Skautingu Na 
Trójcowie Obchodzi 30-to Lecie

Mija obecnie lat 30 kiedy to 
na terenie okolicy Trójcowa 
powstała Drużyna Skautingu 
Amerykańskiego, która wten­
czas otrzymała urzędowy Nu­
mer 100.

Założycielem tejże drużyny 
był Brat Norbert C.S.C., który 
był pierwszym skautmistrzem 
tejże drużyny.

. Drużyna ta która do dzi­
siejszego dnia skupia się w 
salach Tow. Najśw. Imienia 
przy Wyższej Szkole św. Trój­
cy, 1443 W. Division St., jest 
zaliczana do najstarszych dru­
żyn, które z powodzeniem ist­
nieją bezustannie przez taki 
długi okres czasu. Obecnym 
skautmistrzem tejże drużyny 
jest p. William Wember.

Historia tejże drużyny opie­
wa, że kiedyś ta drużyna by­
ła podzielona na trzy wydzia­
ły, czyli na Wydział Skautów 
Morskich Numer 5-100, na 
tak zw. Roving Crew 8-100 i 
na drużynę młodszych skau­
tów czyli tak zw. Cub Pack 
3-100.

Uroczystość 30-lecia uwień­
czona będzie stosownym pro­
gramem skautowym w nie­
dzielę, 25 października, który 
to program zapoczątkowany 
będzie po Bożemu Uroczystą 
Mszą św. Dziękczynną, która 
będzie odprawiona przez Ks. 
Jana Winiarskiego, C.S.C. o 
godzinie 12-tej w południe, 
poczym odbędzie się program 
jubileuszowy w salach kafete­
rii Wyższej Szkoły św. Trójcy.

Udział w uroczystościach 
jubileuszowych zapowiedzieli 
członkowie tejże drużyny od 
przeszło trzydziestu lat. 
Komitet

Komitet Jubileuszowy two­
rzą: Ks. Jan Winiarski, C.S.C., 
Kapelan; Brat Norbert, C.S. 
C., Jan Wójcik, przewodniczą­
cy; Kazimierz Blazek, współ­
przewodniczący ; Jan Janas, 
Przewodniczący Komitetu Bi­
letów ; Edward Dziewulski, 
Przewodniczący Kom. Progra­
mu i Publicystyki; Aleksander 
Pestrak, oraz Mieczysław To­
maszewski i Tadeusz Toma­
szewski.

NA CZEŚĆ PREZYDENTA MEKSYKU. — Zdjęcie przedstawiał scenę z przyjęcia w Białym Domu 
na cześć prezydenta Maksy ku Adolfo Lopez Mateos. Stoją.od lewej: Pani Eisenhower, prez. Mateos, 
żona prez. Mateos, prez. Eisenhower i córka prezydenta Meksyku.

Od Wódki — Rozum Jest Krótki 
a Od Piwa—Łeb Się Kiwa
Ciekawy Eksperyment Profesora w Zakresie 

Jazdy Autem Po Pijanemu
Ciekawy eksperyment jaz­

dy autem po pijanemu prze­
prowadził onegdaj w labora­
torium w Fort Sheridan, przy 
pomocy trzech żołnierzy, z 
których jeden wypił 10 uncji 
wódki, drugi 5 uncji, a trzeci 
8 blaszanek (butelek) piwa.

Uraczeni tak żołnierze pod­
dani zostali, przy pomocy od­
powiednich aparatów i pod 
kierownictwem prof e s o r a 
Roberta Brokensteina, kie­
rownika szkoły policyjnej w 
stanie Indiana — probom jaz­
dy po pijanemu.

Rezultat był bardzo smu­
tny, albowiem w krótkim 
czasie spowodowali oni pięć 
poważnych wypadków samo­
chodowych.

Oczywiście nikt nie został 
zabity, albowiem wypadki te 
zdarzyły się w laboratorium 
teoretycznie.
Jak Jechał Pijany

Nikt nie został też areszto­
wany, bowiem grupa człon­
ków policji drogowej stanu 
Illinois, która przypatrywała 
się tej jeździe po pijanemu, 
zdawała sobie sprawę, iż jest 
to tylko eksperyment, który 
ma służyć policji i sędziom za 
podstawę przy aresztowaniu 
pijanych lub też podpitych 
szoferów i rozstrzy g a n i u 
spraw ich w sądach.

Żołnierza, który wypił 10 
uncji wódki (100 proof) i — 
jak wszystko na to wskazy­
wało był naprawdę pijany — 
popełnił błąd który napewno 
spowodowałby wypadek. 
Okazał on przy tern decydują­
ce osłabienie orientacji w 
okolicznościach ’ wymag a j ą- 
cych szybkiej decyzji automo- 
bilisty.
Jak Jechali Podchmieleni

Pozostali dwaj żołnierze 
(ten, który wypił 5 uncji 
mocnej wódki jak również i 
ten, który wypił 8 blaszanek 
piwa) aczkolwiek nie byli zu­
pełnie pijani, to jednak oka­
zali w demonstracjach takie 
same osłabienie orientacji, jak 
i żołnierz pierwszy.

Prócz tego — ten o pięciu 
uncjach wódki — zdawał się 
zupełnie ignorować reguły 
bezpieczeństwa jazdy i popeł­
nił cztery błędy, a ten — po 
ośmiu puszkach piwa — do­
znał także lekkiego osłabienia 
wzroku, opóźnienia w podej­
mowaniu szybkich decyzji i 
popełnił pięć błędów.

Eksperyment wykazał, iż 
jazda nie tylko po pijanemu 
ale w stanie podpitym jest 
rzeczą niebezpieczną i nie- 
tylko poważne szkody ma­
terialne spowodować może, 
ale nawet życia niejednego 
pozbawić.

Fatalne Zderzenie Się Trzech Aut
Zabitym Został Jan Talkowski a 3 Inne Osoby 

Są Ranne
W piątek u zbiegu ulic 

Cicero i Archer ave. doszło 
do fatalnego zderzenia się z 
sobą trzech aut. Na auto, któ­
rym kierował Jan Talkowski, 
lat 46, z 8118 46-a ulica, 
wpadło na jezdni mimo czer­
wonego światła, inne auto. 
Jak się okazało kierowca tego 
auta, 35 lat liczący, James 
Wheeler, zam. pnr. 10 Garden 
dr., La Grange Park, znajdo­
wał się w stanie podchmielo­
nym. Auto jego uderzyło w 
bok auto Talkowskiego, przez 
co to wpadło na trzecie z ko­

lei auto, prowadzone przez 
Louisa Robinsona, lat 60, z 
1430 E. 68-a ul.

W wyniku tego fatalnego 
zderzenia się 3 aut, Talkow­
ski poniósł śmierć na miejscu, 
Robinson i Wheeler zaś od­
wiezieni zostali do szpitala 
Holy Cross. Wheeler został 
obwiniony o spowodowanie 
całego wypadku. Policja ob­
winia go o jazdę w stanie nie­
trzeźwym, zbyt wielką szyb­
kość i przejechanie czerwone­
go światła. Rozprawa ma się 
odbyć w dniu 16 listopada.

Nowa Metoda Wykrywania Choroby 
Oka Przy Pomocy Fal Dźwiękowych 
Odpowiedni Aparat Był Pokazany w Palmer

House Podczas Konwencji Lekarzy Specja­
listów w Chorobach

Dźwięki niedosłyszalne u- 
chem ludzkim będą użyte ja­
ko nowe środki wykrywania 
takich drobnych wad i uszko­
dzeń oka, które nie są do roz­
poznawania przy użyciu zwy­
kłych dotychczas stosowanych 
metod.

Temu zagadnieniu nowej 
metody wykrywania tych 
drobnych wad i uszkodzeń oka 
jest poświęcona wystawa w 
Palmer House, gdzie odbywa 
się obecnie 64-ta roczna Kon­
wencja Amer. Akademii Nauk 
o oku, uchu i gardle. W tej 
konwencji bierze udział oko­
ło 3,000 lekarzy specjalistów 
z zakresu chorób oczu, ucha i 
gardła.

Sobota, 24 Paźdz.
Oddział 64ty Zw. Młodzieży Pol­

skiej na Ziemi Washingtona urzą­
dza Bal “6 th Annual Halloween 
Masquerade”, dnia 24go paździer­
nika o 8ej wieczorem w sali Co­
lumbia Hall, 1700 West ..8th St 
Muzyka polska. Wszyscy koledzy i 
koleżanki jak i goście są proszeni 
na ten bal. — Ludwik Orawiec, 
prezes; Tad. Furmanik, sekr. prot.

Czytając “Dziennik Związ 
kowy" dostajecie co dzień naj 
świeższe wiadomości z całego 
świata.

Oczu, Nosa i Gardła
Dr Gilbert Baum, objaśnia­

jąc działanie i zastosowanie 
tego nowego aparatu, powie­
dział, że daje on radarowy o- 
braz na ekranie zniekształceń 
i uszkodzeń oka, dotąd niczym 
nie odkrywalnych.

Aby dostać taki “o b r a z” 
pacjent musi włożyć głowę do 
gumowej maski, znajdującej 
się w zbiorniku ze słoną wo­
dą. Wtedy dźwięki wysoce 
częstotliwe przenikają wodę 
słoną i odbijają się w oku pac­
jenta w różnie zagłębionych 
falach, które są przerzucane 
na ekran odpowiednimi apa­
ratami elektronowymi.

' W ten sposób te fale dają 
na ekranie “wgłębienia” naj­
mniejsze oka, czyli jego wady 
i zniekształcenia nawet z tyłu 
oka, co przy pomocy świetl­
nych instrumentów dotąd nie 
mogło być widziane.

W ten sposób można zbadać 
tworzenie się wrzodów i naro­
śli zagrażających wzrokowi. 
Gdy więc zawczasu można 
zbadać i usunąć w drodze ope­
racji takie początkowe nowo­
twory na oku, to uniknie się 
potem konieczności usuwania 
całego oka, — aby ratować 
wzrok w drugim zdrowym 
drugim oku, jak to się dotąd 
praktykowało w medycynie.

I........  ...... . -

Z Polityki
Kandydat 
Na Gubernatora

Stephen A. Mitchell, były 
przewodniczący krajowego ko­
mitetu Partii Demokratycz­
nej, adwokat chicagoski, ogło­
sił w niedzielę w Peoria, iż po­
stanowił zabiegać o nominację 
swej partii na gubernatora 
Stanu Illinois w wyborach, ja­
kie odbędą się w przyszłym 
roku.

Ogłaszając swą kandydatu­
rę na najwyższy urząd w sta­
nie, Mitchell wezwał wybor­
ców do powstania przeciw li­
derom partii w Chicago i rów­
nocześnie wyzwał ■•gubernato­
ra Strattona do podjęcia na­
tychmiast badań struktury 
podatkowej w stanie, zgodnie 
z uchwałą ostatniej legislatu-

Samochód Uderzył w Tył Autobusu 
CTA, Raniąc Przy Tym 9 Osób

jy.
Mitchell powiedział, iż dla­

tego kandydaturę swą ogłosił 
w Peoria, w głębi stanu, po­
nieważ demokraci w głębi sta­
nu nie są zależni od chicago- 
skiego kierownictwa partii. 
Dodał on przy tern, że nie wy­
cofa się z kampanii bez wzglę­
du na to ilu będzie kandyda­
tów i jacy w prawyborach 
partii.

XXX
Kandydat 
Na Prezydenta

Do Chicago zawitał w po­
niedziałek gubernator stanu 
California, Edmund G. Brown, 
który dał już przed tern do 
zrozumienia, iż zamierza prze­
prowadzić kampanię wśród 
demokratów, celem zdobycia 
dla siebie nominacji na pre­
zydenta z ramienia Partii De­
mokratycznej w roku przy­
szłym.

Brown ma przeprowadzić w 
tej sprawie rozmowy najpierw 
z mayorem Daley, potem z by­
łym gubernatorem stanu Illi­
nois, dwukrotnym kandyda­
tem demokratycznym na pre­
zydenta, Adlai Stevensonem 
i po drodze — zatrzyma się w 
St. Louis na obiad i rozmowę 
z byłym prezydentem Truma- 
nem. x x x 
Gub. Rockefeller 
w Chicago

W poniedziałek zawitał do 
Chicago gubernator stanu 
New York, Nelson A. Rocke­
feller, który prowadzi już 
otwartą kampanię o zdobycie 
nominacji na prezydenta Sta­
nów Zjednoczonych z ramie­
nia Partii Republikańskiej.

Zabawi on w Chicago dwa 
dni, badając nastawienie poli­
tyczne republikanów — co do 
kandydatury Wiceprezydenta 
Nixona.

Znawcy podkreślają, że 
Rockefeller znajdzie w Chica­
go dość silne nastawienie par­
tii na kandydaturę Nixona.

W czasie swego tu pobytu, 
będzie on — między innymi, 
także gościem—Young Repu­
blican Organization of Cook 
County, gdzie wygłosi prze­
mówienie.

Ze źródeł miarodajnych wy­
chodzą wieści, iż starszym lo­
kalnym działaczom republi­
kańskim — nie przypada do 
smaku akcja młodych republi­
kanów w tej sprawie.

Gwardia Wybrzeżna 
Ratuje z Wody

Członkowie Gwardji Wy- 
brzeżnej wyratowali w czwar­
tek z jeziora 18 lat liczącego 
Steve Zarlenga z 1304 W. 96-a 
ulica oraz 19-letniego Ralph 
Graver z 1827 60-a ulica, 
Cicero.

Obaj znajdowali się w hy- 
droplanie własnej roboty u 
wylotu 63-ej ulicy, gdy nagły' 

: podmuch wiatru przewrócił 
hydroplan i tak Zarlenga jak 

I i Graver znaleźli się w przy- 
! musowej kąpieli, w wodzie, 
i Żaden z nich nie odniósł w 
■ wypadku tym najmniejszej 
i rany. ' |

W niedzielę 9 osób zostało 
arnnych, gdy samochód kie­
rowany przez 21-letniego Ed­
warda Andrusa, pnr. 2305 
Estes Ave., najechało z tyłu 
na autobus CTA, który za­
trzymał się na przystanku, 
aby zabrać oczekujących pa­
sażerów.

Po uderzeniu w autobus sa­
mochód kierowany przez An­
drusa odbiwszy się pojechał 
w południowo-zachodnią stro­
nę, uderzając jeszcze w drugi 
samochód, kierowany przez 19 
letnią Karen Andersen, aż 
wreszcie zatrzymał się na ... 
drzewie.

W samochodzie And r u s a 
siedziało 5 dzieci. Jedno z 
nich, a mianowicie 10-letnia 
Mary E. Kirksick, pnr. 7147 
McAlpin Ave., tak silnie ude­
rzyła głową w szybę fronto­
wą samochodu, że szybę tą 
rozbiła i głowa jej wyszła 
przez szybę wraz z szyją na 
drugą stronę.

W akcji ratunkowej pomo­
gła panna Andersen, która po 
uderzeniu w jej samochód za­
raz się zatrzymała i ostrożnie 
wyjmując szkło wokół szyji 
małej Mary Kirksick powoli 
wydobyła jej głowę ze szkla­
nych ram.

Inne dzieci w samochodzie 
Andrusa były w wieku od 3 
do 8 lat. Wszystkie odniosły 
rany i sińce. Przy tym wypad­

ku została ranna także 73-let- 
nia Isabelle Volker, pnr. 7024 
N. Tahoma Ave. — pasażer­
ka autobusu, oraz szofer au­
tobusu Leroy Hack.

Wszyscy ranni zostali za­
opatrzeni w szpitalu i potem 
zwolnieni z wyjątkiem tylko 
Mary Kirksick, która była 
najpoważniej ranna, wobec 
czego pozostała w szpitalu.

Z Gminy 178 ZNP
Pierwsze powakacyjne po­

siedzenie Gminy 178 ZNP od­
będzie się w piątek 23-go paź- 
dziennika w Domu Wydziału 
Kongresu P. A. pnr. 1838 W. 
Division ul. Początek obrad o 
godzinie 8ej wieczorem punk­
tualnie.

Posłowie Sejmu 33-go ZNP 
zdadzą sprawozdanie z prze­
biegu obrad i uchwał przyję­
tych na Sejmie. Uprasza się 
wszystkich delegatów i dele­
gatki o przybycie. — Ważne 
sprawy do załatwienia. — A- 
leksander Moll, prezes; Jó­
zef Mańka, sekr. prot.

IN YOUR NAME

SERVING

Komplet w twardej, pięknej oprawie

Wartości $22.50

Za Komplet

TRYLOGIA nadaje się wspaniale na PREZENT

Nie zwlekajcie, kierujcie zamówienia na

Ogniem i Mieczem ", "Potop 
"Pan Wołodyjowski"

UWAGA: N« C. O. D. — Książek Nie Wysjłam*

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 Milwaukee Ave. Chicago 22, Ill
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